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* * . , _Robo.tnicza ~ódź, przeżywająca swoje 'wiel-

I.odi, nied~i Ję 20 stycznia i946 r • 

walk 

Dziś: 
Niem'Cy wvrzucaią Czech.·.:. 

(,'i, 1dórzy 21.ie· doc=el:~li :.. 
wyzwolenfa .•. 

Nieznnna f.ódź. 

lcze dni roc::mcy ·odzyskania wolności mani
festuje obok szczęścia i dumy ·z odn.ie~ionego 
zwycięstwa równocześnie przywiazani-e do Mi1aisto w· powodzi biało-czerwonych i· organizacji po.nad 'gł-ow.aroi ludizi ło~ dzając: „Dziś, kiedy, z rado5cią i n<i<lzieją 
naiwspania'szych- swoich t, adycji - wallci 0 .sztandarrów. - Portrety Prezy<le:n.ta KRN, PCYCZ;ł transparenty. • patrzymy w jaśniej6zą :przyr,zfo.ść i od<l:t
Jij.~swa mas_ Z.udowych, 0 pro~etariacką kultu.rę marsza'łka R_oli-Żymierski·ego i czhm.~ó:" Obłb godziny 12 w południe pamiętner jemy ~.oi:1 tym, któ:zy za w_olność, Buw~-
f postęp. Kiedy razem z pierwszymi żołnie- tządu Jed.'1.osd Narodowej pozdirawi.a]ą go rn styc.zniia 45 r. ezolówki Armii Woil- re.nnosc i. d~okr~9ę p~legli.-, my W'"JJ-
_r::ami. bohaterskiej Armii Czer!'1one; Wojsko [rze~hodniów. z witryn sklepowy~ .. wizr; naści OtSiągnęły śródmieście. sko PoliSkiie, slubujemy, ze oo tycn naBzy.ch 
./:!olskze wkraczało w 'TTUJ,!'Y 111.!a.sta, wykuwa.. ~~ Orła. Bi~łego Rzeczypoo.pohteJ kro- - ideałóW ni•e odstąpimy, krvrią własną 'zde-
Jącego w czasach terroru ;edność ruchu ro- .uJą nad Ładzą W rok później - w dniu wczorajszym cydow.ani bronić j:Jrn.eciw w:Szelkim zaku-
botniczego, idedzieliśmy wszyscy, że przyrwa · \'Vz<l.ruż ulicy PiotrkowBkiej, ktmą <kli8 - dok.oo.ano o godz. t2 w południe odsł'J- 5om, z _ którejkolwiek przyl'lzłyby strollly". 
szą oni krajowi"i miastu uvragnioTU.l wolność. w U!Toczy.stej defiladzie przemierzą stopy ni-ęcia pamiątkowej tablicy, ufundowanej 
Wiedziaiśmy, że sponiewierane w swej god- przedstawicieli Wojska, partid, 7Miązków przez Z.a.1r.ząd Miejski. 

1!0Ści lztd.zkfoj, głodzone, szczute. hańbione n a „ • • I d . W blasku znicza 

z prześladowane społeczenstu;'() proletariac- U O W.. Od 'tj • Z l eJł Z !} C J I O U Z rpod gmachu Zarządu Miej.s:kiego udał 
kiego miasta 'tl.'.rzwolone zostaJo z krwawych ~ sięJlo·chód d'O pairku PoTui.atow&kiego. Przed 
łap drapieżcy, któr'Y po:skie i robotnicze miau Siedemd.2i:esiąt sie<lem .po•cztów .szta.n- CYM WOLNOŚĆ NARODOM UJARZ- nieidiawn.o wz.nie1Sio.nym ku czci ibohaterów 
sto zwekslówcrć pra.gr.ął na siedlisko zbroani, darowych, tysiące łodzian w :zwairtych k:'J- MIONYM.„" , O°?Y?-W:U anni!· pomn~:iem ~wycięBtw:a pło· 
wstecznictwa i hańby gerrnafis/dego, najeźtli- lumnach, p•arrt:ifa, o:rganiz.acj.e, Związki ze.- Wytwórnia Filmowa W. P. doik:muje me ~mC'l. Znicz ~ąm1ę~1. meg.asnącej w u: 
czego plemienia. • . woden'le, młod.z:i€ż akademicka. i gim.na- zdjęć, z trudean przeciskają się piz~ tłum mysta-eh. w~z~sbkich, kcorym danym by~o 

Kied'Y, przed rokiem proporce. państwowe, 'a1na - 1Zgrwpowały a:ę wokół udekoro- i ikoirdony korespondenci łódzkich pism: .. docz~k.ac sw~ęta roczn:cy_ óswobo<l.zema 
powiewajp;e na gmachach miejsk'lch, obwte- wanej barwami narodowymi trybru.ny... J:llrezy<le.nt Mija:i zabiera głoo. W dłuż- r~·dz,nnegio_ miasta. Za orkiestrą Elektrow
ściły mie.s:k<11icom zwycięstwo praw<hy nad Oilkiesi!ra Elektrnwni gra Narodowy szym prz·emowieniu przypomina historycz-. ru P?ffięp~Ją poczty sztfill:d~rowe'. ;o~a
zbrodnią, sprawre'dliu:ości nad przemocą i Hymn, salutują wojskowi, cyvvi.J.ni zdej- ne momenty: wyzwolenia, omawia -wikład czent ra'<l.m M. R. N., delegacje zł w1encami„. 

wolności nad nicwolQ, robotnik polski upo- m:i~ą kapeluiSze. Na~tęRuje .?dsłonię~ie. t~- ,wysił~ów wsz~tldch. miłują_cyc~ w+olin:cść Cicho, w skupieniiU, bez s.zumnych pme
jony przeżycizmi re Jasnych wzruszeń, nie bhcy. Złote ~gł~sk1 blistor11 przemawia Ją narado:-" w dz:eło zmsz~z.enL<l: hitleryz·~u, tiąów:ień przedi.5tawkiele.- Bpołeczeństwa 
zapomniał o swym obou/1zkn. · . t. bron:z.u twbhcy. po·dno _1 brateretwo brom zołmerza [~dziee'.'. ł-ó<lzkiego B'kładają w'eilce wokół palącego 

Wiedział on doHadnie o tym, że żołnierz „W PIERWSZĄ ROCZNICĘ OSWOBO- .kiego i polskiego, które dop:rowadzifo do ię znicza Woj&ko Milicja Straż MiejBka. 
polski, idący w .~ój w imię najs~c~ytnżejsz;ycf•· D:z.ENIA :MJASTA ŁOD'Zl Z NIEWOLI ;ego,eże ·du.nxm .nam dzisiat j~st. na.,W'u~ac. peln:l.ią , ... ~tę. Orkii~stry g-raią. Wojis-ko· pre
!r'lseł demol:raCJi, obole tcolno-sci przymesre ITLER!OWSR:IEJ PRZEZ ODDZIAŁY AR- Kommaru „I.Ji.tzman.nstadbu swięcrc tnum'i an;taje br')ń. Pod po'.l.Skim i radz+ieok.im 
do tego kraju i miasta jeszcze 11ierozerwaf.ni.e H CZERWONEJ I WbJiSKA POLSKIE- Z"\rvycięBtwa i B'WObody. szrt.'aindarem, wobec ipro·chów ludzi, któ'rzy 
::; nią ~tt:Ż<{Zaną.,_ un:śn~n~ w mr-okach_ n 'ełw/i o - ZARZĄD ł-.1IEJSKI U!+.1IESZCZA Wojsko polskie na straży 'zig<inęli J?f"Ze<l roikiem w błyskotli:wym bla-
tradyc;e sprawzedlwosci. spokczne7, prze- TĘ TABLICĘ JAKO DOWÓD WDZIĘCZ- . . - . . sku znicza - rouo'enicza Łódź oddaje cześć 
l:reślające możność bc::J~nego hulania fa- NOSCI I HOŁDU OBYWATELI MIASTA Po prnzy<lencie miasta głos zabieir.a IDJ!l". najdroższym sobie bohaterom. 
br'rkancFei ~mou;oli, utrzyrrnijącej się kosz• :sdrłATERSKIM ODDZIAŁOM, NIOSĄ- Solski, im!eniem Wojska Polskiego stwie!l" , · 
tcm tt?.:;ysk•· najszer.o/,/;ych mas lu ow1Cl1. &- · 
botnilr. łód::l:i, który własnym.i ręlxtmi w 
pierws.:;ych dniach odró~..ema puszczał w 
ruch zdekompletowane i ułe7łiaSwwane -war
s-:taty i :abryki, wierzył g~o'fµ:J, że zorgfITlt• 
::;ouw•a. dembl•racja polska d.owz·yma swaic 

z 
pr7yr.:;~1 uel1,, ~!ope~n~ warunFów,. nie ztl'W~- , 

d::1e t:y<l1, ktorzy re1 zmifab.. luz wtedy kie J t d.z. 17 · t · D l · · j · :kł k „ kr k · p d I „ · · 

ej. 
rujac się zdrowym rozsadlt!ir;m i przyd,-ta„a- es.. gol.!:~. p z,mdmu aKm lR. ,No .oO'tby Br~ą- r~cyHm1 o·· a.sN. an_:~ l o zy ami. o o_ egra- ~og~m~ w 'Ciągu ub1egłiego roku os.ią-

.• •• 1 .•• 1 b : .. , i .•. t, _ , 1 •1. owci rwcJ:'.fu.L.l rezy ent . . . o . :te· ruu ymnu ~U'U.owego prnew9dnic:zą.cy~gnąc wręcej. OVfry w sp-rawozd.aniu mogły, 
m~m ~·ok.s,u;oic.,i._ 01.~ 1"~~1i! fa"~-~ JC. ~n2c~\1~;_ 1

mt i mamzałel~ Polski Mic.hał Rofo.-ży-jM. R. N. iovr. Hanemain otwiera hii;tofY'.cz- być wi'ek.sze. Jeżeli, obywatelu Pre?'Vd-ern-
se!, c ... e a, rea,z„acn sa.01c1i S1'tU·Zn'}c1~ Z</-:MH~ , k" t S hm . <lxe . . . . • . . • . -i 

i postutatów. Robotmik łóddri rozmrfał, ie n;:~·p1 zbz~is 'łpq., 6~Ym_,,9:e~. pyc .. -
1
ile poore me, mo>wąic m. m.; 1~. m~....:1:,~}Y _wuęi~:ze._ to dłatego, że nie- 1 

l , . t t . . ,.. . • 1... d ·11.:tm. rzy1 y1ycn w1•,a1ą raunu i gosc1e go- !S='llY u.m.=i. B!ę ~ spdleC2le.ństwo na 
pro e.orza s aPOWL ~mocn-.rJjszy 1,,,n a- • · . . • 

ment demokracji polsk:ej,, był rm:ek.o~ny 0 ~ "aSJ" „.Jl ·~ grupy ,-. pr~<:y~ 1 speik:µluJą·cych 
tym, ~·e u;lcłod robtJtrril.-a . w d-:frtle b'udOlJ./V 11.1(.h.aZ mu SW i: . mYCIQ ' ' bTo~·wk?w, ~~cy.eh WT.a.z z NS~ 
iwwej demokra'yc~nej rt.Nec"1JJO"pnlit;,: .trzecreJ WOJID.Y, czy l'Il!ft€; bomby atomowej. 
mzisi bvć. ndjwiększy ~;, dlate:~· ~ie • b~0;/.. Ob~hodzc;~ dzis~ejszą :uroczystość jakż7 . Łódź ma swo~ą. trady~j~. Tutaj ~rtował •Le~. obó_z ten. ~e.jlsz.a się z d'I1ii.a na 

11a ·..,y_o, i zirrrno sio:ud na r7cffykadr.<!h b~' dumm_ 1e.stesmy, z_e .mozemy. zame1do~ac s~ę d~ch wolno·sc1, 1:? Łod~ robotn:cza _irzu- iCW1ęn, w s_Lłę :\OSme;roy m.y. . 
de-n;'.. · · najwy.zszym. dosl~J~lkom Pa;wtwa, kt<;r~y c1ł•a p1~rwtSza hasła jednolLtego fron~u 1 ha- VJ_ o?~icz.u. na~~zących wy_boirow 

1,; . ,,.,J • • d . . „ . , , .. za~.z,czy.cili nasze s'."1ęto BWOJ.C! oibecnos_ci~, sło ~o w wybor.aich samorz~dowych i w d'e- stw1eirid~1~ ~:ma, ,ze ~~ be~względlnie wy-
w 71 •1!'P" _na rok 0 te~ Ji1storyc„ne1 chw;l ;:ep:7ezentując Majestat Rzeczypo&pohteJ, monstraqach przeprowadziła. · gramy, 1esh wygrywaltsmy je nawet w 1936 

owcib.~)(l~emrr. ~cp.rc:..:nJac1a Narodu: Pol./., e· 'że Łód.2 nie jest miarStem groszorobów <ini A później Łódź Btała Bię miia.Bteip. „Litz· i 38 ir. Łódź wyJ!laże bezwzględnie swoje 
go, I:..raJOtt·a Roc~' dr.rodoic;..7. ~WOJf!: w;cl.:o· 3łym mia.stem, lecz mia.stem pracy, ki~óre bannstadt", m.aLs.tem Wielkiej RzeBz.y. właśc:we oblicze. Mamy pragnienie Btać; 
pon•a" z •l•z' 'Il"' 7"~''. r;· u·e u:łan-Gn-e pan.s'u:a wysiłkiem rak robotnik-Ow i techników, Koszmar tych dni mamy za sobą. się n'1e liudźmii walki o władzę, lecz re.ali-
l!~::em ~ f; fab'.Y·· • bęotrce do~l!{l domeną h~r 1 

racowników i dyrek.tÓrów zdew<astovrane Z podziemi z:rodził się mśmciel - zjed- zator.ami programu, by p,rzekazać na.stęp-
cow m711;opol..~ty~·-neg~ hVJ{J'tafo ~tał}' sic. przez Niemców fabryki d. i.rustytucje gospo- noczcmy naród poltski. Tak jaik żołniene. com b411rd2Jiej .szcząśliwy świiat". 
w?a~noscią prar;111qcycn; ~fos .ro~otnzl::a,. s.f.e'i; fil'CZ~ wrganizow.ało i uruchomiło, że dziś .zł-ożyl.i na polu chwały najdr$e co po- Po p.rze~wiamu :tow. Wachowiicza i o
rua;ct?efi.o dolrt<f- !·olę pom1:azrciela mDif,f{l./.J. ymią. w boclzi kommy a Łódź przod'U'4e w s~adali - życie - d<hllinę hwti., tak ~- d~a.Wiu Hymnu N'e.c·od'OIW'Elgo - tow. Ha-
p~s?zytow, sta„ się rlecyd;.ą~cym of.V rut1wa;:; 0 ,chodZii:e pradUJktji ik.u di:vfule wołnaj, nie rohotr..t.aza. p:vzyrzeka P~ dcminę !);Wa- • eman, pr!le!W'oan: M. R. N. zamyka pasie~ 
11_,ie1szych sp;~l~"ch. produkc7r z zb"/tu wypro- oldległej, is.uwe:rermej, demoikr.altye.unej .cy dl<a dobra. OjczyznYi. ·fdrzenie, d21iękują.-c w s.erdem.nych słowach 
aulwt ·a'1.'}'cli cobr. P-Olekii. I• fuezydentowi i Ma'f'S'Vałkowi za udział w 

Nie stracono ant chwili od dnia zwycięstwa. o nim. 
f<.ażdy d:ień. każda godz~11a ~& ..... ;korzystana zo- u1e 
stała dla u:iel!cich c.:;'YnÓw. 

Czeru:<ma, robotn;c:.a Łód=-. nie z,,..arnuj 
ou:oców 11 :"e11,"c:ro ztt•yi:·;0 <.·u:a demokTflcji, 
zbyt u;yso!."-O ceni ona serdecznie przela7U!J 
krew na pofach 111'1.n ::; jas:;•·;:;mem, zbyt moc. 
.no je ,;:cze mr; tv p('mięci hezkompromisou·ą. 
niez:.r:ętC' 1•"1lh o rijśu;ięts:;e .~woje pr<n.va, 
bo pratv(.1 do życia . 

Dlctego dla nas, dla rohotnic:ej Łodzi wid 
kie clni odzyskania wolności są równoc::efo ·e 
pr::eglqftl.em. dotychczasow1"ch osW;gnilęć, s 
bilansem ju~ rl:dlcnna:nych prac, 'ą pei.łsumo
waniem dotychcz(!SOU'8{!,0 wrdc/i}u naszej si· 
ły, entu::jqzmi• i wysiłku. 
. Dni, w których z triumfem w. rnury tąp 
miasta wróciły biało . • czerwone flagi o'fl'l"e
d:onej państwou:ośc,i, a czorwone, . betjoro 
znaki'. zwTc:::ącą;o prolct'lriatu dumn.i_e pow:e. 
u;ają nad gfou·ami man; fest11 jm·rcl swoją ra· 
dośr r:::c•: rn1Jnt11iczych, są, zapowierl~ią, że 
proletririat lńd~lc · ~,w.fa św'adomością, przy• 
zci~tzrmiem do czcrv;onych 'sztarularów. stać 
b(?rlzii> rw..d{•l .w pierwszych sze f{ach budu
jących Polskę, rohot1 ików i chłopów. 

ARTUR KARaCZE„W.Sj(I 

. 
Po zagajeniu naetępiuje odczytanie wnio- ~ac:rnnych -'- około 200 eta1I1()1Wią r~bo1:- Program uroczystości niedzielnych 

ku prezydium Rady 0 uchwałę zaitwier- mcy. . . . 
zającą postanowienie :z. dn. 17.1 46 r., w Nai;t~p~1e z<ibiera .g~oo prezydent Bierut, Goc1z. 1~.00-:- ~roc~y.s.te nabo.ż~t~°. v:_ 
yśl którego daiwna Al. Anstadta prze- p_odk~es~!l-jąc z !adoscią doty+ch:.cz~owe o- Katedtze i p~swl'ęceme ~ztand-aru Mihq1 
"anowana zos-taje na ul. 18-go 6 tycznia, s1ą,~męc1a Ł?dzi. Prerzy~ent. ~az.a we.~y- Obywatelskie] . m. ło~~1, . ufundowanego 
p.airlc H-alenów na park 19 s·tyczni.a. U- stkrm_ pr~cuJącym pOidmęk?:wame t Btwmr- pr:.aez społe~e~".'tw_o ł~zk~e._ po ~ym na 

~ w~ała. zatwier<l:bają:ca 'Oowzięta zoi.Staje dza, ze JOOt przekonany, iz rok n~p ul. Czerw?'Il~l i_ Wo1czan.s1kie1 (w uuenmku 
przez aklainacj.ę. , 1 

1Jrzy.n,ie.sie już !epsze i łiart»:riejsze ży\ote. ~ey P.ab:~_wkrej) .zb:iórka_ org~niza.cji, ma 
Nfilłtępnie gło6 zabiera prez. mi.asta Mi- „ Po. Pxezy~en.cre ~!rzemaw.ta . mam:załek .rących ~ u'<izde.ł w ·dei:d.adz1e. 

jal, który w bar.ei.o BZCZi:gółow)rm spraiwo- Zym1erek•_ ~Lw:eirdza:rąc: s~'e'2l~got Y. si!Mf- . GniE. 12:ł0 - :r>efi161tl.a z uidzi.ałem woj-
aaiu (.JIOO!;W"ia wmys·W<tie zdobycze i nie- me:1t vyo]&';K:1 dl~ roh~aeJ ~· . B!ta, ()lf~i, ~~hieni.a wojisko-

:Oci<}!nręda. miejsk~j goBpod.airki w ok.re- k~Jąc jako zoln·1e;rz lm-i;owy ł~ :t-Oł- wego, ~emi.y·~h i fl!.9'olecmych, hrurcer
. pierrW!s'l~o .roku woluośici. Ze sprawo- mer·?J?ID. pra.cy z11: _lich Vfkłiaiti V: ~~ Stwa, sdtół ]}OIWS?i91chjn'J: ~eh L wyż-

ltdan.ila Wyruika jasno, że mimo wi~lki:ch .Im1en:em Arma C2lerwone1 'pT'ZelmiaJW'l 62Vt':11!- ~tf1ła1dra o<foę~e .si:ę na ulicy Pk>tr~ 
hrudnoś.ci osiągnięcia są zad.awalaj<jjce, w mjr. Koralle. dwd~. , 
niektórych dzie<dzi.nach olbrzymie. Zdecy- DUl'1·e ro••11111·~e Gad.z. 16-.-000 - Wyświetlanie filmu o Ło~ 

owanie wyctępuje prezydent przeoiwko w .... u "'' dzi w Miotea+tr.z.e „Polonia". 
. askarsi:Wiu i szałlrownictwu, z~p~wiłlda- Na Z.akoń?zen!e uroczystości gł<0s zahie- ~ Komtiet Obchodu apeluje <Jo mie.szkań-
ą;c bez~;tosną wa1kę o l~z.drowreme -ty.eh ra w ieniu st,i·onniictw polity.czny·ch tOIW. ców mi.as.ta oraz sfer kupieckich, aiby na 

-:tosunkow. . „ . He~ryik W:achowicz: . „Ohcho<izimv_ dziś cz-a.s U!l!YCZystości udekorow.ali balkony, 
Po &prawozdanm prez. M1jal,a l -odczyta- dwie roczmcel Rocznicę wy!ZWole.ma Ło- Olkna or.az iwi.~y wystaw.owe, zwła.Bzcza 

n.ilu n~il&k 250 członków s~ołe~ze.ńslwc. ! Jzi _i :r.?c~i~ę._s.praw-0w+ainia crzą.<lifrw; w pal~- na uljiev Pi-Orll~owskiej. . 
ódzk1~0 od.znaczony.eh k.rzyz~i zasług.: +>twie 1 m1esc1e priZez ~4. Jest to etąp hi- Je<i~Q)QZ.eśn~e :r<;~tet wzywa wszy1Stkia 

ez .. Bi .. eru .. 'bi. Mars·z· afo. k d.okio.nah deko1ra·j.st0Iy.1czny, kt&r. emu na lllll!.ll ...- ]ćQ...~~ Re- org.ain.·121a.cj1e dq wziięci-a U!fłyałiµ w defilari 
cji ~.arw'll:!~·ÓW zł...cH.-ego }tr~y~ai, Na ._2@ tQQ.- P.U!Pl~ ~f!QW41s , . ' ·~~ - - ...... .. „ 
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STR. i nJlQEI POPULARNY (84) NR 20 

·z 
WARSZAW (PAP). Dnia 19 styon.' Stronnictwa I.Jud.owego ob. wioepremiar ciężyć nie be%l'łoodną kiry.tyką i naneka-\ w6i, j.ak najdalej poeun:ęlA J>0'.11ocą. wza-

1946 r~lm rozpoczął się w goldzina.ch .przed Mik.olajciyik. Wkepremier Mllk~łajczyk in.i.ami, gam~ zapał i ofi.a.rność w na- jcmną i w\<;'półpracą 1<zvibk·m 1 soh?nym 
Jl?łudmowy7h w Wa_rszawie Pierw5zy wita przybyłą delegaicj~ i wzywa mindstr.a ~ie - lecz na.odwrót; spcytęgowa.niem J wypełnif>niem n'!ło żc.'i1egc rrz~ pa.ni;~wo 
Z1azd Pia~sk~ego Stronnictwa Lud-0wego. Adminl51bracji Publicz.nej ob. Kierniik.a do wy6iłk.u ogólnego, wzmocniem.iem WlSpół- obowiązku, zwiększeniem o!·amoś-ci Jed· 

Przy dźwti.ękaich hymnu nairodowego na ·objęcia pI"lle'Wodn~ctwia 111.ad ob-rada.mi ~ ludu praru}ącego w mieście i na I nostki na rzen ogółu, 
salę wch~ll przedstawiciele ńajwyższyoeh _Priey10dllli.cząicy minister Kiernik. ujmu
władz P.ansit:wo~·ch'. wo~ka, partii poJ.ity- je miejsce pny stol~ prezydialnym i wr, 
cznyd~- ~ orgamzacy1. społeC'lnY'ch. W pier- glasza :prz:emówtenie, poświęoą.j!llC pierw- ro uu 
:vszy~h rzędach. zas1ad~ją Pre.iydoo.t Kra- l!ll'e jego Słowa pamięci Win:centeg"o Wiro- · · t l 
JOWeJ Rady NarodoQIWeJ .ob. Bolesław Bi:e· sa, którego du.eh żyje w sercach i myślaich Takle są w S:krócie wyitycme progra~<?= was obywatele - delegaci ~byk1e me , y. 

Jedyna 
rut,· Prem. Rządu Jed:nośd Narodowej tow. zebrd!I1ycil. ~e, Jt~óre gło.s1 obóz demokraCJ~, sk;ipLa ko zalw1erozili s~uszną decyzję w<Wzych 
Edward O<>óbka-Morawy;iki, Ma.rs~łek Mi- M~oa zaprasza dJ p;re'L)'1dium 24 oby- 1ący się od d"."óch lat _wokół Kra1owe1 Ra- przywódców, która umożliwiła p0wetainie 
chll!ł Rola-Żymierski, w icepremier Włady- wateli z poś.ród zebremych ńa sali deJ.e~a- dy Narodpw~J._ Pirz.yw~<ky was~ego stron= Rządu Jedności Narodowej, ale abyście z 
sław Go-mułka, . wiceprezv~ent Kraj.orw~j tów, co kongres jednomyślnie zatwierdza, n~ctwa pow~·~h w cze:rwou dom06~ą. O:ecy pebnym zauf.an:em i wiarą skupili się do
!Ra?-y N.a'l'od>owe1 . fow. ~~amsła.w Szyyalobe; j po czym zwraca się do Pre:z.y«enta o0b. Bie- ZJ~ :V-łączenia swych ';Ił do tego w1ełk1ego'. koła tego rządu , zapewnili ·mu sw-o}e 
oraz m1Ililster InfonnaCJL i Propagaru:ly ruta z prośbą 0 wygłoszenie przemówienia: mie1owego prąoo, :ktory .zapoczątkawała 1 wszech5bronne i nełne poparcie, jako pier
tow. Mabuszew6ki. _ ·I Ob. J'lrezydent wstępuje na trybun i w _ któmmu przewo<l!z1 K~a1owa Ra.da N aro- wsi.emu i. rzeczy~istemu. rzą~owi Judowe-
Przybyłych wtta p. o. J>Te'leB Polskiego qlasza pnemówien.ie: ę Y dowa.. Tyliko ten , prąd i tylko ta droga od- mu w Polsce, ktm;y śmiało 1 bez wahaó 

' · - , powiiada intere&<>m i potnebom chłopa p-:>1- wpr.owadza w <;ZYU to, ~o dotyic:hczaiS było 

rzemo. wi"eni"e Prezydenlu ei·e ula skiego. . . 1tyliko hasłem i pragnien·em mas, ludowych. 
Jiako przewodmczący KRN aI>elu1ę do 

. Obywaitelel' W .imie:iiu Prezydium Kra-!dowe ,Pole-kii kroczą twar<lio i zdecydow.a
JOWeJ Raidy NarodO'WeJ przybyłem, aby po- nie już od piarwszej chwili swego wyzwo-
witaić wasz ilf,onyres, j.ako kongires stroo.- lenia. · 

z • • przemow1en1 
nictwa, -które wchodzi w.skład Rządu Jed- Decyzja pnywódców Po1.5k1ego Stronni- Po przemówieniu ob .. Prezy~ent.ą Z<l:bie- wtllę~rznej. Mamy więc przeto obiektywne 
ności Narodowej. J=Wagnąłbym złożyć wa- ~trwa Ludowego, powzięta w cze!I"Wcu ub. ra gł"Je P.re:m~er tow. O.sobka-Morawski. dane do zwartoki bloku sllronnictw repre
szemu kongrespwi, który jest niewątplitwie roku, która w myśl Uchwał Krymskich, w Obywatelel W· imieniu Rządu Jedności zentującycb. Rzą<l Jedności Narodowej: 
jednym z ważniejszych prz,ejawów ·nasze- drodze samod'Lie1nego porozumienia się sar Na1rodowej wl.tam kongre.s Polsk'ego Stron- Jednak niezbyt jeszcze odległa walka mię
go odrodzonego żyda społecznego w Pol· mych p 0 I.aków między s01bą, -przyczyniła nk:l:w.a Ludowęigio O. życzę wszyt>bktm dele- <lzy. dz'siejszymi str0nnictwami rządowymd. 
se~ ~ol~e:j z dlug~l~tniej. batb~rzyń- silj do rórzszerzenia podstawy polity~ej gatom jak najbardziej pomyślnych obr.ad. o rótne koncepcje polityczne, pozostarwiła 
sik~eJ m~?h h1tlerowsk1e1 - zyicz.em.13 Jak Rządu Tymczasowego i przeloo;italcerua go Rząd J~-:>ści Na:odowe.j .. z.du~ym z".'-inte· dużo uprze<lzei1 i nieufności, które w inte
na1bardz1e1 pomyślnY'ch i owocnych obrad w Rząd Jedności Narodowej _ była nie resowarue;m śledzi T07JW9J zyc~a. polr_tycz- resie na6zego kraje! i na.Gzegó narodu ne.
w kierunku lllmf.)c:n1eniia nasze.go państwa, tylko je<lnym z najdonbślejszych przeło- .n.ego ~·ruchu ludowym, r~zUI~leJąc, .ze od leżałoby j.d!k najE>zY,bciej prze'łamać i U6u
w kieinmk.u zjedin.oC!Zenia. jego si.ił nwór- mów w dz'ała1ności waszego sl!rO!Illlictwa, .rOZW<>JU tego mchiu. w d~zym sto1pn:u za- nąć. 
C1'Ycll, w k.ier.ukiu· utrwalenia tej demoik-rar ale i w ogólnej sytuacji polityiczn:ej_ Pod.sik.i leż11: w ogóle sytuaqa p0i11ty<:Z1I1~ w naszyin1 Pamiętamy, ile zła wyu-ządz 1ło P.olsce roz 
tyc~j dro.gi roz.WIOju, po .kitóreJ masy lu- s11Janowiła moment tJwrotnY'. k'l'aJIU. bicie wewinęlrż.ne. Ile etn~rgii zu~y~ś1!1-Y na 

Inne z.agadnieruie, oo sprawa wciągnięcia waJki międZy sobą,, zamiast obró~tć Je dla 
e ' ykorzysl.-r'ne m· oz• 11•wAs• c· 1• do pracy państwowej i do odlbudowy kra- pracy dla państwa. Wierzę, że n:ikt z was 

. U U ju j.a:k naf.szensiych mas s.połeczeńs:twa pol nie chce jałowych sporów, a fym bardziej 
· .skiego, gdyż tylko wysiłek całego nar.0du wojny domowej, że kongres podziela moje· 

Ja•kie :przy.czyny spo'W")dowały to, :ile nie Znaczenie waszego kongroou będzie tym może podołać tym zadruniom, }akie dziś sto- zdanie i dobży wysiłku, aby jedność- blo-
wykor.zy\<;taliśmy w_ pełni tych wrl.elkich większe, im. głę_bi,ej wniik.n.i:e on w i&t".ltęJą przed nami. Na ogół wyrówna.Uśmy na- ku ?em-0krat'yczneg~ wzmc:c~;~ dla dobra 
!l'.Ilożliwości, jakie 6twarnał!a decyzja zjed- pr:reszkód oota.b1:aJących spo"6t<>iŚĆ wewnę- sze dawne spory o zasady p·o-lityczne. Te· kraJU, dla dobra ws1 pol6kie1 i całego na
noczen1owa, że osłabiliśmy lekkomyś~e ):mną posz.czególnY'Ch warstw ludu .'Pohskie orety.cznie dążyimy do tego samego celu rodu. W tym duchu życzę kongresowi jak 
doniosłe skutki; ~akie de·cyzja ta moqłaby go i z.najdzie ŚU'odfki ds UMlnięc;a tych zarówno w polityce.z.agranicz.nej ja•k i we- najbardz ej pomyślnych '.lbrad .. 
wywrzeć na spotęgowanie naszy•ch sił we- przeszkód. Nie wypada mi nadużywać wa- _______ .,. ____________ „,.. _______________ _ 
wnętr:znyic:h, które są nam bak p.otrzebne szego czasu i z.ajmOWjiĆ Sli.ę szcz.ególoiwą'. 0 • • • 

dla sztbikiej odbudOIWY mi$~ego klra.- an·alizą tych z.aga.dnJi.eń. Zróbde ł.? BMni. lld p ·z•m 1~ 
ju, dla sprawniejszego o.panowania trudno- Ja ograniczę się tylko do SttJwieTdzeni<B., że \, • U 
lici. powojennych, dla wzmocnie:nlia a.uto- przeszkody i tamy, powstraymująic ten . 
iryt~tu. naszeg:o.pa:Mtw:a i ll'ządu, ~~pe- wi'eliki prąd dziejowy, ikt~ry "':'Y'Prowad'm LONDYN (AFP). Mową. Jerzego Bidault,\ BOSTON (AFP). Delegacja amerykańska, 
wn11'!rua ludowi praeu1ą-cemu w m1esme i masy ludowe naszy·ch wsi i mI.aSt po raiz francuskiego min. spraw zagr. była mo- która zajmuje s:ę wyborem miejsca na 
na W6i jak najlepszych wa.:runików bytu i pierws.zy IDla <llrogę samodzielnego <l~cydo- mantem najważniejszym dzisie}srego po stałą sie<lzibę ONZ zwiedziła wcznraj oko-
10.zwoju. wa·nia o pnyszłoś.ci Pokc;ik.i, o jej losach, si-edzenia. Mówca wyłożył stanowisko lke BOLStonu, przy -czym Gawryłowicz o-

Przyczyny są różnorodne i n.iiewą.tpliwie o jej rozwoju, o tej :znaczeniu i o jej wiel- Fra.noji ;względem wielki-c!:t probiemóyr św adczył, że ONZ pragnęłaby :zai.n6talo· 
kongres WM>Z będzie się nad nimi usta.na- kości, m\llllzą był u.sunięte za ws'ł>elkq cenę. drua. ~ło':""ne zasa\iy, x:a ktorych .<>prze s:ą wać .się w okolicy mało zamieszkałej, gdzie 
wiał I ' · · orgaruzacia ONZ, są 1ed.nocześme .trady-

. oyjon.ymi zasaP.ami polityki francuskiej, mogłoby powtSlać nowe m'ast0 o 10 - 30 

k d I • • Liberalizm w stosunku do zagadnienia tysią~ach mie;:;zkańców, mogące potem rz SZ o y na ezy usun c ~ol<mii, r?la Euro:r,y ,,w wielu wyp~dkach .ozwi·nąć się w miasto stu;tys'ęczne. 
- :teszdze 1 nieobecn~' w ONZ, wreszcie ure-

Jedn'mn. _,__ .... ,. · · b · }...Tv tylko w. interE$ach WTJ:.tVTÓW ludu, gulowanie zagadnienia , Niern~ec - o~o LONDYN (Reuter). Prancuski- min. spr. 
1- 7le &V\.CA.OIW UISUWa.Jącyc prze- ~ow --i --,,, b sprawy, poruszone przez delegata Fran- zaQ"r. Bidault na plenum ONZ wezwał dziś 

saody, i0 który.eh mówiłem, jei>t wzbu<;ze- Jest ~odą 00 .młyn faszyizmu, j~st pró ~ cji. Mowa wygł,.,szona z mocą i zap11łem zebranvch, aby wysłuchali glOtSu Swiato
nlie wiary i pne'kona.nia w ezeregach na- odr~tamowama władzy obszarruczo·5 ana: wysłuchana była z najw;Ejkszą uwagą wej F derac_i- Związków Zmwodowych. 
szy<:h Zo'WIOlEin.mk;ów, ie cyneJ, · . . . . . p~ez: _ przepełnioną, 5?!q, Długofrw:t!e które cl1ciaivby być reprezent~wane w 

Po 1-sze _:_jeden t„•i..o &OJ0 UlS'Z nrowadzi . ?'O S-te. 7" ~~scl powojenne i p~eJ- okla~i były 0~J><'~ -, dziq na. ustąp tn<>wy, ONZ Bd iult0 o<lodał , że wolalby a.by &tałd 
r~ "' sc1owe c1ęzary. zycia s-powodowane znu;z- poświęcony W1elk1e1 postaci preJ:ydenla -~-'-'b O"'Z '<l ł . E · do wyzwolenia mas chłopskich z upoś~- czeniami kraju moŻin<B. szybciej przezwy- Roosevelta, . 61<:<.mi a ~" mai owa się w uropie. 

dzertia, zaletżności i nied'JIStatku - soj'l1$Z 
ludsu pracujztcego miast i ~i p:rzecilwJoo 

. reaikcjii obsz.arnkzo-s.anacyjnej, · 

po 2-<gie - nigdy chłe>p polski nie wy
grał ni.-c, a przeciwnie :zawsze tra~ił na blo
ku z prawicą społeczną i wste•cznictwem, 

po 3-de -=- ńre pir.zez dzielenie, lecz przez 
f edr.ocz.enie wszystktch SWY)Ch sił ~olitycz
nych obóz demokracji polskiej :qioie zła
mać szybko i skute-cz:nie opór ·rea.lkcji ob
szarniczo-ik,artelowej, opór - dywereantów 
sanacyjny.eh. i bandytów z NSZ, opór W6te
cznicb:wa róxnarakieyo,•które będzie czynić 
ws.zy.stko, aby pirzeciwstawić się. zwycię
t.twu ludowemu, 

po 4-te - o;pozycja przeciwiko rządowi 
byŁa słuiszna i icelotw-a w okresie p.anoiwar 
rtia sanacji i faszyzmu, natomiast dizliś w 
sloo1;1111k.11 &.> Rządu Jednośd Narodowej -
·budzenie niezadowolenia, niechęci i op-0-

Sylwetki naszycb przywódców 

HERMAN LIEB 
oojqc wlaclzę, oczywiście dyktators.kq. 
A popierało go drobnomieszczaństwo, we 
Frnncji czy1rnik jeszcze bardzo i dziś wpły
wowy i co najdziwniejsze - radykalni rc:r 
botnicy paryscy. Organizowano wówczas 

, pochód demonstracyjny pod siedzftbq pre-' 
Wyobraźmy sobk Przemyśl przed laty' kim, by budziła. ducha buntu wśród sen- zydenla republiki (a bylo to w 1888 r.) no 

z górą czterdziestu. Mała proWlincjonalna nego jeszcze nę<lzarstwa galicyjskiego. wołuiqc do udziału młodzież, studentów 1 
mieścina galicyjska, licząca chyba 30,000, Tak też rpzumial tę aferę „pyskowo - robotników. Wśród przekonanych o konie
a może· i mniej mieszkańc9w, w któ;ej pojedynkową" Herman Lieberman. A ko- tzności tego zamachu stanu był i niespeł
wiodło cichy it skromniutki, żywot parę ło niego stał me mały zagończyk walki .na dwudziestoletni Herman Lieberman. 
setek urzędni'k6w wszelkich ,,dykasterii" politycznej i w.spółtowarżysz broni, dogo- Zamach stanu się nie udał, pan generał 
J kilka tysięcy nędzarzy, pracujących po rywajqcy na gruilicę tow. Witold Reger. uciekł do Belgii, gdzie kilka lat później 
12 godzin dzie.nnJe. Czas pracy·był długi, Talcie były dz.ieje pierwszej ba'talii Her- skończył śmiercią samobójczą. 
~ zarobki ?czywiśoie Ql.ał~ .. A oprócz' ~go mana Llebermana. ·Lieberman od tego czasu już nigdy nie 
zyło w m1eśd11e, _- na,w1~łtszej tw1~r- Temperament miał żywy, talent krasno- poparł generałów, nawet najbardziej i.a
dzy austr~cktej - w Jego okolJtCY mówczy najpierwszej klasy, nic więc służonych, pragnących ulepszać dema.kra· 
10,000 wo1ska. Na czele. tego hufca ar:- dziwnego, że hucznie i buńcz'L!cznie rozpo- cie, przy pomocy zamachu stanu. · 
striackiego stal wówczas 1ego eksceJe11:c1a czyn-0.J życie polityczne nie w zapadłym Wróci1 do kraju, a jego losy i start zna
pa-n .C:· i K. general Gulgotzy. , Rzecz 1as- Przemyślu, a w Pr;ryżu w r. · 1888 patrząc mv. Przegrał wprawdzie Lieberman spra-
na. 1z C.J<;. starosta był. uruz?nym ~ł'!gą tam na wyczyny innego generała, w -tym wę w sądzie w Przemyślu, ale kilka lat pó· 

k I .ekscelencji. ge1!-erala, me mowiq~ JUZ o wypa~ku lra~cuskiego ~aubeuger. źnJej (w r: 1907) zwycięż\ f w ,,Yyborach i 
Q 0 8Słynę Pcz:1U burmistrzu 1. IIlJlych po~ni71szych Trzecw republika francuska, ktor~ skona- zo~tal wybrany posłem do parlamentu au-

KAIR (AFP). Rządy Syrii, Libanu oraz Ira· -płotkach. w. takim seru1}'m i. b~edl!ym łc: na naszych oczach, była wynikHJm klę- s!riac>.:ego, gdzie obok Daszy1iskiego, był 
ku nalegają na zwołanie nadzwyczajnej ml~tec.~ku osia~a .m!cn:LY galfcy1ski ,~o~- ski stra.szliwej Francji (Napoleona Ill) j~- nailrpszym lJ'.Ówcq w.śród- socjalistycznych 
sesji Ligi Arabskiej, która ma się wypowie- cyp~ent , a mo:e JUZ 1 adwokat soc1a1i!r ką poniosła z Prusami w. r. 1~70;. Fran~]~ posłow polskich w sprawach politycznych. 
d::ioć na temat układu francrus~o-bry±yj· ta, il chce robtc porządek w po•rzqdkach zostrila repubHką, ale w1elmoze owczesm Nie zapomniał i o zawodzie swoim, bro-
skiego o:az imigracji żydowskiej do Pafe. genern!sklch - a był nim towarzysz Her- uwa~ali ustrój republikański za ustrój n•J zawsz~ i wszędzie udśnionych. 
styny. . · man Lieberman. prze1śc10wy. \!\.· lym duchu uchwalono kon Plerwsz.q wojnę świn/ową spędził w r..e-
~onieważ pi'opozycja ta spotkała się z Wynikiem te; jego 'pierwszej batalii 1'y- stytucję w r. 1815, (i ona skon?1a na ~a- nionnch. A kiedy carsl>a Rosja upadła, a 

pewnym. sprzeoiwe~, więc zd.eoyd.owano, ly dz~e.giqtki drobnych spraw Ąar.tlych wy- szych oczach), na podstawie ktorej mozna legioniści bić ·się chcieli • przeciw Nfom· 
iż zebranie nie będzie mi:ało' Charakteru se •oczonych tej_ wi1chrowatej i niea11okojnej b~ło baz ·w~ększych trudności zastq!'1ć pre com, cz.ęść postanowiła opuścić front au
sji nadzwyczajnej. lecz odbędzie się jako •łowie i wyzwainfe na pojedynek pana_ zydenta krole1~ lub cesarzem. ~y rue mleć s'riackf i ruszyć przez Murmań do Fran
dalszy ciąg zvrykłego posiedzenia. Konfe- ' tecenasa·socjalisty przez wszystklch oli- z tą sprcrwq większych kłopotow, prezy: CJi. CzęśC: bu :towników ten mmiar wyko
rencja · ta oznaczone zostanie zape"'.lne na ·erów garnizonu przemyskiego. , '.Obraził dentem wyb.ran.o napoleońskiego generała nala. a czeić znalaiia s:ę w więzieniu woj-• 
d~ień 28 styczni.a. w każdym'razie po wy· 1, rzecież mo:tnego tego świata, ulubkmego Mac !"fahon. Opozycja ta - prawdziwfe skcwym austriackim, groziła im sprawa 
jeździe któla Ibn-Sauda. i zaufanego generała - samego cesarza. rep_ublikańska __.:_ była bezsilna, gdyż rok gorr:Jowa. Sprawa odbyła się w Marma-

KAIR ( FP) . w zwią.zkiu z wylądowa- i. wódz - Ignacy Daszyński, postarał się 1871 b~ł klęską i;iie tylko. Francji ale i prze rosz S?iget. Posypaly się oczywi.ście kcrv. 
,tiem w Palestynie ty~ięcy nielegalnyich v.· parlamencie austriackim, by sprawa ławne1 komuny paryskie/. ' wy 1 oków jecl.nak n.ie wykonano konajqca 
emigrantów żydowski.eh Mokailbaa:n wyir.az~ ll't skończyła się zwykłą „pyskówką" w Miala repu~lf.ka francuska dużo klopo- ju: Austria (rok -1918) musiała się Jidyć 
się, że „walka 0 Pale6tynę nie rozegra się c.k. Sądzie powiatowym, a stała się ,tema- lów. Nle~arlowolen) byli monarchiści 1 re- z opinią polską. 
w Europie .na konfe:reincjach między;nal"o- tem przemówień par.1ame.ntom~ h, '?z- publlk~nie. Wy.korzystał.'°. am~itn~ gen.e-1 l 1eberm.an . br~nil. qczywiśCJ'e przed tym 
dowyich, ale na terenie s-ameg-o Weah:odu". działem walk.i z mil1ta1yzmem awtnoc• w.I, dzielny w91ak ostatnie1 wo1ny ! chcull sqdem. Bronił rue 1ako adwokat, ale jako 

,, 
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(W angielsld.m !lgddr.il.'U ,,s P. e c t a -,_w Czechosł-0~acji s-zczegól~ie przychy:l~e- otv~artych platformach lub stłoczonych go- dem żyj:ąCJ.:Ch jelifCZ1:l sikieletów lu.dz kich, 
t 0 t" tu :izał „.q a:rłylm~. o_ tm]'!,!:Y bar- go tralctowama i korzysiah ze wszysl:k1ch rzei od bydła w zaplombowanych wago- P,o dawnych wlaocach pozos1a1:o w There
dz'? ;zec.zowo. sy.i~acię w .C<!ec,ha.ul: wj:Favr cywilnych norrrn.lnych obywaieli 1 nach do przewożenia zwierząt, lecz hie sj.e.n~adtcie tylko kil~<a pamiątek; VfY" 
Z\YI~z.im ~ ·wy. -::.llnm~m ti!.."ttie szyc;1 i .iem- mi-eli swoje własne szkoły, GWÓj kości'ół, pr~ypominają sobie, ?Y któryl<Jo_lwiek z ~~6:ny srol!1-°ł maneki;i.. naiiualnei w1el
cow. Pome·rn:iz w arlylro.!e tym t:1e}<ltqom7 mieli prawo urzadzania zebrań politycz- owych antyfaszystowskich, humaniła:rnych lfosc1 lucfukiei, na kiorym SS-o-..~.cy za
wic;!e alruiji c:o Pob!:i i por„kważ matny nych i mityngów. Nie tylko nikt ich_ nie Niemców którzy mieli dostęp do wago- prawłałi się w swych „pilakiykach / dreyv-
z .Nic:nc~m.~ lego sa.."'1egO radhj~ kłopoty! krzywdził, ale czuli się w Czech.osłowacji nów, gtly pociągi zatrzymywały się na itiBJn-e !<Jozły~ .ni: ?:tórych kładły s1ą ohc:· 
n1~ąfl:li',?!O ucz.a~ce :mgio!r..k1e ~Wilgi zupełnie, jak w swo~j własnej ojczyźnie. siacji w Brez.nie, usiłował k~1rolwiek ·ry, .mą'ące przy1.~ć. c:Hfostę, sta~owe ~ZW'!, 
za1maresu1ą róv."ll'l.!l'Zz na~ m. czytelników). T . C . T d ·. , , przvjść z pomlocą ofia:rom przemtocyi i okru- wmtl11;ce na dned'zm1ec, 111a ktorym wyko-

Bo śv1ieJcie krn!a pogłoski 0 rzekomym I . ~'.az, więc_ :ehsi s:z:bci ~ . ok me~ z~xc:· cieftstwa. _ ii~~o egz~ucje i mur po'dzforawiony 
.-.ł t- H " . - 1'r· , c h:, r' me ,]i. cncą SH'l !C P'-'-" yc 1a Mjprą ej. w c h ł .. • . 1 . kul'Snu . ym J.~1: owa~l~ _,_1emco.w •prz'.'>z . zoo ow Polm tym, jakże !u prnystapić do od.budo- zec os ow~c)l, zar?~~· )'8. c l w • 
i _Polakow. o J.:;cm ich, g!Odzemu i ~ęcze: wy kraju, rruając pośród si'eibie p-0iężną li- Polsce, barbar~ynstwa mem1eck1e ~yły (tłum. J .. M.) 
mu .n.a ro~ma~,~ sp,o~o~y. ,,P?l~cy 1. Cz,es~ lczebnie „piąlą kolumnę"'? Nie dzivr, że po- zbyt strasz.na i, ~byt r-0zpowsz~chmone1 ____ , _______ ....,_ .... ...,, ......... -.-

t.;aktuią ~;em~o v '"'k: laik om ich megays dej.rwnia padaja i na ·takich Niemcow, aby mc;igły zos1.ac z.apo~ane, l przeba-
irakto.~v-a}1 - ,?~~ p11or~::.a, powmrznna ';e 

1
. którzy nigdy nie byli hiHerowcami, i któ- c~on,o, i - w~s1edlaj.ąc ~amcoyr - C;;;e: «];dieto.st ...... lifuc.>iAtl 

Fn:m:i1 .·' Ang_-:':. i. 0.~c1a.ra1ąca _nawet ap rzy teraz mogliby ucierpieć, •. gdyby !].ie s1 n'.e wykazuią swe1 msc1wośc1. a raczej T ~ '7 _,7 
A;me.yki, ale

10
J.J.zi: da:eka o~~p;a•v:_d~! Z~:1c.h:oniły ich.JlStawy r::ą~owe _ ra.le ci -~-z- pr~eia:v z~nowia ~oralneg~, ,za .. ki6ry ~a~ -. .,. 

ro:rno w Po.wce, 13.k 1 .w 
1 
...,~c;-h:c"~o,,,.a~1i h w Czochacłi w takleJ napr:i.wdą mmei- l~zy im -sią racze1 uzna.me, ru~ poięp1e Demokr y~S 

~iemcy !Yl?Jzą pi·acow_'.l:c, -a,e ni.k~ m? k:izc szaścil Vl rok'.u 193S parlia Henlein:a uzy- me. · . Ili , 
bim, np. iesc YT pozyc]l ł~l€!czqce1. 1ak. !o skała 67 p.rcc gło,$·)w wsz'vstkich Niem- Zmienia się wyglqd więzień Każda epok.a historvczrta ma swói smak 

yi:o w zwycza)U w ;•11ezHmm prask•r,i ó , '1 1938 · ·~ 98 0 Pr ..... · z · l' · I l · celem UDokom:mia wie~niów czsski~h
1 

c w, Z!LS w -v0~u-1. d .- b1:ł P!'. c. N:0
" Czesi przyjęli wobec Niemców zupełnie ~ sty ·SpeCJa ~Y· ~ytwarza pe'-!1ne ias a. z. 

lllikt nie bFe icli. b-z po~'·cdu i nie kai~ P8:gaknaal zd .?. e, aSn du roh1 a ~wko1de, . ,ideł- wło.ściwą polHykę: nie mBJją eto nich ani idee, zabaruna · b1eg tvydarzen w sposob 
im kopac g::i:obow dla sieb10 snmych rue . . b i.- . • ł ł cienia zau :ama, ni wspo czucia, cucą po- o res ony z szc~ego ny. e 1e ,noczesnze e 
_ , • , " . ' . . 

1 

miec a u ncsc w u ·słac - Jn . owio · . f · . 'ł · ~ k ·z · . 'l Al · d , · t 
wysyła ich do komór c=rrzowych · 1 c.~110 tr~{es. n~~, ek"?l'-~. -:- i;cua.a. sc:e - zbyć się ich jak najprędzej, ale nie znet- hasła i pra..dy kierownicze - prze= ich na· 

"-T1·e m·o~t'a d"•'uk'''·a"'c'· oi·" na .. 111n'=,.,,1·"ze1· n.ie ro ę . om~ brol)°i.,11S ie~do .1 ~ndecmne1· - u • cają się 'nad nimi. Więzienia czeski•e. w dużywanie :__ wulgar-yzu1'a się i wy,;aławiaią. "" u• -"· ,„. ~-. l ·~, s1 - nau.czeru o esnym O•SW!a cze "'m - . 1,, h b · gs · . „ . · . . . 
analogii miąazy losom. ja.ki spotk:ił k'lku- n;;e chcą dopuścić by hi·sl.o.ria powtórzy- 5'0.ryC: przd yway~ 1gest'!P~~~· "h-um zatraca1ą swoi sens .zstotny, sta1ą su~ w n.ie· 
chiesi0;::iu, czy kil'.uset Niemców w Pol- Ja :;ie · 1 mn~ _prze stawicie .e ~~me 1 i e~-, jednym przypa<llcu trlko pustJm dEwięl.:iem, 

• • r'-.. h łr · · ~ ,... , , , · · rov.~skieJ w Czechiosłowac]l, utrzymane są k · k z d ,1 · f l · • 
Pscel. ,_c:z 1 .~~cec ohs ;-waC)l d w kr.-:_ą~z-~nS;W~m Nie było l"itlerowców 9 bardzo porzadnie. Ich stan swifa!'ny ni onz.u.n .tura ną 'zno ~· e~} ,•1etą ra:;ze? ogicz 

o a.Kovr l zec ow po o ,u ~c.c1ą nie- & •• • t · ·. d . . · · t' · na i dogodTUJ da pr:::.,,zzem11ych ce ow mas-. · 1 Od d · · · · · · pozos aw1a me • o zycze..Tl.ia wiei i-en1 • . -' memiec ca. ra za1ace s1ą zyc1e pcwo1 enne ·me U " .d - . 
3 000 

• ...., • karadcr : • • · b ' · . ·, · u . nt wane na w s1i zna1 u1e s1ą . ge:;1apowcow, .• · . . . . lhe było zarzodzen1a · rr{rn· yc._ivoczlwiscie: gr_u 0 
· • oczekujących rozprawy sądowej. Cele ich Ży7emy, nzewqtplzu;ze, pod znakiem demfJ· 

O. 'P ..;.,,e..,:;..;C.'L.. c ą1c:_1 ze.ms N'· u e CZY
0
.zb1.m1. oma 2=-.~soz~n!ey: są obi~1one wapnem, w kaŻ'd1'l1 znajduje 1cracji i denwkratyzacji. Stają się one polity• - „~„ "''..,. -.u o ,,m ze iemcv r z 1 na za„ ~ u • d . ·1 „ · k • · oł b · k. b Cz„s: p-;;yinnją zupełnie otwarcie, że w cie "milionów rodzin i wzrusooć sie niedo- się ;cs.atec;:zna 1.05? p.rycz 1 ocow, umy· cznym i sp ecznym o ozc1ą::: iem,_ potrze ą 

pierwszych d. fach po wyzwo:aniu miały lą tych, któ•zy .obecnifl podl.egają· "'."Ysie- walma z c~epł~ i. zm:ną wo~ą, a n~ k~ry- praktyczną, .s~ansą i przes~anl:ą_ 1ednostko: 
miei·r.ce ret">!"SJ·e na „nienawidzonym oku- dlen;u'i:' Z same1· Czechosł=-waci'i Nieimcy tarzach łazienki. i tualet-~ .. ~egulamm iesł wego czy zbwrowemo dzzałanw. To tez ~ „ - - · ·. ; . ł · bardzio sum wy i bardzo sc1sle obserwowa- · b ,_ _, pan ie i pie.rw·sze transporty lud.naści ni>c- wyvne:t.h na rn!Jo.ty pn:ymusowe przesz o 1 . . . . t " 1. 'd wszyscy - prawie wszyscy - ez w21gt.-K-Uu . .t... l C h ł 'b 0 b h ·, " ny a ·o w w1ęz1e:n.i'q, 1es ciep.o w1 no J „ . l . · l;;,1 mieckioj :nastały vvy si.ed.one z za1c os o- 1.2~.000 o~o . so y >' ?m.:imiarz:e - a są · prysznice. s ital i doskonaie wy 0 ~ na sw~ pr~esz~<!~c i prawc. Zl';'!C. , pog 'ł':"'.l'. 
wacji w warunkach istolnie ciężkich, ale mcze. nalez~łoby riazvr~c .ie 1r:acze1 '? - . za- sażona apteka. zp P przyznan się dzzs do 4emokrac7i i pod J.eJ 
nie odnosi sią to do całej w ogóle akcji rzucaią pans~wom. wys1edla1acym Niem- Gd • . flaga pragną po burzliwych falach &i-tu ::;e-

• • : dle•<1,...., · \f.T C„ech ~h ' k i'ak · w cÓ"T że pozbuvrn1· a si<> wszystkich nawet Y po'I'owna się to w~ęzi~nie, w którym l • , B 1 · b 1 l · , 1 , pr;,e„1e . • ....:.eJ. v ~ •n . „a •. l ' 't r , '. " ; "k·-h Al . przebywa1'ą cp.rawcv n1em1eccy z daw- g owac. a. me ra11: nau.:et ta ,"'!Cn, darzy Polsce - nie ma ani jednej rodziny, w anty ;:is.:.vsłow mem.ee v,. . e czy np. . . . . , . . l . · d t · . · · b · d 
której okrucieństwo niemieckie nie spo- na f·ere~ie całej Czechiosłowncji znajdzie nymi terenami ich dz1ałalnosc1: -0~o~a~1 ce ou,o i po ·l ępnz~ przypma'.ą so ze emo· 
wo.cl.owałoby spusto~zenia. Czy można wo- -::ią choć jeden Niemiec {poza przebywa- w. Berge-n-Helsen, Dachau lu'~ . 9swiąci· kratyczne l:o ardy i dystyn~c~e'. tylko_ po ~o~ 
bee !ego dziwić sią, że w ch-...,-!li wyr.-..v-ole- jącyrrti w v-rięzisn.iach), kiórv przvznri siei, ~1e, to ,nap;·~wdą irz~ba podz1w1ac wspa- aby_ pod icfi osł;>rl:Cf łatw!~J i 

1
bezP.'eczmeJ 

nia spod strnszlivrngo jarzma, ludność, cie- do tego, że był hitlerowcem'? \V nk:któ- mał·omyslnosc Czechow. moc walczyc własnie - ::; aemon:.rac1ą. 
miętcna przez t'!le la!, dopufciła się pf}VT· •ych ";rypadkach riemcy chwvtaja się roz- Theresienstadt, ia ponura forteca. z któ- Sąd Wo.fskowy . w Katowicach ska::.ał w 
ny.eh ekscesów'? Rząd jednakże ukróc:ł je br.aj:ijąco - r:aiwnych metod. Ząkładają rej Niemcy 'uczynili miąjs-::e selekcji. prze- lych dniach na surowe !car;' grupiJ Niemców, 

·wkrótce i o.b.scmia przssizdlenie odbyv.ra np. ~vmja ;.Yfo.sne, n~emiec~i~ stowarzysz~- proyrad~anej wśród yv-ię~niów, wysyłanyph którzy. upra1~i,ali a!~typa11.stu·ow'f ~ .rlywersYJ• 
się "(zu~ołni~ ~ads.w:i-bią~ych "'":arunkach. ma 1 speCJfl.lne korc;it'?iy, ,to.re rozdawaią na roboty w_ głąb N1·emiec lub do . ob;>:ao~ ną drwłalnosc. Niemcy, dawm..eis1 człon ko· 
świat .me ·ze<n:ie sobie ?;s.ate~zme sprawy ~wyro._ człol'.kom •• a,s~1aclczem~. _stw~erdz'l- konc~Tltr·acYJnych -:-- zostało. teraz zmiąmo wie „Tlitleri11-gend", przrbrali sobie na t.era:; 

rz tego, .. z~ wysic: l~ni? ~ _1·emcow z Czecho· 1ące ich ~1vłalnosc i nastavnen~e e.ntyia- ne me do poznan_1a. Cele 1 ~o.ry.tar~ o- ochronną fi1,rrriię .Deutsche Demokratische 
słowai:::11 '1 -z Polislo nie 1esl aktem zemsty, szystowskie. W snm,rm dyshvkcie D!e!.na czvszc~cno 1 wybielono, na aziedzincac p .,. -h _ . t t' d k t . t. · d · · " · · , · d , 100" • k' h • ·ada~tw 1 . 11 b . ·k· · , a.r.„i t oo a , emo ra1czna pa.r.1a a 1e yn1e n·eun1!.!<:mcną ko. ;ecincscią po- roz :ino przes.~10 . " ia .re SW1 ._,,._ . za ozono ~ om v i trawm i i wyJ.ycoo . . ka" . • ' . , . , 
lityczną, n rzuc~mą . obycl:t:1u_ p~iwo:n yr_ tej sam~.i _oJ·clicy :znnk„,ic:;10 koło ko· równiutkie śc_ieżki; v:s~ys±ko to ~t;warza n'.emzec · · ::am.ze_rzaw: d::w.-'f:c i ~racowac 
przez rnmyC'h N·e111-:ow. Pr::y1rzyJm1:„ siq sc1oła ka.lphckleqo ~tvsowy i:rro.o ze s;;cząt- 'l'}Ctory złudn-e 1 wesołosc1, ale ludno-se cae- u~t.litllf!. za.sad całkiem. mcdemo,cra!Yc~n_e~o 
sytuacji' mn;ejsz~ci ·n·e~iied:iej w Cze-:- ka.mi 373 ofiar b'eshal.stw.:l. ok.upantów. . ska pamiąia doskonale, że. kilku miesię- hitl~rr::mu . . Maslwrada - T1:°' szczęscie -
chach przed wojną. ~iemcy tloznuw.:ili Mieszkańcu- Brema pamiqt~r; do<·konalc i' cy temu. gclv Czachosłcwacia. zosfała wy- skonc::yła się. s::rbk.o, l.:atov.:1ccy „dem.okrn
cc=::~~:-.::~l!Cillili'!:':::::::.::;:::::'.:=:::::::::::::=:;;:;;;;;;;;;:;i:;;;:;: pnsi:-.pny "idck, taki przedstawiały trans- iwolcna s,..,o_. i:ir;;.rna niemieokiego, znale· ci" powędrowali ~d::ie nafo.żv. 

pcrfy :-.a pół zagłodzonyc.1 wiE;źńiów, wie- I zio:"l.o iu 17.000 W'_!czerpa'nych do' ostatecz· Policja aus&riacka ares::.!01vała oslatn:o nie 
żionvch: ~,o . obozów , k~ncen!r~cyjnych j ruości,. :rb,rtych przez !lłó~ i wszy, pobi- jakiego Franza Knappitsclza, który stał na 
w głąb N1em1ec, w mroz i '" ues"Zcz. na i'!ch i meprawdcpodobme brudnych. cu- czele załoionej przez siebie „Partii Demo
,_ ,, "" •' , __ ,,_,,_ kratyczne"f''. Bardzo ładna na::wa. - al,e w 

miestkaniu Knappitsclw znaleziono brnń. 
i amumc1ę, literaturę hitłerowską i komplet 
sztan'darów ze swasttyką. \ • 

INNSBRUCK tAFP). vV związku z przy- <l'za, że członkowie md:zi.Jty Haibsbu.r.g-ów Sl!oro .ro::;pw,itrch „demokratycz1iych'' or
jazdem członl<:ów rótlziny Habdburgów do nie przybyli do Arnstrii w m'iiśji W'Ojdco~ garM.acYJ z'derrw·slrn1crrrio równreż na oku.po• 
Tyrolu mi.n. spr. wewn. Helmer i drr Gm- wej i że :mie wolno im nosił mundurów ~a- wanycli terenaclz Niemiec, a wspóFną i ciur 

- ber, min. spr. zagr. Austrii, obrndowa1i z dneqo z pańl'ltw,sprzymi.eirzonych. W związ rak;erystyczną ceohą trch ws:::ystldch mod-
·władzami aliantów. Vv wyn.iku konferen- ku z przyj·a•zdem Habsburgów policja z;a- nrch stdwtuz'yszt!ń b:yło to, że sldadfl.ły .~ię 
ej.i '\v-y<l.any Z'Jstał k{)llJlunikat, który stw1er a~e;:;ztowała hrabiego Dy.enfelda i von one wyłącznie z... ·hitłerowców i ./-;iałały 

ci:=-=!ll51!s;::;::?;:;:=====~::;::i;z:i~=::::i3!11m~l'!m~•::a:=:;;=;;.Q::zzl.lll!izm=:!l!li:t!.':l=:::i:;;::::;:;::mi:.;."lli111S::::.;;;z=tj Ch 'zza li. Miooie oTganizacji mooardilisty: wedłu;g Iii de ro wskich n9 ka:;ów. We ff' ło
czne j „Reichsbund", która jest zabroni".>na szech, zaczynają się ujcbwniać na powier::clmź 

polityk. Z obrońcy s(a:ł się oskarzycielem j foczy socf a_listy_czny~h- Tro?hę mówi'. tro· wstafo skonfiskowane. życi,a publicznego • róin.e wuphi ,,demokra· 
w111erającej Austrii. • chę sfedz; J konczy rak emigrant politycz- tyczne", zmierzające uparde i konseku;entide 

Rzecz jasna, że został wybrany i do sej· ny za granicą. Nie w tym jednak- istota do restytucji - faszyzmu. Nawet ~e11 • Fran· 
nm polskiego \'if r. 1919 i 1922 ornz w roku rzieczy, że mów}, ale co mówi i jalr mówi. Z N b co przebąkuje coś nie coś o ,.demokrar:ji", 
1928. I w sejmie polskim po.zo.stal sobą, to Słuchając jego przemówieli można było orym .ergi a jego ar~entyński lramrat -- Farrell u:e.spńł 

. znaczy obrońcą słab'iuchnej i niedołężnej podzhvfoć i j.ego n>ie ukrywaną wiedzę li' z sw,ym pomocnikiem - Peronem montuie 
delilokracji polskiej. On. legionista pieI'w- pravniczą, a ujawniała się ona w każdym n11ewolnicy byli traktowpi tym ponoć róu•n-ież j'akqś partię .,demolcra1yc::na''. 
sze-.1 brygady, pułkownik W.P. bez waha- przemówieniu, i ogromną swadę oratorską. • • • • • I' 'ł .Tak widzim'Y, :::apot.rzć'boirrm:~ na „dem.o· 
wa przeciwstawił się zwycięskiej piłsud- Daszvf.ski oskarżał w swolch przemó- g rzeJ 1m mme1 mre I SJ krację'' jest ogromne. lah gr::'\'br po des::;-
C7'1Źn1~ i nie zawi:łlwl się zażądać sądu wienfach, Diamand przekonywal, karcił i k 'b B czu, powstają w różnych lcraiach portic, {<ru· 
n(T;r] .m'"irstrem skarqu, który wypłacił 8 szyqzn, a Lieberman olśniewał. Słuchając HeNr~cooRgYivmrni.ERGAr (AF

5
P). FJa $„ ena.a:rd py i stronnictwa ,.demolcratvczn·~·' doczepia-

' . I . . . . . 1 . . , n. sp . w wn. ranc11 przema· · dl z I..' d i;niliono • zlotyc11 z p1eniędzy skaPbowyc11 go, mia o su~ wrazenie, .1z w s owacn 1cgo wiał dziś w dalszym ciągu, przedstawia} lfł<! -: ·~ ~ps~ego e1„;C'.u "":' o t~f!,o JJ_r:::-v- • 
.na funct• wybo.;czy B-.B. V~.R. Piłsudski jesl jakby spe.cyficzny rytm 11eksametru, sprawę pracy przymusowej wpro.waclzo- mzotnzka zn,~·Y 7eszczr>, ~. wzęc: • .l.i?~~ol_11~·~'. 
stw1q1 i:;ko (wiadek .przed sądem - T;y?u jaI~bY'.. skan~o~anie wi~rsza ~acińskiego !lej przez wł:idze niemieckie we Francji. !'postępowy , .,narodo1cy , , .''~hrv'sciwnsk1•' 
naJem 0tru.m, wygłosił ohydne przemowie- Mow:::r krótk1m1 okrescmu, odc1.nał słowa, Do lutego 1944 r. ws11yscy mężczyźni 0 i t. d. Pole do ' pomysło1rosc1. rest tu obszer
nie;: w którym lżył i ośmie.szał Liebermana, te znowu łączyły się w krótkie zdania os· 16-60 lat i wszystkie kiobiety od 18-40 ne, r.t pomrsł&wo6ć ta :;n!R.erza wylat!znie do 
jec!negO Z oskr,yźyciteJi. Liebermcnn jak zaw trym tc1nem wypowiedziane, Wpadctjąc jali lat podlegały pracy .przymusowej, przykrycia rzeczy b.rzydldch i zgoła niedP• 
sz7 _odwG!~ny i ~?jowY:, oclpdow1ietdtział, lNe~z by w dyszkant, jednak dzilvnie metaiicz- Jodynie postępy · aliantów n:a fronf:ie mob kr~tyc~n'Jch figoUJo/m '1istltiem ładnie 
1a.-zE> maczez n1z urc"ony y \ a or. 1 1e ny. , . . . . . . przeszkodziły w realizacji plarl'ó* Sauclfla rzmiq,ce,j 11azwy;. 
lży,', n·e szydzi1,_ a poiępiał tym moCjl.iej. . W ta.kich chwiluch myslał człowiek, ze 0 masowym wyv-tożeniu ludzi do Niemi.ac'. Niejlii,en z l"(ch kramików ;u.= zilernasko-

ZeP1Śc 1 ~i"-t wielki m szaiefc .na IfteDer- P~S .wydała tylu. znakomii~ych. lu~zi, :i-aj· . ozkaz Hitle:a z v.rr~eśnia . 1942 r., żą4ął, wa~ i zlikwidol!'·an~, inne czekają na stvojq 
mame z yl<:ajqc go w Brzesciu. Eskorta p1erwszorzędme1szych mowcaw 1 dzwla aby karty zywnosc1•owe me były ~' kole1. A obow1a::k1em prawdziwych demo
pol·q jna \ 07qCa flO do Brześcia pabiła 1czy, którycli tragedią było, iż wyżyv~ać si :v:ine uchylającym sią od pracy. Roc:l&my kratów, tych z k;wi i kości, z wiary i przct 
go do ni ~przytomn ~cl. A w Brześciu nad- mogli tylko w opozycji, że rtie mieli moż- •eh ,hyły prześlad;owane - 2.600.000 ro- konania, iest zadwwać bardzo żpcą czujno.lć 
zorca Kostek Biernac';i torturo.val go mo- ności k_iero,wania losami kraju. boimk~w _franc~s~ich było z!U~swnych w stosurr.ku do na;;.{minne;w demo.l:..rat'}'czne~o 
zolwe przez długie tygodnie, Piłs~yzna AlDo Lieberman w innej cllv;i!i, Usiadł d~ słuzema '~~bue bfalzys.owskie1 wh Bel neofit'Yzmu, w stosunku. rlo zb'vt osten.~j
wiedziała kio Lieberman i nie zapomniała gdzieś na boczku, zdawało sie, iż jest znu· c;u. 150·000 ,0~b~ N' Y ~ zmuszonvH. c 

1 
dd,q rvych popisów i poka:::ów lud~i k/,ńw; iiod 

· S p · B '·i b 1 · N 1 · bł 1 · t • racy w gie i iern1ec w o an u d k 'l . . w • mu Trynlf11~!u tanu. . roces rzas:< y 2!0Ily. a_g e oc~y mu za ys y,. n.a w_°:rzy 431,000. Na. 5. milionów robotników cudzo- emo '?tyczną ~a ą s~ę fwirą, a realccri· 
pr.~oesem L1c?ermana -i towarzyszy. _Nff!Wel ukazał się _uś~ech, tv.rarz z.a:iemła srę ziemskich w Niemczech ty!.kro 2oo.ooo było nego 4rab~ ma7ą za, sM<q. Czasy wiclkicli 
l'\1 illcenty 'W1t~s bY_J na szar>:"m konau. sekundziie,_1 Lieberman. ~/JOWJCC~ał o obra„dobrowclnyc~ - w~dług zeznanie. sameg ,p~ze11111an i P.rzeł<nn:ow nakładają nieodpor-

!'o wyroku st~azu7qcym wy1echał za gra:- z.ach Goy 1 z maclryckie1 galem w Prado. nuckfo. cie ten obowiązek wzmożone; c::u;ności. NiP. 
.nice. Zaledwie skończył, a były to zawsze luót-• T ak'- . b .k, h ł patrzmy na etykietę, lecz badajmy za.war· 

P- b 1 · · t · · d 1 . · k. · ł b. · k r i~wame ro otn1 ctW yo tym ,...or- ,, . d . . . . „ f. o wy uc m wo1ny orien U]e się o -razu .ie m1gaw 1, przyponmia so Ie p1ę ną . . . : . 1. 'ł W 
66

"' tosc; n.:iP. awa7m1• SIP umesc e ek:tou;wvm 
k , • . 1 1 . 1. ze im mniei mie 1 s1 ymag"ą71.'0 go- sł . :: . w ~yiuacji, a był tam. z począt ·u jeeiynym Hrszpan fę n-os_ącą ~o~z 1cn:yn n.a _41cy "'". pracy dnjąc minimPlne wynagr<1dze- . oworr; i .vo~.or?m, z.ee::; o,~serwu;my p,:l~it>, 

c!zialaczem poJity~:mym na więkqzq skalę cudownego miaslec~ka hiszpansl.fego. nie i \J 2?wienie 25 coo Francuzów prócz 7aka się za 1'.11mi kryje tresc. Bo zb1't uneln 
.' popieta całym .,-wy!I! autorytetem gen. Krótkie były 10 ch~vile. krótlde. jafr rytm(- 'wię.:niów polilyc:nych zqinąło z braku fest wciąż jes:c:e „rhnokratów'', . ktńr1·ch 
Silw1slc1eg . r:zne okresy jego przemówień . . . · ,...,i,l:i le .0·s'- "i · ,.demokraty;:m'' tak s1".ę ma do prawd.~in·cj 

Po /·Jr;sc~ FWlll:J„ 1tz. \~ r ori.dyni~ v,rslę Tak.i czlowieli, pełen werwy, zyc1a 11 VI 1 , . k . . 1 f k. demokracji, jak np. hitlerow•ki narodowo,· 
1 d S'k 1·· ~ · , l • · ·1 d - • d!u i·e la- ,1 :r-.1 rnnczenm os arzycie rancu& 1 .l. " d J . • · •• • . · . [W,' c ~ r..i u , J ars ,wgo, o„grywaf(!C w oe;.io y ao czynu: ~ius1c_i. spę .zie. g ~iw:erdza, że wszyscy oskarżeni ponoszą soc1a iz"! ? prm1 :(;:1u·eg0 socwli:;mu. 

n m pi .n szvrzęclną. rolę. ,,Był _ob,ol~ Sikor- 'a w bezczynnosc1 em1gracy7ner . cd"!1owiedzblność za P-Ogwałcenie praw.a Przywclzzewanic alctualnych mas"k _ to zn.a,. 
slde.go b 'i,pr;,,cczme nC!JWy,brtme1szq po- Nie wytrzy'nlało serce 71-letmego slarcr. publicznego oraz międzynarodowego pra czy zwyczaj wszelkiej reakcji i z tym zwv· 
stac1q em·gracji. 1 Umarł nagle w Londynie. wa prncy Szczes.Slnie pod tym względem czajem spotvkanw się h<ird~o często w tak 

A więc żywot jakich wiele wśród dzia-1 ALFRED KRYGIER. zawinili Goering, fonk, Speer i Sauckel. gorących jak nasze czasach. ' • B. 

·. 

• 



• 

i~ · zy socjalizmem a ,,inlcj 'tywą prywatną" 
• ~y.srtem gO'Spoclarozy · j~.ki w Pols.ee jest raoj.i e;kono~[oznyeh: a pralkityka do!P1ietro po-1 tą C'Z~(i\W1: a·le l.daje się .llhy! ostrożnił.' 1 "' 

ohi>cnj<E• stosaw·nn)'. a.· kitóry pirzy1pfoo.zętov.'ała kał.e _ crr.y d:t&'!\ O'llr pożądany efe'kt. Tak zbyt wąsk~m ia.kresie je~~ _li17. J>rTeJllrO'Wa<ll7ane, 
dz"t>wiąila pl~na,rna ·sesja KRN, uC'hrwafając w'Ję<- n•aletałoby imfoś<' d'W'Oi<s'bość cen p-aó...'l<twó_ I jak Blp. w pr.zyipadku zaipałe.k. · 
nstnwę ' o nacjo:nalizaoji Wii>l'lciego j, ŚTedniego wy<:h. Gemy u1fyw.ne. pQ<IJ1yA1alfle . .falko mupet. Me I tte;n mechanfl2lm., kitóry leoTetyezm.i.,. W)'

pr.zemy"'.lll OTl!JZ usl-awę 'o paipforawu iniojaty- nienin nJ.!91dej płacy _ są <lila pa1is1wa deficy. d•aje się sł!.1·~, hamlOwairry jest ~ zi-a•mko 
wy D<l'f'va1T~j- - je5'1 systemem mii>lll'ilZalllym !owe. I ro więc slkłamia do idh xn;i.e.~e\nia. Ceny pias'ku, zdarn'lć-0 ,pi•a&'ku „ip,rywat:nej i'll'ic}!!!tywy". 
jflsil C:Y~ p<lśre.rllnJ,m. J>~mriędzy soojali~em, S1Z1tyrw1De - ~rząc wiel'ką mauę (ir-07lJ>i~to~ći Us<1.mięcłe na.wet . , całkowi~e ceny 1~1H•j 
: ~aF:~1ta]Jz1Dt'Jn, Je;'St', J<'Śh kito chce, .!ly\5t~em W Sl!0"1!.ltn/k,U do ceny WOfaO'l'ynJk-O<W•j sk!fa.niają je<J wfclą.t je~ j)O!l~'9ła<W1Ja D-"ill W ohlfoZlll drw6t-·h w rorzn =ce 
~ 1 !lTit-ozo~iego ~'°CJ3 lll7!nl'll. h1l1 

· tef ~ra!ll~c:zo- noSl!iki słab<i;ze montnae, :i:ail!n:u:I'Ddone w przemyśle- cen: · pańMrwlowe,l i prrywa 1łm"lj. O ile l>lM'Wlll•!a ._ iii 
6 r ~.'""~' kaJfNta]j~I.. . .'. 1 , ""'Ml!\..,.,,...,...,., n.ań.~.ltwo<w.,..,h ce1nltll"(lbch hlll11dJ-O. m,zltałbu,J"e ~ę 0 1dg6m•ie -- we-dlt11•g ])1"alllll, it.rl.'f!R -~L. •• ·"""""" 1-:-sm t "- ć ..... _ d J r- ··~„„m „ ,_ Wigilią naZ""llali .R.zyinfr.,,,_ -r-. . •"I"'"'-• . •a 

0 P~:v11ew.ie , mo-zn<B.:. 1iz ""'" „mo t: wy~h i urmętfacih - do i!C1h n1i1eileg:i:liiieg0 ro7J1pro- za'W'!l,J':e jl!M regull.O'\l\l(a'lla Jlll'H7. )ll'a Wl'J poipy'llt 1 •• 
g~~oda•rczy., st?sow.~y dzis 2lr«>Zlł:ą -; „ wa•c1za111111 na tym W'łaśn'ie. ryrilltt1. /!:lJJ,ec<>ienie i piddaży. ' 1 : nocne azuwank, 

L 1mę,,~<::~w):r~1 z~iianam1 -!- pr.z-e·z ~eireę pa.nsitw wię-c c~ '>7Jlywmyoh mnl!liej'&Zy J"Oilw5ę i oib<ni- AJby to zti·11mlko p!ia!lk'l.I usunąć - ln'ze>ba n.ie Dlatego nJ:e zdziwiłem a.iq,, spotkawny , 

I e~ro.p~:j!Slk1ch, .1c:s1. czyms z.wpeL~i-e. n~,wy~ w ~~· cen(' w<Ylmmynlk.ow·ą, a .il"stcze 5j~[]Jiej o'hn!ży tylllk-0 odW10ływnć się on d-0.brej wo.I; ,,piry";a•lnl'>j na capslrzyJrn W przeddzi'el\ śW1ęta <>SWO" 
~istor:1 .ek-01IDm111~u. Znamy kaip<ltalb=, znamy Jl! ulkirócl'nie ,,1Szabru''. ktt'>ry 7lresz~ą 1111-toma- ini~jatywy" ·_ t.r.zeha lę 'P'rywa!ną i·':1fo:jail~"wę bod1!en11a Łodzi gromadkę moich przy/acldl, 

) 
1 
.. socj~l_l~I:? .':' •J€g~ praMyc7?-°y.m· zasit-0so•w~- tycz;n~e si(' końc7.y, gdyż jN;;.t ciągłe mn,iej do zmusić do !>O'<>ł11.ch11 p11zez konlmreI)oJę - rn- już pod większym gazem. ' Zna/qc fch j(]J(liT' 
n~ .. ~ 1_dz1~.Ji:~y f'tałyst~zne p1r~y ogram~ „szabTo<Wani,n", Z.n>iesienae je>d·noa<k ceny gzfyw~ równo parustwową, jak i sip6łflr..'<'lczą (.v..niowu waść patriotyczną, skfonny bylem przypU" 

l cze.rua k~'P_Jlal1z~ - :'' · dródz~ mtea:<wenc/'1 nsj, Móre oonacza Obniżeul-e płacy realne.i. po- 'IJ'llZet zwięks;,en-ie sibrumienia dfibr prze~ pań- ścić, ie rozpoczęli swoje ,„rioane azuwa
pa~s1lwo~c.!, ale mgdy ~esz~e .w zadiny~ p. a.1!- ~ią.ga za sobą' k()nieczn-OŚć podlwy:il!lzenia. p·fac SlllW10 i SfPóM•:zii.e'J.oi:ość ipiro<lwko'\Y<tnych, prz~z ni'e'' znacznI'e wcze-ś.n.fej, nf:J l'O pu~Jtty-
s!)w1e, prz, d eh ngą WOjlną • sw.1ato,vą n'le pr~- 1 tó qi:k1 M.iy były one d~10S<>wa'lle _ .p•l'IZyn-aj. ~inies'leini.e jrukośe;i tyt'lh nól:ł i 11Więik..~'lenie 
bow:tn.o naw-et 9, polącz~c. dwó~h ta~ !6•1- m•n1iej do cen paM.tm"P'W)>tli. • idh a'90il1tym.t'Hibu), i w;re~.zcie .p.rzt>7. ·odlp-Owierlni wal pro.gram obchodu. ..lł-

\ ~y:h sysił"IDów .. J::tk --SO~Jahzm, i_ kaip~tal:!.zm., W tym momencie powiSlta.re n'O.wa mmhteśf. system poda<ł'kowy; kltórv au~om11ty.cxnie zrr'lu. - T-e wolność cxuj.e a-„ fakty.cZAle w· I które p~ow~ze~h!Jl.1~ za Tilf>'JJOłąc.zalne u1wazanll J.eże'1i p11;i;yjiąć zarożenia pafr~iflw.O<WeJ 'po'l'i1ty!d kuje nadimleme zyslkli. Jc;;t ·o·ezywiśe.it.> je~7.{)7(' powietrzu! - oowiadi;zyl. P.O krótkiim po-
- tak, .1,a:k 0~1eń 1 .wo<l(' , . . beztnflacyijnej - z:w'ękiSiT.l'nde ~1mienlia pie- taiw.s.ze prohleom „hmtyoh i111IP'resmv": Sl?,m,ngln, witaniu, o:b. Ziełcnkm 

\ Tmdn.o dz!,; po·w~edt1ei: - 1~ik. nam się w niądr.a, bez odipo<Wiednieigo rwiięk~zenda s:tru- han<lllu nlelegalllleP,10, kra dzieży iltip_ · - air na to - Chodź redcrklor do szere-gu, po.maiS..
J·p~a,Jtityce _ud.a rozwiąizać. tmdn-0$r1. które dL1ę mienia dóbr - mru.si do jnf.l.aojd d·oip!l'IO·,ya•j,zit. u~łl ma _j'l.l,ż leka1•Sltrw11 gospo1far{?'Zr>go - f\a l'O rujem razem!-'- wołał rozentuzjazmowooy 
lu łąoz,e~1lll - d~rą,d n1epoł:1c1~ff~neg~ ~ na, Należy ja'lma,itsrzybcrej ·Z'Wiiększat sltmmief1 lł-M>r .tiest }edno łekair~lnYIO: miliora. U. B. i 'Sąd Do.. ob. Lula. 
sunąć się ~11.1s~ AJe zgól!'y .JU.Z meiktóre z _ nit tylko pOIJ)rzez zwiięk.sizert1ie wydajności, raźny. , _ Lewa! Lewa! - kQ1111.e.nderowOil ob. 
ty_oh t;riuf.loo:~c,j, . ~ ogó:nycll 1.a'!'ys~ch. pTte- ale i ip•Olp1rze•Z ~3UCYW.e jn1w~csfycije, bez-pośrednio N1ie na tym OC•zywii'śc.ie knrrczą '"-i<;> l•rurl·n-nl:ri, Dzwoniec, Irtóry r''Oko· wielki mlło.~n~k mu-w1chieć 'm.ozt>my, 1 moze1ny, przewHh1Jąc - ren.bowne (obn\va iu.filacji w tym fl!I'.ZYJpa<lk~1 jeisł z kJtórym1i spohkać siię ~musi ;iiasz. nowv .,.morl··l r• 
u.~roić się „dla_ ic.h ·_P~k?nania. ra.oze,j nięnzasiidini0<na, gdyż pienią4'ze irr11we.~tflJ- gosip<0da1Tczy" (warit:oby rup. _pnż d-zfiś zasitaMwić ·zyk~, C'Milł rytm nade wszystko, choć ra-

Jedrna z naJIPowaz:nre.)!Szyeh zalet systemu wane kTążvć bęoo w pirzelew:ioh beizgot6'wko- się 'w j.akii sip-os6b pirofllak~y{?'z>ni(' w:ych<YW>\<' - mi ona zwisały mu /frycznie na. karkceh 
Soc}a!~stycznego - Je:51 Iliew·ą•LpJiwie plano- wyob1 przede WSZ)~~·bkifm pomiędzy kasa:rh1i pań- według Zl!Stl_d tego „modelu" - drobną inirjn- maszerujących Obok przyjacfó/. 
wosć go.s1po<l:tJ'f.lZa. Dip ę~i odg6rme -opraoowa. 'illowowy-oh pirzed~iiębio·r.stw, a ty1ko niemac.zna tywoę prywa~lll!j, która w my~l u.~ta"'~' o jej µo- Długo w noc rozlegała sJę na ltCllSzym 
nym :planom oąótno.pansitw-01'"{·m, skorullr?_l'O- ich część WJPl'y!lli'e dQ kie.szeini p.rywatnyob ·i to .pit'lraniu J>rzei -1cllr.ić się m9że w śrrdrnją a na- podwórku. wdzięczna JlUta pieśni narod.o
wan}m w tere!)'Je - mechamzm ekonomtC!z- główrn~e na riemiach,

1 
od:zyskanycb, gdizie' i·""'i.l'• wet w d111żą). !'•He na tym ko1kzą, :>Vii,: tr111lnn~c; we;. i. słychać było głośne roqaków ro2-

n! pa1~~tw.a. winiein_ działa~ z więk&Zą p•recy- stfycje t<a'kie są najibaNlzi><"j ctz-iś pożądane, i - ·które wz;maga .~~r.oze de\"l"as!acj.n nasz<'j w~- mowy„. 
ZJą, mizeh mech11111zm pa:ns..fl\va kapi•taa'i.sltycz- gdrie zarazem odoi>;uwać się daje brak p-i(?nią- aipodatik~. Ąle pi1'1Qbl'<'m rozwiązani Ił węzin: pn~ _ Cfr>żko si'ę uspokoi<!, jmk lłię poinyśli, 
nego - w którym plany po-szczegómych p<r.ZCl.d dza g>0lń.w1ko~•egQ. dw6.~nej Tl0<łaży: p-0łlr6jnej CPny - . i pop_\' In "' · 
sciębi-0-rcó)v są nie.t11zgadni1me j, ko.nbrola ich W bezvośired•nim na'>'l:eyJ"l'.St,W'ie należy w har~ wie~kiego w p-ożqrlaniu, a ma!Pf.(<1 w fakl,Yrz11cj co się to rok temu W nasze-m kra.ju wy
wymytl;.a >"'iQ z "rąk twórców tych planów. Kon ml()l!ljfi „ ·e1taipam'i i1I11westycyjlllymi, i ·w.vrosl~m moim.ości ~m<>pdk<0jenii11 tei'Jo 'poi,ądania - je>I rabiało. Tyle lal czławfte·k męczy.J się 'i cze--
łil'ola ooiby"'a slę tu ex p<J•Slt, wtedy/ gdy nie prodwko.i•i .Vui zaj,UJweSJtowa.nej _ p<J•w10li j o- niewą<!lp/l·uwie . najlwaŻl!liejszy, , · ' kał, 'ażeby sfę na tych tl.rCJJni,ach szkopach 
wie'!e, a:llio zgoła ll'Jc już w planie p~·ra wi~ str-0żniie elhmfo:ować cenę sizfywną - co z.r~s7.- n. ~.~st•! odegrać, że kiedy ta święta godzina wy-
n·ie moŻ!na. 1 =• :w:tis lll!ll!!l.F~2"-m • im':30!· bila, kaidem jeden z samej czystej radośai 

N.a.Sz Śysitem rzecz Jasna, ohce Sko-i;zystnć N czuł się jak zafJfl.Wwamy, choć bimber fa.k-
.7. "socj-al·is:.:yczneg-0 planu, chce pl,anowaĆ ta•k, , c.·~ka' / wostki·_ .· .. z ' o rym e tycznie odchodzJJ S'o/Ojq drogą. 
aby w miarę możnośct usumąć wts.ze1k.ir niP.- - er~ 1. - Człowliek wproBt z nerw wychodził, · wiadome, clhce w swym przewiidywlliniu ogar- ?1 

1 nąć JP-Odaź., p:opyt i cenę. nte mogqc się tego zbcrwian.nego dnia do- · 
I tu na.sn~ają s.ię triudm'Clścd. Podaż w - Londyński „Daily Herald" publikuje wy- Celem zbadani.a naettl!wienia Judn')ŚC czekać. A przeci·eż, ki.edy ro.zeszło się, że 

t.a.k d.zi!ś zwaiJlym - sekitorze ,pań.si1'w<>w-ym -- wiad, jakiego udzielił k.or&<>p.on<lentowi r.i-ell\ieckiej v/ st-osun..l{u do proce-su i ookar ruskie są juĘ w Skiernrewicach, podobnież 
stomnfko•w.o łatwo 'oiblfozyć, zar6wno co :uo angielskiemu w Norymb.erdze maj·or Teich, żonycb., korespondent „Va'~~y Express'u'' w Łowiczu, nikto wi·erzyć n.ie chciał. „Nic 
as0i11tymentu., j!ako§Jci j.ak i ifoś·ci. 11rudn:1ej szef amerykańBk'ego ko:rpusu bezpJe'czeń- p.rzeprow.adził 'ankietę wśród przedstawi- inn'ego," tylko l!if.łal" - poW.iadwi. Aż tu 
u.chwyctc p:odai - w se1'10011Ze pirywa!llnym. stw.a, którego za.daniem 1est rozt·oczenie cieli róż.nych warstw społecznych, ale ?-n · słychać, że posuwają s1\ę pod( Łódź że już 
Ale i tQ przy tidpaiwied.ndm systemie ko-nfl1~li opieki nad gma.chem t.amtejszeg') 'trybu- kieta nie dała pozytywnych rnzultatow, pod same Głowno podchodzą! 
na<l tym sekitorem, P'l"ZY 'o'liip•O'\vtle_din:im Z"vill- nału. · gdyż 0fiefucy n:a· ogół W')lą nie w.vg~aszać I wtedy się pokazało, że moja g;.nfada 
za.n'iu go z pa.ńs!hyiowymi źrócllaimi zakulP'l1 -: Sł'*żb.a b·ea:piecz.eństwa w N"rymberdze nieopatrznie· SlATVCh T\.()/TI~Aów na ten tero.at koby_Ja większylt'o!Zum od niektórego azło-na da!t~zą metę nl1e jesit wyilcluazone. Me obh '" "' ., z 1"~„ '-!"-' 

czenie .p:opytu _ pl".zy .j,SLnien[u różnicy cen Jeist doskona•le zorganizowana i :zatrudnia N.a ogół z.apytT1v-ani twierdzili; że nie ·n- wieka posliada, bo t-0 oha pierwsza powsta
na wyroby ~yvra.1m.{? i pańs.two'We, uzas-ad- ba.rdtuo lkzny pereone1. Maj-Otr Teich, - ze tereisują się tą. sprawą i zapewniali, że nie w Głownie 1aczęla i swoje sztukk po
n_ione ~· jakokią t.cnval"!l - jest jlll.i_ mac:z- względów słu;ibowyic;b. - odmówił podan.ia w.szy.stki'e okropno.ści, które wyszły n.~ jaw kazała. Wiekowa ona już fest i na jedno 
nie tJ<qd:niiej·sze, p<t-pyt bowiem to nie jest tylko d·'Jkł.a<ln.ej liczby strażnik-ów ! tajnych wy- pcxkzas pJ"zewo<lu sądowef]o. stanowią dla oko ślepa, podobnfeiż na przednie nógi 
chęć nabycia, als ZJ<fo-lność nB'bywcza. Ok_re-. wiadowców, pilnujących bram, korytarzy .n"ch strafJ.zliwą niMp')dziankę. Tylko kilka schwacona, ·ale kiedy szkopy na łeb, na 
ślenie p-o;pytu zreszitą na dobrą ~praw~ Jest i nie7lliczonyicll zakamarków '.'Jlbrzymiego "\>arfil-0 młodych ooób ośw:adczyło, że czy- szyję drapaka za~zęli. szykować, przyla:tu
trud.ne n~we·f ."'. l'.'bosun'kiu do cen' pansl!wo- gmachu, ale. wyjawił, że ,lkzha ba doiehodz.i ny, j.akich dopuścili się o.skrirżeni, bvly, k~- fe dwóch z nich do mnie l krzyczą: „q~ 
bwych'. kit?Te Jóe~~· J?Omdinąć. ck~! &_~wne, niem.al do 1.000. Wszys.cy Niemcy, mie0z- rygodne, o.le nie powinni oni ponosić ze.i. Jonka" - bo tak mnie te cholery przezy-fwaJ•ą n1ewsp uwerne o ms 1w1 pens.ir. ro-1 „ . . · d · d · 1 · · d · d ' ' 1· d •j d · k ""'·ł botni.ezycll, uzupełnianych właśnie prizy:faig/'a. ka ją,cy w pobliżu Sądu z.ostali na czas nie . .<J J?'O'W -e zrn nps~t,. 9', Y_Z _z1a~a i w o wai· . - awa'j zmaż ·ov r ę, bo nam się 
ml ,po cenach .S'z1ywmych. , . trwania procesu ewalruowa.ni ze swych d'J- breł wierze dla przyszłosq Niemie·c. okrutnfe spieszy''! - Co bylo robrć? żal 

Aiby wnęc obt1l.ozyć, w m1iarę bezhłęd:nie - mów, a d, którzy pO!Zost.alt w sąsiedziw'.e, / mi było poczciwego koniska. ale, Żi€ uz.bro-
popyt, tl'Zelila pr.zede wszysbfoim zająć się ure- nie mogą mtes.zkat powyżej drugiego pię- KREWKA PANI STREICHER jone bylj po zęby, więc pawiadam: „ldźoie 
gufo·mmiem oen. Trzy ceny: 11>ań~liwowa, srtyw. tra. Zarządzenie t-o ·ma na celu uniem.oir- Jectyną z· p9śró<l ba<lanvch n.rzez ko.res: i. bierzcie!" 1 

n~ 'i komer;;yj'lla, oraz wo1non'yrukowa kompli- wienie obserwowani.o. dziedzińca więzieri- pondenta osób, która wykazała :nam'ęlne Aż tu za chwilę gwałt się niemożebny w 
kuJit niesłye.ban~ wsz~lkiie plaoowe określenie nego i zrzuce!:lia tam. czeg'.Jkolwiek. zainteresowan!e procesem b-vła żona Stref- /jtajence robi! Jeden z nich wylatuje bla-
~pylu fa~ty~z;i~go. (si!a nal>ywcT.a), który P~ Dotychczas ża<le.n z w.ężniów nie u.siło· chera, aresztowana nie<la '/l'O za ·wygla.sza" cly i rozeźlony. ,,Ferflucht"! - krzyczy. -Ą winien hyc ys!J me identyczny, Io pr.z)'a.aJ- . . . b ł t . . d eh b 1 · h t t t v Zobac . „,,""' t l . kl t b dl mnLej zbliżony r.kl p-0py~u, wynikającego z. po- waJ .1eszcze _uciec; ru~ Y ?· ez za _ny_ . nie o e zywy·c uw.ag na en ema . , .... o „ ?:, /an..1-.,,0 o wo1e prze ę e y e 
trzeb (ip!'żądanieł. , • _Prob porwama, .~l~ ma.1or 'I_'ewh_ pr~ew1d.z1~ł roop.')ndent odwie.dZ'ł ją. na kilka dni prze<l narobiło nieszcięścia! Mój kamrat - po

Zaaadnie-nie je»l niezmiernie skoID1plikowane. tę ewentualnosc l· prz.eds1ęwz1ął wszelkie ares.zto.wani-em· jej i podał się :za Niemca. w1iada -·kaput! Ale będzte wam za to!„. 
N:\Iefy tu· przeprowadizJć k.inika łącznych ope- możliwe ś;ro<lki 00tr0żn'.lśici, ' '\ • · ' dawnego przyjaciela jej męża. Pani Strei- Po/icaj! - zaryczał i pociekł j<Jk oparzony. -------------!"""'- .~her, 35-letnia przyst'.ljna brunetka była Myślę sobie, źl1e będzie! _Ale onemu ta:)< 

Pl"' IS. ludn.oEo „ .• - orzez 5ze.reg laf sekretarką i przyja·dółką się ~vidać S'pleszyło, że już wrócić nłe zdq-„ ~"1 późniejs:zego gauleitera Norymbergi. Gdy żyl. - Pcttrzę ja d-0 sta;enl<i, a fam. ten je-
, · LEt jbywatelskiej, jaką jest ci:ynmy udział w spisie w 1941 r. Stre:cher popadł w nie~askę, wy- den leży jak długi, ju'Cha z niego ciecze, a 

• OBY\YATE • . jechała z n m do isamotneyo folwarku pod moja kobyla, jaJf.by nigdy, nic, spokojnie 
Nilcczemny i krwią zbryzgany okupant hL fudno~i w_ char~kter~e. ko

1
m
9 

isarzla spisowegd. Norymbergą. gdzie spędzili cały okres cz.a- przy żłobie stoi i swoje sieczke 1e sm-a-
t' „ "" to ' O 'cz' WT.no Zn1· ~~ Łódz, d.lua 17 ~tycznia 46 ro m. b 1 . fl. 1 ki . N. . lk . . 1erow~ opus szy, naszą J ,-....,,. =- · Prezydent Miasta su aż -d_o z~_ehka i it'JW~ruka g<l.o przez S1tt ;a-<la.

11 
·ekmt 

1
p<>.,zera. k. 1c 1mn~go tyd o !11, us1a}Aa go czył wszystkinl 111;1.m drogą stolicę, zdewaato~ (-) KAZIMIERZ MIJAL Był to Jakrs _ os~.mar, 1a ~· r~matu :m ~ .a: y nuemy .oT?Y. anu gw1z ·:iąc. - . t~ 

wał nasz przemysł, stratował urodza~ną zie. berga. gdyż Stre1cher prze1ął listy swe] po- /UZ mi przedm1esc1ach slychac strzały,1 w1ę 
mię polską. Nie poprzestał jednak na niwecze. SPIS LU{)NOśCI W ł.ODZI ł-0wi.cy <la. mł~?-e~o kochanka' ży~ w cią~ · ks~a jakaś dra~a odcl~odz~. Szk.opy drnpią, 
itiu naszego dorobku kulturalJ1ego i gospodar- głej obawie, iz zona go zam'.Jrduje. Paru ktorędy mogq. - Więc 1a łap za rozpy-
czego. Wymierzył ponadto cios w żywą siłę Na dzień 14 lutego rb. wyzna-cwny zo Strei.-cher nie była w_ierną żoną, ·altf'w chw. i arrz i karabi•n, co przy tym jednym JeżCif 

Ć b . , · zlał termin powszechnego sumarycznego 
Narod11, w jego ludnqś . Z _rą.k z irow niem1ec p 1 la!Cłi nie&zczęki.a staw_ ała zaw.sze u boku i nuż, grzać .za nimi! Gzy· tam który co ober-spisu ludności w .-o sce. . ; 
kicb zginęło wiele milionów· Polaków. Prace przygolowawcze do spisu ludno· małżonka. Oec:cnie ró\i;nież nam ętni wy- wał, n.ile wiem; ale co człOIWiek nareszcie 

.' Póki trwały· mroki barbarzyliskiej okupacji ści są już w pełnym toku. Ntl terenie I.o- stępu.ie w jego ·obronie, zwalająic cał cię- użył, to użył! -•Strzelaliśmy wtedy wszy
nie mogliśmy ;.<ię policzyć nie mogliśmy usta. dzi prowadzi je Biuro Naczelneg.o Komisa- żar o<lppwie<lz.ialności i,a nieszczęścia, ja· scy z calem Głqwnie - ~le gornej, jak w 
lić, jak wielkie spustoszenia spowodował oku. rza Spisowęgo, mające. siedzib~ przy Al. kie <btknęły Trzecią, Rzeszę i wszystk eh Łodzi! - od rana do wieczora J przez cer 
pant w naszych szeręgach. -Dzisiaj mamy mo. ~ościuszki 1 .w .lo~~lu I Wydzrnł.u Sta~y- jej przywódców - na Żydów! Ją noc, a potem api'crć od nowa. Nie mia-

} k b +n' stycznego. Na.1w„zme1szym zadnn.1em Bm- ~ To wszystko w:na Zydów - twierdz· Io prawa obe1'ść się przytem bez wvpad-żno.ść i obowiązek dokonać rac 1un u prze Y=J h ·1· 1 d k 1 
ra jest w · te1 c Wl i sp;. rzą 7~me wy a· pani Strei,cher. - Cały ten procee inspiro- ków, ale że to na chwałę· ojczyzny, więc poniE-~ie1:~ ~ przelanej krwi., . . zu nieruchomoś.ci, któyy P.osluzy z~. po~-· wany przez żyaów. W<:.zyscy Ży<l.zi'powin· sobie ni.kt nie żcrfował. 

Rada Mm1str6v;: rozllorządzemem z, dma lO stawę do pod~nału miasta 11~ okr~gi sp.i· u; być wymordowani ' g<l rby alianci przy- Wieczorem już 6 towcrryszczóW na kwa-
stycznia rb nakazała przeprowadzeme w ca. s-0we Obok tego od!bywa SlE'! re1estraCJa . . k, „ . . . ł b . . k . . . 

. . · . 1 d • . D t - ·tal k dydatów zgłaszajacych ··gofowosć szli byh o ro poznz1e3, sta o y €Hl ta terze miałem 1 pełne ręce roboty - bo i 
r łeJ Polsce sp1sud ~ ;101s<;4_·1.l tea a sbp1.suW~o~~ wa!ółdziała~ia W akcji ;pisowej w charak niewwodnie, . . . . picie_{ i' jedzenie, i to strzelame!„._ N iie ża- · 

wyu1a„zona ;na zien u go r · ~ym ~r N' k k Gd k"' d t · ·ł · · · · / i·· · · · . ~. , ,. w· Lk' . Ł dz.- uw 1 _ terze kcmisaxzy ~pis~wvc.:1. . a s ute . y. ~r~sp:m en zwro~1 l~J uwagę,_ iz owa 1smy 1.m niczego, a i ~ ugoszczcrli iln~u, sprnze~y ludn~„c re IeJ„ 
0 

. 
1
• .~ ę, apelu . Prezydenta Miasta zamieszczonego mąz JeJ t;wier<lz1 obecme, ze 'mg<ly nie zy · nas czajem 1 rozcałowywali srę l! nami czy

l,niaJąo p.łec, wiek 1 na::odówosc mieszk~n.c~w. w prasie miejscowej, z,głasz~jt:\ się liczni wił ni€chęci do Ży<lów i nie działał na 1ch sto serdecznie. 1- tak .żeśmy to przymier,ze 
Każdy, ko:n:t,u :warunk1 :na to po~ala~ą, P~- kandydaci na ko_misarzy sp1~owych. Jesl!.szkodę, 6burzyła się nam·ęµ1ie i oświa<l- umocnili, że. człowiek Sll11l Jedwie się na 

··:inien wziąć. czynny '.1dz1ał. w a.kcJ1 sp1soweJ. ł<>'. dow6d, ~yso~1ego po,czucrn obywnt~l: czyła, iż jeśli mąż jej mógł zeznać coś po- nogach. trzymał, choć przecież swoje prak-
'vfasowy udział czynnika. ?bywat;el~1ego, ~ sk1ego wsrod mieszkancow nas.iego mrn dohneqo, to sta.lo sę t<:J jedynie riod preGją tyke posiadał. · 
,1rzede ~~zystkim urzędi;1kow pan~twoW'!eh 1 

stÓ 'ł mieszkańcCSw zdai·e· sobie dobrze żydowskich sędziów l strażników. którzy A kiedy si'ę trochę uspokoMo, zaraz za-
samorządowych, nauczy.cielstwa,. ~odzi.ezy a.. ge> O-' r.r o katu1·ą łożvłem gnianq, - żonę i dzi1eciaki· ... ~ wo'z · d h sprawą ze znaczenia . spisu ludrtoś,ci. u- „ 1 J-< "'" k~demickiej . o~a.z UC2jm6w szkół. s:e me w powiadając na pviame: Ilu .n&s iest'? '.'f~tltę~_nje. pa.ni. St:ei:cher . wyraziła. na· i - wq]aj <Jo Łodzi! Tutaj było /uż po krzy-
wrnku powyzeJ 16 l~t, przyczym .się ~o spra. spis pozwoli tym samym zde.c 5.0 b1e ~pra- dz1e1ę, iz niedługo JUZ uczem nJJel!llJ.etqcy ku, ale dryndę zdążyłem ;esr;cze jed!nemu 
wnego i szybkiego przeprowadzenia spisu J11d. wę ze strat, .jakie miasto na~ze pom<:'sł? wynajdą jakąś n;ezwykłą broń, którą roz- szkopowi odebrać, który na dodatek' pod
r1ości. w związku ze zhrcxfoinrrii h1tlerow~k1m1; gr-0m'ą wszystkie wrogi.e Niemcom Ilall·':><ly„ j{łł się stajnie oczyszczać, podobni~ ko-

Obywatele! 1 Zap)~ujcie się na komisarzy Spis rzuci. św.iatło na strnklme ludności - Wtedy_ ~ygramy W:Ojf!ę i wy?uiet;iiy 1:-ia zgrzebłem c_zesać •. Ale niedoczekanie, 
, ,;pi~'O"\Yych, pod wz~lr-lem w!ekn płc! i n~r-0dowo; z n<l.<Szego kraju wszy.stk1ch cudzoz1emcow, Jego huncwota, zeby się mial mojej koby-

zrrt_i,sz'-_"niaµrzy.imuie: Biurn Naczelnego ści. Spis pozwoli. Y s;-pie ·z~ment~wac którz'4. _mo.rdują, i znę,cają 'się nad naszą ły tykać, która i.est tera koń h!'.stornczny -~ się co do wamnkow · mienkamowyc,1 w 1 ,,. d ł · „ 
Komisarza' Spisowego m. Lodzi, Al._Ęo:iciu.sz. Łodzi nu.i:osc1~ - os"'. a czy a. . 1 ma prawo. byc za clrugq „kasztankę", 
,ki 1. III pi~tl'o, w lokalu Wyd<.;iału Statysty. Tak doniosła akcja powinnH sią ~pot. d N_1c dz~wn~go'..z~a >~yg '1"1";~1~ ~.go ro- w~ględem . wypchania i wysta1wiemi·a pa-
czneg0.. , · knć z najdnlej idącym. poparciem ze stro, _ za1u enunc1aCJ1 .ew. a. p. retc er Z·'.J tnotycznego_. 

,.riQ('.haj nikt nie uC'hyli si~ od P.Owinnoś~i Q- ny o9ó,lu o,bywateli, , .stała o.sadz.ona w w11µ1emu. KIEŁ, 



H itl eto sztuki adzili ,d I 

ZI e.rowcy gro~ Dewiz'i J ynq ·kn":i:ez ęrunicę I 
CIESZYN (PJ:P) . Straż celn~t oraiz ....roje~o 

stale. załrz:y muią w C1eszyn;E:: na moście I 
g.ramc~nyr:i .sz.muglerów walut, pragnąriych 
się, na1częsc1e1 d'I'ogą nielegalną przede-

1 
• f · 

S'łac do Cze:chosłowncji, a stąd dalej, pra- 91'p Atc. 1142 ·m.11 ron~ 
w;Jopądobme na te.i:i:my <Jkupowartych U lUf. '1 .... . U P'"'V ... "· 

Niemiec Ostatnio sierżant piechoty' Pete- · \ · ,• · " A DLA. FUEHRERA" 
lc:J< Jan' w ·Cieszynie ra!rzymał l!: naraże . (M~ Do akt oskarżenia w .rrncę~i~ no1·~-1 ż~cych do. żydó'.", 1?a::On6w i~ych wrogowl„PROMIE~ PI~KN . -! 
n.iem s.wego. ży?ia bandą pas&rów .waluto- , c-rslom d-Ołącwna została d ig-a hsta dzieł h1tlerowsk1ch N~emiec_ . '!;'~moc, Jak~ w spr~- Przesyła.iąc H1t:lerow1 trzy artystycznie ilu. 
w:vch, konhskuiąo 400.000 ma:e.k niemiec-1.sztuiki, z;rabcwanyeh pr!l'Alz h1tlerowc6w w ca- wach tveh, z polecerua Hitler.a udzielał Kei. ,!,)tr:iwane ką.talog1, Ros.enberg zaopatrzył je 

• kich. . , . , . · , łe.i F:uropie, Niekt6rey więźniowie norymber- ~· j~o d?wód~ We~rm_achtu., została obec-idedyikazją, . w ~-ri;j '."Yl:a21ił na~rieję, iż 
Polonia ameryikanska poszuku1e $li są osobiście odpowiedzialni za f~ grabież. me u?awauona l do-w;iedz1ona _ponad wszelk;i ,P.rótkiie ."''Y~l1leme, .i~lne da F~hre~owi 

DęJegacja hlcni.i Am -l' rikań.Jriej S!Jłosi- Wiadomo np. ile trudu ponii)sl Rosenberg, tw<J wątph~ość. Kol"Zy~ta.ią~ z teJ pomocy, ni~: I przegląda;nle dz1e~ , szrt;uki, t~k bilisk;cll ~ego 
ła . neistępufl\cą· li~tę osób pooSzuki'f.l/lmYCI\: rząc' swó.i „Einsat:d',. k.t6ry trudnił się &pe- ~aJeżn1e od a~cy~2lleł 1 ?ezcennycli~k?l.ekCJi1 ser~u-, ·rz:ic~ P!'~;n1en piękna I radoś~1 w Jego 

1. Sf. Mus1ałóW\\la '1J ,Dettoit. Mi.eh. pomu, I cjalnie posr.ukiwaniem i wywoż<>ni'l'lm zabyt. literatury, z:naJduJących się w rękach zydow-1 c22c1godne zyc1& • . . . , • · 
kuje: Hemyka Musiała, Łódź,, Wid.zew. ul. ków· artystycznych i kulturainych z państw skich, sztab . Rosell!berga zrabował. 21. 903j _ y.r :ąirawozdan~u · ze sweJ . „dl'z1ał~~;1osci w 
Batorego 1 m. ~'. · : . · ' j okupowanych. Allanci wykryli w Niemczech i dzteła eztuki, . których skatalo!5'owame zapo- dziedzinie zab_ytk.ow kultu_~y I sz~hl Rosen. 

2; F.r~ Marc.mkowsk1 5203 Chene z De-. bezeenru: dzieła · sztwk:i, ukryte w k<>Iialniach1czą.tkowane oostało w, 89 obecnie znalezionych berg stwierdził, ze wart-osc mate~ialn~ „zgrO-· 
1Jrmtz ~loh. ipoą-zukuJe 'ar~ę J:i~ubek, !soli tunelllch i. samotntych zamczysl·ach. Dziel albumach. " ' madz011ych" p'rzez niego arcydz1'eł_ me może 
Pab1an1ce, .Fabryozma 33, WUJ. łódzkie. , ' · · . . . • '. I b Ć' ażona cyframi Na kolekcJe te SkłL 
. 3 WUhelm tibi.eh ~200 Talbot z Dencit tła te zwracane są obecnie, oczywJśqie, swymi Eksperoi twierdzą.. że ani British J.l;Iuaeum .Y. ~ . b · · · ik h · trz6w 

M ·.:.L .. •!Wł < i - I al · I · t · - a, -od . daJa się m. m. o razy. naJwię szyc mlS 
lvu.„ 'po.szukuie Augnsta Racłll:a,. , Łód'.E, asc. cie om, e wie e rue zos anie mg Y - w Londynie, ani paryski Louvre, ąni Metro- • · X.VIII · ku · łe gobaHny Wólczańska 169 m. 28. . I nalezionych, a bardzo duża część uległa kom_ . .' . ' . . z xvn l .w1.e • -wspama„ • I 

. 4 M • K 
1 

Ol "'- 1· 1 t . . . polltan w New Yorku, am Ga1er1a Tre.t1ako- antyczne meble i starozytna biZUte.na !l8 • anan ace 42 1 . emems, Detroit Pe nemu zr.ns:i:czeniu. l\.:I kw' . • ć :h . st t.oś.. Mich. ponukuje. Jóiefn Katz Łódź Gdań:! . . wa w os le me mogą porowna swye ·zbiorów Rot&zylda o bezc-ęnneJ wpro war . 
ska 15, a, ' Zgodnie z dokumen~am1~, p.rzedstawi<mymi. zbif!r6W ze wspaniałością i róż11orodn9ścią taj ci. Pomięd;r,y pastelami, s:llkieami i obraza:mi, 
Ad~y osób pQSZ'UkiV(ainych nil!leiy zgła- w l'foryniberdze. organizac,ia :&osenberga' mia 1olbrzymiej ·kolekcji· arcydzieł, które Niemcy znajdowały się .dzieła Rembrandta, Ruben@a, 

szać do najblitS?<ego \ · oddzfału Pol'akiej Iła m. in„ na (!elu ogołocenie antykwarni, .księ-: rooła.li zrabować we wszystkich państwach v~Iasqueza, MurHla; Goyi i innych. :mistrzóy.', 
Agencji Prasowej. , , garni oraz zbiorów sztwki' w 'Europile, „nale. europejskich. ' 1 ;;właszcza francuskich, którzy pr7.ed wojną nie 

1 · byH dostatecmie repreze.ntowand w niemiee.. 

I 

kich muZ<lach i galeria-eh obraww. Z grabie.. 
-. żY, dokonanęj we Franc.Ti poohod.ziły · równieś 

najwspanialsze kolekcje styl10wyeh mebli z e
poki Ludwika XIV„ XV i XV~, wart.ości któ. 
rych nie można w ogóle ustaHć. 

,Nie ma ktaju, skąd nie będę tęskniJ. do - A dzi.ś? D~i'Ś niewiele więcej wiem o Co zcM do braku Wylewności, co do trud- S,PTUKA „ZDEG~NER'OWAN~" 
da;Wnych, szarych ulic„." - piisCJJl kiedyś nich. I gdy ~o sob1ie uśwmamiam, ogarnia ności zżycia się - to 'ten zarzut jest słr!- Jak. wyJ1ika ze zna!ez10nych obecme spr&.: 
o Łodzi Juli<Jln Tuwim. I ta·k był 'w tyc;h l11Jillie wstyd. Bo wildzę, że papeł.niłam ten szny. „Łodziak" joot ,rzeczywiście trochę wo~~ań ni~miecki_ch ~l~s'~onaty „z~e?ene_rowa-. 
łódzkich uJ:i,ca;ch rozkochdny, że wmcają sam błąd, k~óry popełniamy my· wszyscy skryty, zamknięty w ~obie, mało elvspan~ neJ sztuki r~z1eck~eJ ~ zacho?nleJ Z1b1erane 
one ;ww motyw W1lelu innych ieiJo wier- niemal, my, przybysze x innych mlast por syw.ny na zewnąt,rz. I mało sentymentaJiny. były do kol~~c.i1, n:iaJ~CeJ posłuzyć za podsta-
szy. Naprzykład: 8.k.icli. D.mlelimy swój czas pomiędzy pra.„ Ale czy to fest tle? Czy gdyby był.O fna- .w~ d~ studiów pol~tye~n? - kultu'r~lnych. ~o-

„A iak. naprzód iść - to jest ciailel<o, cą a sentymentalną tęsknotą za owym da„ cze}, móg~by on wytrzymać wszystkie prze- w1edzi;ma z-0;s,tał rowmez szczególnie _energ1cz 
Tu jest cudnie i straszPhvfe mocne!, Jekil11! mlaJStam. Budufemy we<llug swych śladowania okupantów, prześladowania, na <lz1ałalnosc b. gubernatora Polslq, Fran. 
Bo dwl. dCJ1lq w b'ezkres się '(IYdluża sił t 'umire;ętności t. .zw. nową rzeczywf• które przecież były najcięższe właśnie na ka, który z ?.':ielkim zapałem przykładał się 
I 4est prost o k~dy się krok zwróci". stość, a w chwilach wypoczyin.ku skupiamy tyi;:h, włctczonyc.h do „Reichu" terenach~? do .ogo~oeenia podl_egł~go, .mu kra.j_u ze wscy_ 

• Tak, pro.ste są ulice Łodzi. Daleko cią,g· się w stadka „swojaków", aby jeszcze raz w: rocznitCę wxzwolenia Łodzi pa1trzy- S~lch Jego ~abytkow 1 ~z1eł SZ:U~· ż katalo-
. ną się. I długo trzeoa ·nimi chodzić, zairu1m westchnąć jeszcze raz zan'ucić niezbyt mą- Jam na łudzi na ulicach. , gow-,_ imalez1onych w m1eszkamu Jego w Mo_ 

wreszcie czławi'ek zroz'umie, iż mimo po-, drą piosenkę peszcie rnz stwtęrdzić, że , P~ost~ sq uliioe miGJSta. 1 prosta zywioło- nac~ium wynika,. ~ w przeciągu ~ mi~s~ęey 
zornie. nie.skompl.ikowanego rozplcmowa- I tam, u ncns, inaczej ..• · wa ratl.ość tych, . zwykłe małomównych z Kra~owa wr.v1ez1011~ _zosta~! ~aJeem11e3,gi~ 
nia -mioota; bąrdzo jest trudno poznać ;e Bard . t 1 d _ .ł :Ś, do 1 _ przechodn.iow. Samo tylko przypomnilenie -ą.rcydz1eł!l, :r.as 31 szk1cow Durer-a, zr111bową-
grunt-0wnfte zo 0 Cl na rze_cz mi °' c w a . . , . . l · - nycb z kolek~jl Lubomirskich we Lwowi-e, · . . , . snego m:~asta.. Nk powinna nam o.na jed- chwl'lJ, w ktore1 po wielu a·tach nap1ęte1, (' .· " . ,_t,' k , • • ek Bo w. pPenvszych dniach po przy,ezdz1e -•~ 1 , J, • • • 1,, . twarde-1. czujnośd woJno było wre~zcze u· przesłano Toe11n0 ow1, .KWry z 01e1 prz a_ 
W d J S'ię , tk' b TI<LA zcns OlnfO!<.! oczu 1 uszu, na zycie ren, ' ' 1' 4e H'tlc v1· oel"'m ozdob1'eni• j"go Kw" y a e " . n~ wiszys im, przy yszom pośród których znaleźUśmy się' i po:śród śmiechnąć się, samo tylko, pr;>wtm:zam, za. ·' i ro\ ' " . „ "' •"-
z Wurszaw.y, Wilna, czv.Ąr Lwowa, że Łódź, '·tó h .... ób h . il . d 'ć przypomnie'Iltie - wywołało na twarzach ter.y' Głównej. 
t , -·~- . . .1 0 "'t ryc .mamy, cuo y c w owo, pę z1 · . G b' -· · 1 , · d ki h •stw ~L o pf!'.vnego fv=,UJU p mI yW. t, sza- . . 1 . / Ju.dzkich wyraz jakiego diQtąp na nich nie ra 1ez m1esz rnn zy ows c w pan aun 
chow.n.i ca niezbyt ładnych wielki-eh do- !!WOie w C11Sl11e zya 8 • · · zachotlnich przybrała takie 'ro.mniary, ' że. mu.. 
mów gdzie 'ntegdzie wystr;e/ająca w itiebo · ~ A, bo łodzianie w tacy jacyś mało dOBI ttorzeb~łó.mh · b k k d t . Ł siapo użyć 27.000 wagonów, uformowanych w : · · · · '1 ·-• „ ........ _ Trud -' · -. · ć s y, c y a s rawe praw y o e1 o-kommam1 (Jest z.resztą tych ko.mmów mniej wy ew,.,, ,„,..„.„.... no z mm1 s1ę zzy . ą d . któ t k 1 . 674 pociągi, celem przewiem-enia do VateT-
niż się przypuszczało), gdzfe 'niegdzie' o- do nas nrechę~~e lfCXStCI!Wieni :-- mówią nie zi, rq a m 0 znam-y. ' landu złupionych mebli, rzeib, tkanin i obra-
iywiona zielenią parków. · którzy z priybyszow. ' 1 IR?N.A TOMSKA zów. 

- Za tydzifaeń, już będę z-nać mia.sto, jak To nieprawda. Łodzianie nie by!i nasta-
własnq kieszeń· - chwaliłam się, gdy uda- w'ien.i 11iechętnie. P.rzyjęli zarówno war- ____ .,. 
Jo mi się bez zapytywania o drogę załat- szawiak6w, iak 1 rzesze repatl'roock1'e o tz Dtil&k ze ••• 
wić parę urzędowych spraw w Alei Ko- wtele życnliwlej, ·niż lch_przyjmowali mie„ · • 
ściuszki, na Piotrkowskiej .I Sienki1ewfcza. szkańcy m1etktórych 1nnnych dzJelnk. Pirzy• W dniu 14 lutego odbęd'lie !'ię w Polsce I W d~sta!i~ch UNHRA 11w.zględmone .M
Po tygodniu ogarnęły mnie co do tego lek- jęli nawet wyj~tkowo· gościnnie, jeśll się pierwszy powojenny smnaryewy spis lu<lt I :stały' rown.tez potrzeby rybaków .. pol;-kich. 
kie wątpliwości, po dwóch '";'zrosły one 2wa.ży, że prze12 pcw-stałq na Sikutek pr:ze· ności. ~,.styczniu ot.r.z~rna.n:ir. z Ąngln w1~ 
wyraźnie, no a dziś, w dzteeięć miesięcy ludnienla..ci(JJsnotę mieszkaniową i &rak po· Ze Sitwecji. nadszedł· do Warszawy pierw- ilqsc przędzy_ sieciowe1 1 noze do k:ra1ania 
od przyfazdu stwierdzam z,e skruchą, że sad w tym, czy 1i:twym zawotizfie rdzenni 'l!ll.Y transport radioweg~ sprzętu fransru;syj- ryb, co us.unie w znacznym stopniu braki w 
ba~dz~ '!lC:Jo znam Łódź, poza. óczywi'ście, ,łockicmie .zt>Sta.waM często be~ pr4c;: i mie n~~o j• odbiorcrego, którego dostawę prze- naszym sprzęcie rybackim. 
śródnuesc1em. . . sz.kań. Nie sądzę, a.by w WJ1elu miastach widuje polsko _ szwedzka umowa handlowa. Na 500 milionów dolarów oszacowany zo· 

I t,fL!c _sam<: malo znam ;e; m1_e~zkmieów. róW!Jl:fe po~~ITT.i~ zgodzono .się ~ielM z bar- 16.665 czynnych w· Krakowie warsztatÓ•~ &tal mają:t~k ·niemiecki w :Amąryce. Majątek 
Odrozmam ich zresztą z Jatwosc1ą o~ e17 dzo przeCJt;z J~cz~yml· gosćm1 dach · nad rzemieślniczych· stanowi 85 proc. stanu ten ule.gnie podziałowi nriędey poszczegól-
mentu napływowego. ów„ specyfwzme głową l pozywieme. . rzedwo'cnneiro ne republiki amerykańskie tytułem o~szko-
łódzki akcent, twardy, a . przed,qg~jący Myślę r&wnież, że nf.e sq naistawi•eni nie- p · 1 . ~ · . . . dowań. 
pewne sylaby, owe, niespotykcr.n~ prze11e chęt,nie i teraz, choć tam Den i ów w znie· Holandia powołała. do„z):cia sądy Sipee;aI- 25 ,,tycznia mrstąpi otwarcie polskiej radi-0 
mnie gdzie indziej zwwty w ro~tr}u ,jez- cier]'liwieniu mrukni-e czasem brzydkią ?e dla ~praw kolahorao1 1 1 przestępstw. wo- stacji w Szczecinie„ Prace nad uruchomie-. 
dem", czy sakramentalnego „schodzeinfo" słowo pod adresem tego i owego. Bo nk- )ennych. . ' niem stacji wrocławskiej są w toku. 
w tramwajach, ·owe, czysto fizyczne cechy, stety - uderzmy srę 'w piersi - my zq:- lf1 Atenach ~dbywa się , pierwszy kongres · Polskie Misje "Repatriacyjne wyjechały 
jak pociągła twarz i długi nos -.' w~st- choyvuj€1Tny się często niewłaą..ciwie, kry- g1:eckiej · mlQdz•eżv antyfaszysto\\~kiej. do Belgii i Egiptu. Przeprowadzą one repa-
ko to zwrc,)01110 mojq uwagę w pierwszym tykujemy glośno to, do czego łodzian.ie sq W lforan-ie rzucono bombę. na gmach am- triację oby'wateli polskich z termów 'Belgi~,' 
dniu, pobytu tutaj. przywiqza!J,i, ·~eh zwyczaje, tch miasto. basady hisr-paiiskiej. T}olandii, Egiptu, Iraku, Syrii _i Palestyny. 

Teatr Powszechny TUlt. 

~,Smiersicz za li minem'' • Dirke so 
„Dać YllO'WY a.spe!kit", „a\kituali.i<iwać"? (Xl.y i-deń. Ozy, wl1aś1J1,ie' ri·e' na tej urągające-j 

ależ ta.k, oQllywjście, to nOJjrpJeirwl!ze iza~fan1e &wjatu Miv.moścj polega wiPlkość• i głębia tych 
dd.brego leatl'u,„ p,od 'jednym W!l<zela·lr,o· w111run- .spra:w? 
ki.em - tvlko wttetly, gdy to napr.a.rwdę jest po- W ta1kiej1, jak ta, s?Jtuce, of>owiąz'kiew reży
trzelme. Bo sr.ll~ki morna zgrolbsza P'Qdzjeljć na: sem jest słl\\"O.r.zeni1e. miłego m1sbroj11, pro,lJ!oty, 
tak\e, które się s.tarzeją i którym •tl'zeba do1pie- intymno{;oi, setl'deczności, l•eg,o, c<1 tak trudno 
.ro wymyś1nyc:h s-!arań I'eży5.era, aby no\V)' widz opisać, a · co nazywamy <iq-ochę .symhol:cznie 
d.ojrrzał w nich coś aia:pirawid~ irnereswjąceg<>, i. „oi,eiplem domowego -0~njslrn"; cy1kanie świersz
f:aikiie, kftfue hei. nk.zyjej p-0m-0cy zac,hmvud1ą <Jol oza za kominem i śip~ew kociołka z go!ująci1 
lat. a ozasem <id wfekÓW, Jl'ąfinię młodości. Nie s~ę wodą·- 011'<> z:.asad.nioz:v l<>n tej 01powi„$c.i. 
zestll'r.zał się _.Król Edyp", ani „Ś,v.>iętosizelk.". nie k1óra oowHam.i m.o:i:e w~·dawać się nawet 
straciła an/j kii:z~y uroku bajika o „CzerW-oi;y1~ „stiras.z,n.a". a~e tyHc-0 w laki właśnie sposób.' w 
Kap!Yucr<ku", Ictwą ~rają w teatra.eh dlla dtz1-ec1. j-a•ki „'5/brasz<nymi" ~ą drla dri~ci ro;()menly bajki. 
Ta'kie SZ'tuki nalf'Ż}' otoc1yć naji!J.aroz:iej ipi1e<";i:o- o które•j wie siię zg\}ry, że· z pew1nol;ci<j „slrnń
ło·wj•tą., na}serdeeznie.i<s-zą opieką, r~.7.yser.~ką -- czy sli.ę' dlobrze". Je§ilj za~ uda się już p-0d\L1ć 

·nie po ro. aby ma leźć w Il/i.dh 008 ll/01\\"ego~ teill Zl{łl!ad111·iczy \oin. to. wi.icłz, rozomlonv i r'o·z
riecz ipolega bu raozej'na !Y'ltl wl:aś111tie, h)' umrnć mwr11cmy cieipły.m na~·tro.i\'m d·ziecińslwa. pirzy
odinaleźć w nich l·o „stare'', k1&re p·rzemawjało sitanie na 01lmi.en111e nieco k~;mwencj.e i nmprzy-. 
od tark da~a do sere l-ud«~1kiich iawsze nowym kład „zastygrnrie z p<rzera~:enia" w r{iumenci(', 
i b\.js.~fan arkcenlem. gdy lUl 'lee.nie w<lź.nfoa Dżpn Piflihińgl \,, 11~csły-

„Swiersz<0z zia kominem" Dfokensa je..t z ca- chanie szlaohef!Óy SiJlGSó'b cier:pieć będzie z po
łą pewnoś<'ią .sztu:kq tego drugiego rodzaj1u: bo wo<i.u zdrady swojej male111kiej żony. uporciv
jest ba,1}<ą, a .bajki naogół się nie starzeją. Je~.t wie nie mogąc• zroimmiPr. żr przeoici. n.ie hvło 
w dodj·u ba,iką melod·ramatyC1.1ną, a me1o- Z!ldmej zdrady„. mimo, że \v.tuarja ,je7~·1 1:i.' 
dramat _ toż to cudown..i nl;cz, jeśli zdarzy przej11'.zys~a i każde dzriecko odigadlohy, o r.o 
mu s.ię nyipad1kiem być dobrym melodTama: chod21i. Całe to nil"[lÓlf<Jznm"1 nit> ze si'ówk·„,m 
ma1em. rostot11 mał)'w6w akcjn jes~ czarnją. „on.a" - ja·kież, 10 ·bajecznie nsi\rne. nfoP.raw. 
ca, a jej ai!Wlll<ł§ć„. cóż, wszyS1l1kie. w.1elkte rze- rJ.orporloba:re i miłe;„ 
c:i;y na tym ~wiecie są naiwne: mil.ość dq ko. S. Daczy11skj stworzyl' !akii at·mosferę. Pol ra
bie.ty, mdłość do d1Ji•ecka, do f}iętlma, trzy hasła fjł wciąznąć w to W1szystkie mo?Jliwe cz~·1~niki: 
pemo1urutyczne „Wol!Jrość Rowność i . BriJ.ler- a' ,yjęc nóe·wielkie, ja,~ne, !~dnie zafamuj~ce się 
sllwo" i po'ŚW1ięean'ie się, dlla ukochanej osoby i dzięki temu $J>l'a wiająee wrażenie „inlymno-

' ści" wnę!tfza d~ys1k.retne lrostforoy (Cegielsk.ie- ~oś bardJZ-0 cie~mwego, oTy~aJ;nego i brudne-
go). ricwny, rozle·'l1DY, lagodtny ton mP1o<lii g-0;. trudmcgo nietylko elfa siebie - dla widu 
(Mie.r1ej!'\\")ikie:;io); p-ieszczotliwe zawodtenje też. Obawiam się, że możma nie M<i2111mieć tej 
nad <li:ieckiem piastlllILki Ti11y (BiUingl.1 kitóra postaci i wtedy aż ra•zić będzie jęj mono~onia. 
pełni w s.ztuce roJę nietyle „osoby": co p.owta- Me wydaje mi się, te Śtwiat tej bie,drnej Berty 
flz.a.i:icego się .rytmicznfo muzyc·znego refrenu, powinien być taki \\"laŚlnlie monotonny i .odro
wyc.iep.i-0wu.Jącego zmienllly naMr6j J>OS7.Czeg61\. Mnę dkiliirwy; wI:v ipr.zyjll'zeć się bltiiej wy.mierio
nych inomeTIJlów a równocześrnje jedll'l:oozące'l;o nej jedmiosla.inoś<;;i Jej 'f'l!'Ohów, pirzy.o;i;~hi'wać 
te wszysifilcie r6ż-nrce i ..,~taipńającego je i sennym się· szarości jej fraiz, moż:nla. wó.eile Z1rommieć 
graniem kociołka i śwjerszczyka„. to zaledwie z leg-o ™arta · a'le - Jl'r'Zy!znaję - nie je~! to 
kilka na chy'hi~-trnfił z cafości, W'J'a7.en1i:a wybi·a- łatwe. 1 
nych ekmt•nlów: nie z:qwminajruy dodać ltl I Jeszoze poz.ostaje jedyne ,.z?o" w tym ko
jP~Z()z,e lonu gry, slharm'.Onimwanego 7. tą pod- m~:Irli.O'\Y'O dobrym świecie - o'kiru.bny i zł<>śłiWy 
slaw-0wą melodią. pan Tek1rtoo, l~tóry wkoneu m1J1Si się tak zmie• 

Bo n~wel o grze aMor&w w te-j tak 00.1rdzo nić, ah:v nie nie mącjil'o h::imnooii całości. Takie -
muzycznej -01wwfości nie potrafię myf?leć ina- rło pomllltno być :na tyle ]Yrzerażaj.ące, a!by bu
czej jak o pewmym rQztożeh:n1 gło.<:hw: aJ!e nie dził.J pewien resipeikt; a znowu mi tyle k<imi.c.z-
w o.perze, a włs:f.nie \v slaroświeck.iej, l\nr1ąi'o- ne, aby przypadkiem .złiyit nje pnze<r,a<zić. J. Ma-. 
nijnej pieśni. Są mnmrilrtY, qrlv się tn 

1
harmo- liszews<tci włożył wiele P'racy i kulllS1lł!u w tę 

ni" p.wje i. wt„dy mamy p-0..~m.UC7.ek npf' • poS'lać; te rncby, sztywme i llletwOIWe, złośliwe 
.fe.i "''szy.s.lkiirui njez.no&nyn~i . lrywi·al'n(lściami. i zaTarnm ,ipełne strachu. ten -sittaro~y. gderliwie 
T_nkie m~mevty ma L. Pi~bra:s~\'-iew!o:: w lSit~ran· ·:·k!us1Jt~Jm.fący", ohr<>tpawy, z tirurdem wy.dziiera~ 
n.ie l!l'e'>zlą 0 1pra·oowaneoJ roli wozniey Dzona .Jl\ICY się z krhanj glos, ro wst11w1iiazne łączenie 
Pi1ribj.n~l - prze-ważnie wie-dy. gdy „c[eripi". gimzy i komi11Illfl.1,„ DO'stkO'llała, te:l: b'"jlkowa 
parui Fil·rling ·fW .. Jaknhińr.~ka). gdy zhył111jo sza- (ezy bajceuma?) f4,.l!U·ra. 
rżuje. I{ Rtilin.g jt>den jedyny raz.· gdy nieip-0- I to chyba byłoby · W'...'ilZ)'S>liko..: Acli me. ptrzP-
lrz1>lto11je w~·wraca się w tańcu pod konjec pr:r.e-d prasz·a>mj OfPU'ÓOZ tego będtzie jeszcze wiele in
stawie•n.ia. !Zresztą jesl Oni!-, jak wspomniałam, ny-c.h rz~czy, 'nhby to ..da"'OO zapomnian)·ch, a 
d<>~konałym „motywem ._charaktcrystyc:zmym'.'). przecież zj-awiająeyeh się na~e ptrzed nami i 

Pozerem Juź wszystko 1esl d·ohre. „Otpera" w nas: w.szysrkic c:zarodtiie.istiwa lat d:ziecin
udc)rn dalE<k-0, dalck<J. Pozo•łv,1e świers,zcz z.a. nyclh, \Yszys'tkie bajiki, snmtlki, ratfości i irtira
komin•'rn i kociołek, o któr~·ni tak łnd111ie. oipo- chy: ~ia1;zenia. · poozęle kiedyś. w c.ie•płyrn na
w·~da i:ia począlku, „Głos aulora"1 (Bogucki) . sbroj11r wie~orów rodzinnego domu,· IJ)a'IZecho
Pornsrta.i·r malt>iika p~nni Piribi•ng.I. laka dobra. wywane d!ug<1 i nieświad<0mfo, ołocizą n-as i ra
szcrera, nfna i ("an11jcVe!* s·lo~l:kn. a wtp'lątana zem z P·N;>~·łymi dźwięka.mi sit'af)'OO melodii po
w ta k:1 bnydką kabałę: gira ją .J. KaflJ>ińska, mogą nam lJrornmieć tę opo~vieść. 
szla(·hctnie i po.prositiu. P<J•Zostaje stary, poO!!ei." A gdyb:r ic:h prrzypadkiem, n~e było? Wtedy _ 
~vy znhawk:irl. (PągowS!ki) i jego niewidoma ooawiam się ~ moglibyśmy i świe~.za nie 
cóJika, Ber-la. R. Han•i·n z.robib z tej postaci u..słyi>ze&. ' Edward Csat6,, 
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O spra,wie radogoskiej. mało się mówi i ma- kupanta w pierwszy::'m nnesiącu 194.0 roku I n~J podściółki: ani nakrycia.• A wielu z1 wi~ź- sk~kać w beczki 7. wodą wś~·ód ogromnej 
ło wie._- Więzienie radogoskie rzadko jest zamieniony na więzienie, w którym, 1ako mow było nawet bez marynarek! uciechy patrzących gestapowcow. 
wspominane wśród opowieści i sprawozdań pierwsi więźniowie, znaleźli się ostab1i wła- C ł h . . . , "ł d 

2 3 
ty Nieszczęśliwcy gineli setkami dzieunie i set 

~e sl :-rnyc~ już ob~zów koi:i-centracyjnych ściciele fiihryki, rodzina żydowska Ahe. Czte- · a Y gbacA więzlCJmy miesci dz . - : ki trupów wyworz~no w nocy autami do 
Jak Osw1ęcim, Treblinka, Ma1d~ek, Maut- ry kondyenaoje bude>wli podzielono nastę- sięey ?só ·b, resztowam, hp&i'l~ am. z ikt"h Lućmierskiego lasu pod Zgierzem. Ogólna 
hausen, Dachau, Sachsenhau.sen itd. pu,j-ąco: parter zajmuje sala pierwsza trans- Itlzmaitslyc hron .~01. 0 . cliz wk:e c. ilość pomordewanych w Ra.'dogoszczu obliC'ta. 

W ob~zac~ koncentr.acy'jnych. h}'.łY ciężkie perto.wa, o wysokim pr.ocencie więźniów ;ask. spo ecznyc d; • .rozm 1 się ara era.mi, na jest na sto t.ysięcy. W pierwszych latach 
roboty fizyczne, osław19ne kam1cnrołomy. - młodocianych, jak równ!eż _cho1-y<:h na wre .em oraz ro zajem przestępstw. okupacji na4-bar<łz.ej cierpiała tu młodzież 
to praw~a. lecz tam ł•yiło trochę swobody świerz.h. I·sze piętro zajmują przeważnie are- sżk~np., hęliąca przedmiotem najokrutni?i: 
ruchu, meba nad głową, przestrzeni w oczach, sztowani Niemcy, ambulatońum, zakład kra- „METODY" OPRAWCÓW szych wymysłów sadystycznych. handvck1e3 
czasem zapachu leśnego, gdy przychylny wiecki i szewcki. Sala 3-a - to więźniowie Radogoszcz staje się jednyip. z na_jsurow- załogi, złożonej z 200 wahmanów. Nieiy- . 
wiatr naniósł go w kierunku obozu. Tain Polacy. 'trzecie pi';ltro. czyli Śala 4-a, jest szych więzień. Codzieii karne ćwiczenia, sk~-, jąc}i już b. dozorca więzienia Kowalski -
były tłumy współtowarzyszy, międzynarodo- t. zw. „karniakiem" _ Mieści ona zazwyczaj kanki przez beczki, bibie, kopanie, szczucie człow.iek, .który wiele dobrego zdziałał dla 
v.:a ogromna gromada hiclzka, z którą możria o<l 400-500 aresztohanych. Tryb życia tresOW811fm,i do rozszarpywania psami, s!Ire- ul?enia doli więźniów, byłby mógł obecnie 
się było stykać i szukać otuchy w silniej· wię.foiów i ,,porządek dnia" SI! tak surowe lanie• do pułapu w spacerujących () P,~ętro wiele pow1edzieć, 
szych duszach. W oborie były upiorne se~· i okrutne, iż przeciętna w--ytrzymałość w te] wyżej - oto jak wyglądały codzienne i~a-
ny, wypadki, masowe egzekucje - ale„., sali waha się od 2-3 miesięcy. Po tym szki oprawców, z pośród których vry'różmał TRAGICZNA NOC 
słońce i jasny le.zur nieba, daldd qień świer- okresie najodporniejsi i najzdrowsi 11 wyki.ń- się sadyzmem volksdeutsch z Pabianic .pi-ze- W nocy z 17-go na' 18-ty fi.tycznia 19,15 r. 
ków i urok przyrndy - w ta.kim naprzykład czali się". Więźniom sali karnej nie wolno zywany „Józio". Któregoś dnia np. na dzie-·1 od samego w!cczora, aż do 2-ej w nocy zwo
Mauthauscn - łagodziły nieco .grozę życ:a. było w ogóle wychodzić ~ lokalu. W~wnątrz ~ińcu więziennym wykopać kazano dwom żono na gwałt więźniów i upychano wnętrza 

W Radogoszczu. odgrodzeni nicnrzeniknio- zdatwiano potrzeby fizjologiczne, jedzono, vtięźniom grób' dla samych siebie. Byli to <?j- sal. Wpakowano do 3 tysięcy. Komendant 
nym murem od Boga i ludzi, od nieba i słoń· spano i.„ nie •myto się. W ogóle więźniowie óec z synem. Strzelono wprost do syna; Cła· więzienia - Pelzhauscn. 'pochodzący z West 
ca, w dusznych celach,· wiecznie mrocznych, ci nie byli myci tygodniami. . ło upadło w dół i rzucało s~ w gfo·ę czas falii, tęgi i wzgl~dnie młody okaz stuprocen
na jednym i tym samym s!;:ępym terenie 1fo- Dl<t tych 400---500 osób' przeznaczono 60 I jakiś. Ojciec został zmus.zony zakopywać swo towego mordercy - zboczeńca, wydaje ze swe 
ruszania się, sko.1nńcy pc;;dzili długie, szare, misek, które kolejno wi;;drowały od g-rupy do je dziecko, póki sam nie doczekał s_ię podob-1 go balkonu rozhz :. wypmwadzić 1•ięźniów 
bolesne i przerażnjącc godziny. - całymi grupy. Na pryczach do spania n!c było żad- nego losu. Pastorowi Falemanow1 kaza.'lO -partiami na dziedz1ni.ec i ro:o:str7diwać. 
mies;ącam1 wciąż jednakowo. Brak pracy Udało się to tylko z picn;sz~ partią. liczą-
i ruchu fizycznego doprowadzał do zaniku cą 2P. ludzi. Cda rc8ita w:ęźniów nagle zhun 
sił fizycznych. a w wypadkach ćwiczeń kar- t.J 61111!\ ~zr- 1. ml ó tow1:1.b się .i odmówiła posłuszcń~twa, Zaba-
nych do śmiertelnego często przeforsowania, ~ U ~ łll rykadowano się. wewnątrz sai - i nie dopu-' 

K I o~ , . • ,.,. 'b „ • 'k" ' d . h 1.. ·szczono do siebie dobijaiacej się morderczej Wl't'zYENIE I WIE "NIOWIE \VydziaJ u tur„r;-0 - oswia.owy przy vKrq· oc.nosc wszysit 1c11 przewo mczacyc ouo- ,k . R , , P •
1 1 

,· "" ''· ' „z gc_wei Kcmisii Zw Zaw-:idowvch w Łodzi 01r- wiazlowa. e:s or.y., ozws.ci:czo~y. :e. z 1ausen rozsta,~ia 
Niewielka, o· rozr7.uconyc!.i wil~ach i dom- :.;an:zufo k~<.tk ~'tt·rmurnw~ -kursv dla człon';:ów Wykfady cdoywać sie heda w lakailu św.ie- esesmanow w,ol~oł w1ęziema. na polach, za· 

kach osada podłóchka, leży przy szos;e, pro· r~::.ri Zakhdcwvch. p·erv,szy S·'lniowy kurs tlicy faib.ryld Szweikerta, przv ul. Wólcz.ai1- pala dymne swiece u podnóża gmachu, tak, 
wadzącej do Zgierza. rozpocznie sie dnia 22_1~46 r. PrzeZJnaczony sk:iej ~15. Pocza.t_ek wykładów o _l1:odz. 9-ei ra- że dym gęsly, ciężki, sz:uy, ściele się wokół 

Lat temu 40-ci Niemiec Oskar Weiss budu- jest dla członków Ra·d Zakladowvch podle· !1(). P1erw~ze dn~ obeima ,6. i;codz.;n wYk!adó'."'" h~1d)71!k~ na. metr wysoko od zi~m1. Więzie
Je tu fabrykę ,1·yrobów wełnianych. Fabryka ~dych wszystkim Zwiazk"m za wyjątk!em 

1 
. Pok lmrsdiel dla_ przewodndi~zacyoh1 -O~~:dzt"e. nie oswiet1a1ą•reflektory i do okien sypia się · · ł · · 1. b · · · • · · : . : · · , się -urs . a \nceiprzewo. mczacyc 1, s~re a- I 1 l n-;- , • • "ł . k ~ zm1ema w aśc1c!e 1,. wz cgaca ·się o nowy Zw. Przie.mysm \Vlokienmcz·eg-o. I rzy ;i skarhni-ków Rwd Zaktado\vW-Ch, 0 czym sa wy ~? . •) 1ęzmow1e us1 UJą. W"Y!' ·<;>czyc na 

gmach fabryczny, znacznie obszerniejszy i Plerwszy kurs .przeznaczony !est wyt:i>cz.n'e Zw!~ki będą J>OWiadomio1ne we wiaściwym da?h i:iz.szego ~udynk.u, na ~ły więz1e~1a, _na 
.wyższy. Ten nowy budynek zostaje przez o- d'a pr.zewodniczacyoh R'*d Zakb.lowych. O- czas'·e. <lz1edzm1ec. Niestety wszędzie spotyka3ą ich ----=--"""'....,..., _____ .__,.. __ .,... · ccłne strzały. Trwa to parę godzin. 

Nad ranem Pelzhausen zażadał samolotu. Z pamiętnika koncenlra.cy ;nego Nisko i wolno krąży samolot n°ad więzieniem, 
aż w pewnym momencie zrzuca hombe. Za' 
chwilę gmach pł~nie. Pal~ce się ludzkie po
phodn~ wyskakują ze wszystkich okien .. lę
ki i krzyki napełniaj=! przestrzen osady. I\Iic
szkaiicy zamarli \V przerażeniu i gro~ie. Te
go co się w tej cnwili dzieje żadne ludzkie 

bo~ s ·zi~a ód Z 
Ten autentyczny w'j-jq,tek z pdmiętnika .wię-1 „z. Li.tzmannsiadtu _nie zos!ał kamień na I brze. Ktoś wyciąga- fotografię żony i dziec- serce, sumienie, wz::--0k, nerwy W\.~rzymać nie 

.źnia obozu w pobli!:u Hamburga świadcry, ka:'Urnniu, b?ha•1m;k1e odd:zia1y s.s wysa- ka, inny narzeczonej, inny ojca i rodzeń- zdołają - oprQcz sumień oprawców III-e1" 
jak zakłamana była propaganda niemiecka. d~ły w powietrze wsz~~o. c!> slę zwafoJslwa. ' Rzeszv. .,. 
W kilka dni p opuszczeniu caJei i niezllisz-1m1:astem .•. Po!~ką_ ludn~s cywilną ~abru~y - Jakto wioc - tyle l:i.t poto, żeb'y te- Zwa.l1'sJ.„ Rado:::. oszcza zo~•an,"_ na wi"eki · L · . ·~· . z sobą nasze wo1ska. Wszystbi, ldo1·a meJ. ?' " . ' · < "'... ~ .,.. " 
czone1 od:::z 1 tcm~)' donosz<f w swoich g!"-'- zesłała 2lll.iszczona mordezczym" Gg!"!.fam so- rnz .. „. _ , .· . __ . nomnilcieru ofiary i bar..by, sinutną pam.iąt-
zewclz o ~sadzemu w powwtrze tego mia ... fwiec~tiej arlvle::ii, usiłującej przeszkodzić Wac?k mo\\i: . Ty~e ie::.t ohar. Dlaczego kę jednego z najpotworniejszvch wyczynów 
staj. ewakuacji... z daleka w naszej cltQdze na nas miało ~o ommą,c .. Tr~1dn? .. Lepsze wol- HI Rzeszy. ,-

HAMBURG-NEUENGAMME I-45 !Poznań, wicl:tlrny wc!ąż hmę oEJnia - to ne gruzy n1ż luksus mem1cckie1 Łodzi.... A · WACŁAW śLIZOWSKI 
Za elektryczny_m drutem wysokiego napię- pali się Li:mnsnnstadt. Tak. Dckzymaliśmy zresztą kto wie, czy to pFawda? __ 

tia żyjuay w najwyższym napięciu nerwów. lsłowa. Jeś!i chwilowe niepowocb:cm.ie zmu- - ? W h · d .w ą 1. 
Corocznie składamy sobie w gro:ą.ie ke>le- siło ;n~s do, ~~otu_, znilszci:yllśmy_ do- _ .,Kto, wie,. ~zy „bohaterska SS nie wy- Y Ff O ~t!! taV:~I dowych 
gów życzenia, że ,,na przyszłe Boże N aro- ;;z~~m1e szosie mmstQ Rzeszy, lęc~ me od: sadziła Łodzi "; powietr;m - na papierze?! n~ ~lł:~ska 
d · " \ dabi1my go. Gify po zadosowa.,..1u nowei C · 1- • T , C · . KATOW1,..E ( ) w~ · zeme ... , . broni wr6cim ..: zbudtt;em Limnann- 3Y m1e.1 czas na to... ak. zy mieh czas! . . ...... PAP. . . ".'OJ. śląsko-dą-

Ach, tyle rozczarowan przymos.łv te lata, _, „. . ks Y. . l . - Y b t \Vvtrzvmać a potem, zobaczymy Wrćcić browsklm rozpoczeły s1e mz wybory do .. , . • d . . d . . ... a.u w1ę :r::v i ple.m1e1szy, o c:r.ys o • · -b ' · „ Rad Zakł d h' · d . . ze tru~10 m;1erzyc w p_r3;W m~c, sie n;1?m1 llie:miecki. Zn ie.ciemv . słowi'Ulszózy_znę z nam trze .a choćby na gruzy. My zbudujemy c • a owyc przy uzym z~mtere-
lowym1 kt0Kam1 zb-hZRJące się szczęsc1e„. nanzych terenów".. · nową Łódź. nasza Łódź - jeśli to prawda. Wwbuu zdh stroz:iy i;-zesz or:i._cowruczych. 
Ale zdaje si.t, że tym rawm już napewno... Pab"Zymy na siebie Łzy cisną si~ do oczu. A może Łódź 'Stoi? Y ~ry ? Y\'laJv/1e. ~g~li:dme z bustalo: 
~ rozpoczętT ofensywę. Dziś. llL. foż padła Że są do tego zdolni wiemy, aż nadto do- Sergiu.si fa.§kfewicz ~y~os~c~~ÓI~~~b zakl~d<;~~h ~r:C~ 0;~: 

a~sz~y;a... .~m, ."'.sercu OJCZyzny_ znl..SZC".0 -==--- prowadiane są' zebrania znłogowe, celem 
na JUZ ostatma w1ęz ~ Tam szale1q. lu<lz!e omówienia kandydatur nn Taclców i 
z r~adości, my tutaj pogrążeni w szarzyźnie Ze SpOTtU techniki wyborczej. 
ostatnich zmagai1 0 istnienie. Głód i zimno IZlllllllll!!R!llZlimmsmmim111B111 

kosi, zabiera coraz więcej ofiar, terror wzma Wys B 'ść mi S't'lt!. zu Io ale 
ga się. Giną ludzie na szubienicy i w bun- l • k 
krach. Przetrzebia ich gaz i śmiercionośne 8 'a'Z l O ~e 
zastrzyki. Powiększają się kadry ,,muselma- G W zwiazku z licznymi zapytaniami skie-
nów" - bezwolnych; bezsilnych, zgałganio rowanymi do Zarzadu Nieruchomości O-
nych ludzi _ upiorów, którym już wszystko 'nzł~ W poludn. ~e C - • P,usrzczonych i Porzuconych w mieście 

' 1 M &s. mi.i. me Z l Wit! ! WU fodri przez instytucje państwowe i samo-jedno. Cóż .:vschód? lWy czekamy gę11era !1~ . . , . ; , -:- . '3 rządowe, zwi zki i or ani::ac· e s ołeczne 
go udex„ema z zachodu Same odleałoścl Na wstęp1-e •\T'frazic musimy uznan.e rcwme dObrze zwycięstwo przypaść mogło d • . q k fJ . l P k , 

- ' • · 
0 k. · f 1 ·· h , · · d k , · Q,yczacymi wyso_ osc• czynsru omo--wskazuj· ą na to że ~tad należy 5~d.i.oewać 1erowmc wu se CCJl oi<eJOWe'J za es o- gosc10m. · . · . ~ 1-k 

1 
. •. 

• • • ' •· '·:- • • -? no.le przygotowanie toru hckejcwego; Dwie pierwsze 1ew;e minęł bezhramko- n~~nego za,"z.a1mowa_u;e a. a. e, ~ar:ą~ _M1?J się wo~n?sc1. Lecz. L1ecl!z ~na pro/ . e. Kto który prezentuje się w świetle elekirycz. wo, w .trzeciej hramk~ zdobyły dla ŁKS S!a- sl-1 w_ ŁccL1 pcda1e do _wiaaomos_c:. ze 
z nas 1e1 docze_ka? J~z przebąku1e si~ opla nym, jak na obecne warunki, imponująco.,nis;:ewsld. . ' zr.rodme z u~:'.wałą Kc_le:g1'1m ~ ~:ll'I 8:11 
nac? ew!lkuacy1nych 1 p_lanach m<;>rclow. Ka- Gllyby sezon hokejowy ·miał, 110~winąć Nie mając więk::zych prehmsji do uwod. ub. r„ wszvst .... 1e. pov.rvzei w'.{m'0n1one ll1· 
rabmam~ ma.5zynowynu obstawiono ca!y się normalnie, nie ulega wątpliwości, że ników chcielibyśmy zwrócić jednak uwage l staUC?Je .. bez ;rz~du 1 na ich cha rak I er 
obóz zaraz po nowym roku. Próżno stęakmo poważnym mankamentem stałaby si~ ma· na zupełne zaniedbanie zasadniczych ka.: 0 

{"1C:Z6-u1i: kpot wy .'łd _rnmornego w sto· 
· l I H b ł "d · d · · ·' · k ł , · k k' k , · stmxu c10 ro nym o czvnszu z wrze. ne oczy wy patruią _w _na olllc 1 na. a1:1 u~g ~ '"'! ov.;ma, g y_z wc;;:irai JUZ o. a_u. o :1onow nowoczesne] ta ty ,1. tora nakaz.u- śni·a 1939 • . · 

desantu spadoc!iromaizy. TJ nas się me me ~1ę, ze łod_zka pubhcz-nosc mteresu1e. SH~ JEl pełne wy rzystywame podań cl:o przo· r. 
zmienia U nas wciaż trupie główki niosą zywo hokeiem lod-owym. Innego rozw1ąze>_- du i w ogóie jak najsprawniejszą kombina. POWSZECHNE WYRŁ DY· 
mas~m · śmieiĆ„. • ni~ wymagałyby. . równ~~ż wejścia.. K~sa cję. Ty_m~~sem. w obu drużyr;ach _kwitła U · IVlE:RSYTECT"IE 

Pierwszv raz wyciągamv ręce za zniena- '.uz . <1•bo~ v:ąshlei furtK1 powoduie za.or p.rzew~me gra 1ednos~kow_a •. ktora m_e mo- Prof dr Je.,;-zy Rut.kows~i ~ wyąłosi od-.cl . . • · - · · 1. · l t i komphkacie. .._ gła dac rezulbtu gdyz am 1edna am dru- · -
W
wl zonkym.i ązmł a,~mki idi:emiecK

5
ic 1 gm:e • Są to jednak. wady ktore notujemy na ga strona nie po.siada w tej chwili indy- czyt z uPczroczami pt. „Choroba r&b 

. szyst o w cz ow1e.y o zywa. prz~".zamy b~ku. • - · widulności ponad pr:rnciętną miara. i j.ego zwalczanie" w ni'"dziele dn 20 s·vcz 
się cą do setnyc11 kilometra odleglosc1 Ło- >... L .ł W· dniu dzidsi"szvm odbedzie si"' spotka nia o godz, 12 w gmachu Urii..:.rer vletu d. d W L d d · • ·d · k ura nasJ.ap1 a z opóźni-eniem, ponieważ . . . . .., . Łódzkier.:ro ul. Narutowicza 63, III p srlc>. 61. 

Z?- o arsza>~Y· a a z~e~~· przYJ zie O""' goście poznańscy. jadąc autem nie zdą- m~ s1ą rewa:nz.owe. M~cz naznaczono na go. Wstep dla h1t2ł~E>,cej się młodzieży 2, zł. 
lej na .nasze miasto, na Łoaz„. żyli na oznn·czoną porę· i wprost z wozu dzmą 12·fą w połudme. dla innych 5 zł. 
Łódź! Ileż w 1.ym krótkim >'łowie się mir- we~li do s=ałni. 

T . -i-ści tęsknoty, a teraz obawy.„ am ~asi naJ- Mecz stał pod znakiem.. pierw·szych OC'-r.iOS2BN!E 
drożsl - tam walec ofensywy lada msment I prób po sześciu latach prz~rwy. Dlatego w • "I • )J ~ • Uc:hwdą Nr :%2 Prezydium Za.rządu Miei-
przejdz!e przez miasto i może zabierze też rie!!Ygnujemy z krytyki szczegół-mv:ej i li.I lllC'{f C~1Y1Ull! O łUHUltJ skiego w Łodzi z dnia 5 styczni!a 1946 ro· 
Wszystko, co na.1"bardzie_1· _k. ccham\'. I. doką.d z

1 
arzuf6w, i' akie nasun<>_łyby si,"'. w warun- P07NAŃ (PAP) w o0 · · ku, unieważnior,e :::cstahr z dnic..'11 1 stycz-- _ _ .., .., - . , ~. znaniu rozpocz~- nia 1946 roku wvdane dotvchczas przez i poco nam wtedy wracac? · Ka'Ch normalnych. Zda1emy sooie sprawą, Lr swe obrady ogolnopolska konferencia Wydział Przed.siąb;orst:w Miei"skich zer.wo-

18 t . dł . . 19 _ ie 20 że wiąksz.osć grac;;.y nie tylko ma za śobą 1 . d . ł · d .. 
1 

M" 1 . 1 l 
1 1 

k . s yczma prz~ze 1 _me: " n · wieloletnia przerwę ale była też pczba- olmcza z u na em prze staw1c1e a 1- ei:i-1·a na .Hnae w :ios_ ach i .szafkach 
- ~ie. 21 _ ~o~taiemy ,,Volklsche_ra w wy.- wfona mclliwości 'treningowych w bież. nisieirslwa Komunikacji ob. inspektora Fla- uhcz:nych. . , .. , . , . 
damu berlntskim. I nagle zamiera w nas s·ezonis z powodu braku warunków lodo- cha , o:i;az . delegntów zarzad:i głównego Dotv.chc:rnsow1 .v•ł::i~c1c1e1e kioskow i sza
ws_zys_tko„ .... ~'eh.1wrir' i.sliericht" dionc~.~ i·o. ~_,.,ych. Vv innym v1ypa<lku poziom giy był·. aer~kluhu RP, aeroklubć..; regi·onalnych fok uhr.zi;.ych ·wm ~ s'<'ad!"ll: podania w 

<l ~ 1 k łerminh d0 d,.,:a 2l.1 46 rokt• <> nowe ze-zarnciu L:tzman~ta Lil przez "~O".SZC\'1C C .:>ybapewne lepszy. 1. pr~~a'daw1"c1'el1· os·roclko'w lofn1'czych '' le . d V{ d '··ł '1"' h ' · 1 k' j . l · l • " n "'~ ~- - · "'f<TO 111.1 o v Zlo. u _ee ·111cznego -110r<ly .i po s ·1.c 1 rn·, ·:0 t 'l}& cow . ~') w-ys •. - ·Grz.) brak był-0 tempa, brak wyrazu i„. Zjazd potrwa 3 dni i ma za t:idanie wyty- Oddzialu Ruchu Drcgow°"go Zarzaci~1 Miej-
dzemu wszystk1ch oh1c.-tow .wor:-.;:ow:;cb„. bojov•rvści, hóra jest cechą zasadniczą ka. , . . . , . . skiegto w Łodzi ul. Pio±rkowsb ·Nr 64. 
Niżej - sprawozd~wic korespon~enta „Pro I ns.dyjskiego ho~ej,a. Siły niem~~ . rÓ'.~no- c~c plan orgam~aC'l;'Jny ,1° 1 ~.cl:\/a cywil- I ;p}ętro, pokój Nr 5. 
paganda _ Kornpame'' z bohaterskich walk o jrzęclne, a fokt, ze wygrał ŁKS rozmca ied- nego z uwzględ. iemem dz1.1e1szych po- Zarznd Miejski w ł.odai 
Łódź„. nej bramki ni~ zmienia iej oprnii, g'?iyż 1rzęb. Łó_d,ź, dnia 18 stycz,i1ia· 1946 r<>ku. 

I . 
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l:URIER POPULARNY Str. 'f 

LilłłJ bo ~ea4~cli 

.1) , W.~i~!~!m ~Il~~'"''";· 
sektor", kt6r11 ukazał się ii.• -:-fr 8 ną.szego P"-

"ł (S fil~ ) sma (z dni.a 8.1. br.). Dyrekcja Okręgu Poczt 

cz 
I U Y _ I i 'ielegra.fów ·w 1,11r..zi p1·~11s<d(ł. nam nae!ępu-

. . . " · . . . . . , . , , . · . . . jące wyja.foienie: ·, Ze wszy&tk1d1 chorob, na które zapaść 6p<>rnie o istn1en\u kiły w 0Iqaru!lm1e.. o ty•peł.now<li"t-OOCLOwy ~łow ~·w gorszym "!Y P-0mimo, ił. cały rok m1~a od wyzwolenb 
mo_że organizm. C'Złowieka, kiła jeet p'°'1 le nega•tywny wynik tego bad.a:nla bynaj- padku <lzi.ecko .tak~e nar":zone 1est na roi- kra,iu. "rcsm·t pocztowy nadał bo:ryka się z h'll
kazdym W'Zględem najbardziej dotk1·wą. mniej nie 01Lnacza. 100 pIOc. wylelCZenia. ne poota.ci. odz1edz1cwnej ·kiły'. b". wyanie-- doofoiamj cgwJa~7.cza w dzied.7.J:nie transportu 

W etą.gu OBt11'taJ.ich 35 1at wiedza lekair- Przy pozytywnym Wa&'Jerui-aaile :na.leży Illić tylko wiąd rdzenia., porazeme postę· przesył4tk polll':lowych w nlcl•!6rych wyipad-
fllka poczyniła wieLk1e pootępy w ki-erunku ·'W:li!lOwić kurację, przy negatywnym - ha- pująice (u mroooci.anych). . ' . , kach nie do pok?llnlJ!ia, ' 
rozpoznani.a i leczenia kiły.' · czniie czuwać. Ze7lWole.nie 111a 1Ja.Warc1e małżemstwa ~J:f.'łle. wszystkim odczuwa ~ dotldlwy 

· · · · · · · " · ' · · · k b l' k' ł b {ak d ; d • j '!ości taboru mechantczne-Wyikrycte drobna.u.stroju -choroboitiwor- ~ Moznoś·c za,p.aidmęc1.:1 na wtorną k'.tłę po tym, iktórz'Y k1edy1lwlw1e prze Y i. 1 ·ę r 0 JIOW e nie 1 k • h ·po 
· · · · .._ · · 'ed · · · h blemów dla go do 0!1sht"I phlców~ · poez.owyr nie -c:zeqo w postaci bladego.. krętka, powodu- X latach, grmną samą przez B'lę .r1i.e- wy- jest j nym z ~a~c1ęu;zyc pr9 ', ' si d · c ·eh 'j,oiąezcń kolr!owveh. Dalej brak 

ją..ceqo zarażenie się kiłą, wprowadzenie cze.rpuje j~.ak tematu, pona<ilto i.sbnieje wiedzy lekarsk:ej'. nawet .w ~ypadku, gdy pe':.s:h~l~ fachowego , z kfór~o ubyło wielu 
pr_zez rprof. :-Vassermana ba.dania krwi i pły bowiem bodaj że qr-0źniejsze niebezpie.- ·brak jakichkolwiek ob}atWOW' chorobo- pracowników przedwoje.nnyeh. 'Szkolenie no. 
nu rdzeniowe - mózgo·weg? n<l'-.obecność czeństwo ·zarażenia inn~j osoby, nawet w wych. . . . wych sił odbywa sl~ stale, lrcz rzecz zro11~-
bladych krętków, w.reS"zcie wynalezieJ11ie ·okresi-e pozornego zdrowia i w.reszcie. wy- W każdym razie strona ~d~O'W'~ w ma- ml· Ja _ wyn;ki llt'go szkolenia wymagają dłuz • 

. p~ez prof. Pawła. Erltcha preparntu lecz- dania na świat chorego p·qromstwa. jący.m być zaw~T.~ .ma1:ż·enstw1e m:isi szego ot.;csu uarm. 
IIliczego w _postąci salvarsanu otwonyły :no , . być najd·-:>kładiniej usw1a1?m1on~ o .g:~oz~- w_ konc? z. winy sa~yeh_ nada.w~w prH-
we perspektywy w tej leżącej dotąd odło- J~t !0 

bolesna prawd~, kitruej naJezy cym jej niebezpieczeństwi,e. O 1le ie1 me syłki op6znill.i1t s1i:., N1eez~,ie1ne„ 01edokładne 
. d 'ed . . . . spojrzec tiwardo w oczy. Dotyczy to w ,· t łżonkowie• winni zdać sobie podawanłc adrt-su bez bhzszrgo określenia. giem Zl zime. Wielu ch?rych zawd:zię- pier·wszym rze<lzie kob et które chorowały zraza, 0 ma . . · · · · · ł -' ' don · miejscowo·e· up Rypin woj. 

cza tym wynalazkom uniknięcie stras~- na kiłę Kobie.t'l. 1'est bo w'. em tą stroną kt-0 eprawę z olbrzynne1 odpow1edz1alnosc1, j•a ro!:~~e C$l~J Poznańskie.'' kro~o woj. Kra-
. nych ko ek · · t · · h b · < · · '- · ' ka ponoszą wobec ewentua1nego sweg·')· · • la .a~ . ns · wenci.i ej c oro y. r.a bezpośredn'.0 przenosi kiłę na swe po- - . . ; ·. kow.ski<> c.zy 1'01mońskle itp. przyczyn się ""' 

W retrospektyw e 35 lat eipotkowe te wy t tw . · potomstwa. Chore obarczone dz1edz czme m'•lnego s forowania prze.s~·łki, a tym samym 
nalazki nie zdołały jednakże wyplenić bez oms o. /kiłą dzi~c~o będzie stre.sz~ym kos~m;arnm 1 0późnlont"go .ieJ doręczenia. 
resvty kiły. Mniej gr.oŹ!na n0: za dawnydi I:"ziedko syLHtyka jest zawsze nairarż\J.ne. dla rodz1cow oraz bezgranicznym mes.zc-Lę- Zm·ząd 'Pocztowy wszy!łł!k!e' te niedomaga• 
CZ.a1SÓW p-ozootała jednak nada.I z.morą i klę- W najlepszym wypadku brak abeolutnie ściem dla niego t;amego. . , uia natury terhnieznej i p rsonalnej ma na 
ską ludzkości. · 'Peivffiośc'., czy z takiego dziecka wyrośn\e Dr .. Edward Gadomski, mir. sła!e.f .mrn~11 l .dą~ z całą en~rgią do u&pra~ 

Kila występująca 2 - 3 tygodnie po za-
11 wn1ema komm1;tklleJJ _porzłow~J· . . . . Qd • d • · d k „ K 'k Zd Q 'a J<1erown1k Oddziału Ogólnego, razen..:u się w postaci wrzo<lu twaid-ego . powie Zl re_ a CJI li ,ąc1 .a r WI . (-) ST BRZESKI (twardy szankier) na cz.ęściach rodnych - · · 

rozwij.a Si·ę bardzo szybko. Obrzęki gru- Tow. Woźn~cltl Jan. t:ich dziecka powoduj~aa zniekształcenia er... h • k. 
cmlów pachwinowych, wy.sypka na ciele, W r. 18.88 uczeni Roux i Jersm' p1e;rwsi ciała (chorobę angielską, rachitis), ro nie- . H fi! U Z 01118 f 
objawy grtamiowe są pie.rwszymi oz.natka'm· dokonali teoretyczne dJoświadczenia w kie- odpowiednie odżywianie. fgn.:icy j Ę_;1 rbar~ Sobcza>ovtie, Llinano-
ipo.suwającej się choroby, ktora za.lkańcza runku wynalezienia sur.Qwicy d.ziałajacej Najlepszym poką.rmsm jest zdrowe r:nleko o.6a-r9p1 · 'ls!t urau, nułsapt?u '9n o.Sa,prs..v.. 
ten okres P{Zedostaniem się :krętków bla- zabójczo na drobn-0u.stroje chorobotwórcze mułki w zastępstwie z.aś nieziakażone mleko wyiątki cytu;„.ny: ', . • 

· -dych do krwi. . clyfierytu. Doświadczenia le doprowad~iły krowie od~~iedni? ~awkowa!-'e· Ponadlo ,,G:iv 2aist0 :ah Juimecznos6 przeo:own-
Przy celowym i gruntownym leczeniu do c.ałkowitego przewrotu w dzied1zmie od 5-g.o. m1es1ą<:a _zy7ia s1opmowo papka dzenia operacji ...: umieściłem żonę mą w 

'ChOI'')Da m o ż'e się na tym 09Ićl!IliC'Lyć. lecz.n;c~a d_yfterytu. Chorc;iba !a dot!'\dl z· mąki l mleka,. SOkl ow~cowe. ~uowe klinice miejs~iej przy ul. Sterlinga 131 
N' . t ro 'edn k ł B <iw t prav.ne ze me ulecza\na. ktora pochłania- owoce. prretarte 1arzyny. _Mięso nalezy po- poniósłszy koszta IO-dniowego pobytu 1 ie Ja5 • l a IegtU ą. a,r -częs 0 ła dużo ofiar, została uja~zmiona dawąć dopiero,· poczynaiąc od 3-go roku kuracji. 4.1. dokonano operacji,. 5 stycz· 
po długich nawet latach pozor.nego 2lłiro- '· życia. nia chora zmarła w nieobecności lekarza 
w1a wybucha na nowo, tym razem w po- Y'1' najmłodszych la-1 dyżurnego. Pr:i;y zgonie towarzyszyła cho-
111taci ch::irób; układu nerwowego, wlądu rej jedyni1t, córka nasza, Barbara. Lekarz 
;rdzenia, porażenia J'{l&tępowego (p.rogre-

1 
dyżurny prawdopodobnie jest od tego, 

sywm.y 'pairaliż), powodując n:*l•tyohani.asro- aby w objętych dyżurem godzinach znaj-. 
rwą śmierć fob też· ciężżkie niedomagania w s.Z1Pitalu w dowal sią bezwzględnie w. szpitalu. Dy· 
ubezwładniające· thore·go i skrncające jego ś, f P· żurna lekark:i dr Sir, nieobecna od 14.30 
życie. -16.00 prnejęła dyżur w teorii już o 14, 

Za.równo przebyta gruntowna kur&cja I C zjawiła się w szpitalu ki:lkanaśoie minut 
&a.lv<u"Sa.nem Ql:laz wielokrotnie u.;talona, ' lpo 16-ej. 
przez odcz.ym. Wassermama, nieobecnooć urodrony .dniu 2G czMWca 1885 l'Okn. Za,żądałem wyjaśnienia. Dr Sir oświac:r.. 

1 h d n~ y PRl\C"WNIK. URZĘDU TEr,hroNóW w ŁODZI czyła, że ,,była w tym czasie na mieście, ikrętik&w b adyc we krwi t płynie r zenio- „,.., l"' pozostając jednak w stałym kontakcie le-
wo - mózgowym ni-e chronią od takiej wn;zmN' POLITYCZNY, ODZNACZONY ~EDALE~I NIEPODLEGLOśr.T lefo:nic:m-frn z kliniką„. Poąobno pielęg-
·smutnej ewentuaLipści. Baidz:o żywotny .i Wyprowadzenie d:r<>f1ich nam i:w lok na ·111pi z kaplicv %p aln 'v. niarka chciała dó pani doktór zadzwonić, 
odpomy krętek blady jest illiezmieniie tru- Ail!boniego w Lodz:i przy ulicy Przędz alniaoo_i 75· dn. 21. 1. 1946 r. 0 :; 11- nie mogła jednakże u:i:yskać telefoniome-k 1 · B d · dz nie 2-ej na omen1aN Zan:ew. 
dny do cał owi~o wyp emenia. a a.n a' ·n ~utny tim ohrząrlek za'Pr tają w.<z~· tkiQh znajomych go połącżertia". 
błon śl'UZowy.ch cz.ęści .rodnych dróg mo- Po.ros1ali głębokim talu Nie chcemy . twierdzić. że w wypadku 
czowych mig<lałków i t.p .. przy zupelnym; SIOSTRA. cbecności lekarza, chora nie umarła by, 
braJm jakichkolwiek objawów zewn~tn;- leoz zgadzamy się w zupełności .r: tym, że 
mych, di·ugie lata p':> wyleczeniu; ba, pny lekarz dyiurny -.vinien znajdować się bez 

apelacyjnie na posterunku, gdyż w prze. negatywnym wielokrotnie dokonanym od- ;eiwnym razie zaistnieć moga wy~łuma-
czy'Ilie W&Ssermana uj<11Wniły w wielu wy- <::zone i słuszne prefensje, pociągające za 
pa<lik.ach obecność 1$.rętków bl.adyCh. Cho· sobą przykre konsekwencje. 
xy i je.go wtajemniczone otoczenie muis.zą Dz1'eln1'ca Go' r a~' roczn1'cę oswobodzen1·a sobie bowiem uświadomić, że e ile pozy- JJ 
itywny odczyn Wassermana ŚWi·a.dczy bez- PR·EIJ!I nc 

(Z. S.) l>.delnica ,,Górna" PPS, zaws~e na d-.r:ielnicy chór, pod Jderownic~em tow. 1a ~, 11~ 
I owe 'ZeJ!WOi aia · '- wiemn trndyojom w!>lnościowym i tym ra- Ja.ł~aka: odśpiewał szereg pieś~i 1. n!'. za. ZaIZąd Miejski _ Wyd...iał Zdrowia Pu• 

, · . sem uczciła ul'Oczystą akademią hi"Storyc:a- konazenie „9zerwo.ny Sz!andar' · Pie n la bliaznego w Łodzi ogłasza przetarg na ~'?h~ałą Nr 34~ Prez.ydium Z~rządu ny dtl~ oswobodzenia ł.odzi od hillerow. z-ała entuziastyczme podchwycona _yrzez zakup leków dla Apleki Mkjskiej, 
M1e1skiego ~r Ło_dz1 z dma 5 stycznie. ro- skiego oku!)anta. . • zebTanych.. . • • ~. Oferty pisemne· składać należy w Wy· 
ku 1946, umewazmone zosfały z dniem 1 Po słowie wstępnym tow. Wifolda Wro- Na margmes1e powY'l!SZeJ akademu warto, dziale Zdrowia Publiczneg<> ul. Piotrkow
atycznia 194~ roku ~yd_ane dotyc:h<:~as blewsldego tow. red. Artur Karaczewski podkreślić, że Dziełn~~ ,.Cóm~·: P"'y,sł~:J.ska 113. III piętro; pok6j 310. do dnia, 1 lu
przez W.ydz1ał Przedsięb1o:s1w Mie1sk1ch w okolicmościOwym przemówieniu p.o~. pila· .do bud?WY wl~sne; sc~ny 1 )U~ w me, tego 1946 roku godzina 11 rano w koper
ze:iwole~ia na handel w kioska~h i szaf- niósł zasługi proletariatu polskiego. k~o- długim czas~e będzieE!'y widzami bcznyc;h' cie .nale-iycie' zamkniętej z napisem: 
łach ulicznych.. , . . . , . ry w czasie na.jsłraszliw<s2ei:ro ter.rO'J'U nie. p1·zedi:t11;wien. ·do Jttorych p,rzy!!otownie „Oferla .na leki dla Apteki Miejskiej" 

Dotychc:zall'owi ":'łas.c1c1ele ~iosk.ów . l mieckie.j okupacji prowadzi~ w mundurze młodnez TUR-u, aktor scen łodzk1ch tow. Szczegółowe informacje i <>pis potrzeb-
szaifek !l~znych ._„mm składne pode.ma polskiego iołnienn walkę na śmiel'Ć i ży- Henryk Sinnjcer„ nych leków można otrzymać w Wydziale 
"fi ter~1e do dnia ~6,1. 46 ro~u 0 nowe cie z na,jeźdźcą i w dużej mierze. przy- . ---, --- · 

/ 
Zdrowin Public:zmego Oddział Szpitalnict· zezw~lema do .Wvdz1ału. Techmczmego - [czynił się do osłatecmego 'ZWYC1ęs~\•a: DZ. śRóDIITTEśCIE-PRAWA wa (Piotrkowska 113, III piętro. pokój 310), O~~z1a.łu Ruchu . Drogc;wego Zarządu pod.kreślai.ac, %e czerwox_ia, roh_?fa'c~a ·1.odz V{a wtorek dn. 22 stycznL1 ~r. o qc z. otwarcie ofert nastąpi w dniu 1 lutego 

Mie_Jsk1ego w,.Łodz1 ul. Piotrkowska Nr' 64 lzaws:ze w•erna pozo-<fłanle swmm piękuym, 18-ej 0 hęd.2ie sie w Dz. środm .• rawa 1946 roku o godzinie 12-ej .. 
I piętro, pokoi Nr 5. · boio\\-ym łrndvcjom. (Andrzej, 46). URO~ZYSTA AKADEMJAj, Wadium prźela;-gowe zgodnie z przepi-

. K Po przcm6wien!u tow. red, K!!IJ'aA:Zew- z oka:ji rocznicy ~ ows•ania St.7cznioweqo i sami w wysQkości żłotych 1.000 'na1eży zło- · TE;A~ LALE~ \'. TUR w. CRD lslriego n siąpi a o~ ~ć " •.ńyCl.:tl\,. w~'ko- - '>li:c:r.cma z obchodem c! i·a wvzwole- żyć w Głównej Kasie Miejskiej (Piotrkow-
W niedzielą, d!-11a 20 _styc.zma 1946 r. 

0 
, ana prze-z młodrież TUR-ową dr.ielmcv. ni !odtl. W p:r-05'1'amie: J)Telekcja !~. ska 98). a kwit dołączyć do oferty. 

godz. .16 w sah teatralnei Centraln~go a vryr6".nienie 'Z:.lsłucruie tow. Wanda. r d. G. TimoUejewa, rec:yhcje tow. tow.: · Z~ąd Miej.slci w ł.odżl 
Robotmczego Domu _Kult1;1ry - TUR, ~10!r1Ma1, owska, JdÓTa odś iewała ,.MaJJUr~" Kuźniackiej, Snl k'ei. Jaśkiewicza i Słu- Łódź, dnia 18 stycznia 1946 roku k~ska 243 odbędzie się ·przedstawienie i ,,Czerwone M1t.ki" rzy nkomnenwm~~c1e peckicgo oraz cweiść koncertowa· w wvko- · 
ha1ek·J. . B d . · b 'k . , M ha'Mnonisty tow. B .,..tczll'ki). y~t.TS"iehsmy nuniu orkiestry Lud!twe!Jo lnsłyiutu Mu. · PRZETARG O an~, ru asiu - . aJ a piora , · jyównie7 przrlemną dlo ucha 1 d~brze '~- iycnnego. . · 
l:ownacki

9
1: b 'k N G t kcma;ną J>Tze-.B tow. Henryka ~·.-w~lcen t>JO· S la 0«!!'1'1'\lla. Wste_p ber.płatny, Zarząd Miejski w Lodzi ogiasza prze--O Marysi Pasterce - BJ a · .>erne a I" '·t· vt w ziemiance" Nc>wopowstnły · t · · · k · tłum. T. Bujnickiego, Opracowanie mu· „e. - ę - • " · . _.„ . Komis·, Pnror.umiewe.wc:i:a PPS i PPR arg mbi::ograk ruczony na b

6
y onania remon. 

zyczne: Macjej Zalewski„ komunikuie. że w dn. 21:1. 0 q{ldt, 16 w tu 2 ara ów o.raz To t do~ałkowych 
WYJl\.śNIENIA ZARZĄDU MIT:'.JSKJEGO lokalu PPR - Pio1rkowska 262 zwoł~je w ~~dynku . s1ko ·- powszechn91 przy llL 

BACZNOść POWSTA&CY śLĄSCY, w związku :>: nohitką r.-am'ps~czona w '<:nferencje międzypartyjną ł'\cznia z Ni01Pflork<iws~e1;7o 255. d . d . t ś . 
N K · p J ,; rl : 91 ·b„ er ewodn;cza•·ymi i -„~~eh1ż2mi kf fa· arty pism1enne o powrn. aiące re c1 

. Zarząd zv:iązku Weteranów Po.wstań śl~&- w ~ ': łUrJZda ~OJ :pr~hlf~zn~go ma Z~rzad~ br~cznych obydwu p:;tii. PPS repreze11tu- ko~ztory~m śl~pego należy s!~ładać 'W Wy-
k1ch w Ło~Zl weywa swych ~tłonkow na zbiór Mi~'ikfe o w ł:,'dzi' ~ '11śnia że na tere. ]e dzielnice: Górnn, Chnjny Płd., Chojny d7-rnle ~echmcmym !li. P1otrkow:ska 64, kę w niedzielę dn. 20 styczma b . o godz. 9.30 • ł g . 1 W ~~iał p-owadził IT7Y Płn i Fabryctna PPR - Górn11 Lewa i I p, pokcj Nr 5, do dnia 28 stycznia 46 r„ 
raho w k>kalu .Sekretariatu Związku przy ul. mkel ndaszekgo .m1ias a a y ·~~n~wi„;e· I' _ ul Gó~na Prawa. ' do godz. ·ll-&j w k<>percie należycie . .Ila. . • d . "- za a y ąpie <YWe, mh " ~- . . . . ' d mk . I . . Of :t k Piotrkowskiej .·Nr 145, c.elem wiaęc1a u. mhu. W dna Nr 25. II _ ul Miek!'nrskie!'.fo 11 WK ł'PS pr~ypomin~, ż.e pn:epr?"f' Z?· . nl<'l ei z napisem: ," er a na ;wy on111-
w uroczystoi'riach Rqczmcy Oswobodzenia Ło i m; _ ul. K.rucza Nr 11 . II-gi Zakład ą- na przez Kom1tetv, dzielmco':"'e re1es.t;nc1.a me rem?ntu 2 barakow oraz robot dcldat
dzi. Obeei108ć wszystkich cz1onków obowłą:t.. pie!owy mies2lczący si priy ul. Mielczar- byłvch szorc<1owc;ow, podoficar.ów . i of!. k?y.rlch :: hu~y.n,~u s~koły przy ul. Na· 
kowa skie 0 it przez pewien czas był ni•eczvn- cerów h. oddzbłow na·1vzan~1'1ch i wo1- pior ows iego .·;53 . . 

· n ~ owodu doikonywanego remonlu i skowy.eh ·jak np. RPPS, PAL, . AK. KOP, , Szcząg6ł{)we 11nfor~llc1e oraz kosztorys OGł.OSZBNIE ,;{erce~ia nowej •ludni, ale już w ostatnich MR, PPS itp. n ~ądąoych, obe;:nie członka r;Je.!?y z warunkami przefargu • otr7yma6 
· ' · · · · · · d - h d · „· 7 oczał swa dzia.lalno§ć mi PPS - dob1e~:1 konca i łowanysze, moznn. w Wy~z. Techn. Oddnale Bud°: 

Umewazm.a się zagub1ozn~ leMg1_t'Y:mk~o1ę ~~act ~rut nIVrn .., ok.ł~d Ką.pi'ebwv przv ul. któńy nie d{)pełnili do tej chwili forma!- wlanym ul. Piotrkowska 64, III P., pok61 ł 'b~wą. wydaną przez arząd ie1s J w 1'<
1
8 om1as "•8 • • • h · · 'ć t N 207 s uz ."" '. .- ·• · b KT • k' 134 ( Niemcu BeutlerTe) po- ności . re1estracy1nvc , wmm uczym o r · . ~ Łodzi. na imię Joze~a Smu~1ic:>·ł po P "~t''} " 1_~.5 ieg© k~~ prywatnych . dopiero do dnia 25 stycznia w 5ekret11riataah na- Otwarcie ofert nastąpi 'w tym samym Oddnału Bgzekucy1~~go_ y ta u .o a w. [l.l~~y s wb~ą 1ost~ł rzei ty ~rze1 VY'v· szvch dzielnic w godz. 17-19. ' . dniu o godz, 12-ej w pol~dnie. 

koweg?. Zarrąd~ Mie1sklego w. Łodzi, u: w, dni ia t>„j,1; ·~ne"rro, ·~""w dniu 10 bm w iym samyni tenńir1ie pr1eprowadzana -VV:ndium. prz~targo:we zg-0dnie, ~ przepi--pr~wnw1ac~ do przep.rowa;dzama, e~pe~u. „~ ł Zdrd: ui1l:tku pub ic·•ni?/o jest iejesir cj:i wdów. i. sierot po pole- sam~ obovnąrn1ąc_vm1 w wysokosc1 zł 2.000 
cyi wszelkiego _rndZ~Jll św,:idk.zodl piKnięz teny w· no'~t~e 00 ,., •. , kapiel; :!!:· qł1ich źnl iierzach sncialistyczriych. celem na temont' bnrnkow. ora7 700 zł na 1oboty 
nych ornz. pcbi~rnn~a gotow 

1 
a asy or~·~zo;,ie Pien;111 ·z -ka-idvr - dniem zmie· nvrnania im rent· wclowi·:h. · dodatkowe w bud. S7k0tn. należy- dożyć ~iejsk iej, J~k ro~niei d~ pr.zhpro~a.dz~ „~v""1.~\a lepsze qdv:i ~rr:~iejsz·riia~ri sią Materiały: dDtyczące h'storii na,szegD r:i- w ~a.sie Miejs~iej ul. Piolrkowskn 98 

nia sy.n~dazy „za1ętvc nieruc ::'.mosci p1 ~ b51 
k r yslaj~ovch z knpieH żołrierzy chu w czasie okupacii nads' łac nalezy a kwit wpłwenia dołączyć do <>ferty. 

drodze· hcytac1
1
. . . i~; ~Ili oc;nie wpl inie ~" ud.;ostępnienie i a Adres: \Vojewódzk; Komi tot PPS. Od- Z<".'7.ąd Miejski w ł.od,sl ~ódź, dnia 

16 z~~·Miaj!tu-~uŁodzi ką;elisk iu.cliności cywilne-i. dlliał Wojskowy, Lódź, Ste1foną Jara.cza· 45. Lócl.ź, dinia 18 stycznia 1946 roku 

'. 



~TR. u 

20. I. w Lodzi 
~ĘPERTUAR TEATRÓW ~ 

TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
. U!. Siefona. Jaracza 27. _ 

.Dlz~§ o god~„ 15 i 18 mj.n. 45 a.wa pxzedsta· 
/WJ.eil!1a komedii . Beauman~hailS Wesele Fi"gofta" 
tkJt6ir • d!o " - • • eiJ tJ:dhozai,so'W'e [.lil".zeds:tawjenia odbyły 
151~ .!]Jll"ey w1downj WYJPlrzedanej do o&taifln:i!ęg<J 
m1eJsea. \: .~ >t ;f. 

TEATR POWSZECHNY TUR 
. • . (~I Listopada 21) 

D:zii,s w n~ediztelę ~ wodz. 1l> i codzii.~~e o 
godz. 19 min.. l5 {ltę.lna szltUika K. Dielke_nsa 
Sw}t!l'\Szez· za kominem. , u'-- . i 

' ESTR;'lDA POETYCKĄ ' , . 
DIZID~ o go:d1z. 16 w ' gmaCJh:u PlsT (G<lań ~ l · 

8~) Listy Cbapi:na w wy1lwnaa1iln Z<Jfii Mały-
moz,_ Ja.;ia; Kn::ecxn:a:M (reeytacj1c), MaTii Wił
ik.oon1ir.slkieJ (forit.eqnan) i prof,· Karola Sitr-0-
mq ea:a '(Słowo W'ią:ż ące) . 

TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA 
. (P!'ze.iazd 34) . ~ 

• Codzi~,i.e komedia w 3-ę.oh aktach Tadeiu,s.w 
RD~tnera „Głnpt Jak6b" z Ludwtkiem Semąloliń· 
skim _w roli Teofilo.. 

_TEA'l1R ,,SYRENA" (Traug.ptta 1} 
Dz11ś 2 p:rfze<lista'W\tenia komedia iPióra J e,i:.zę

go J1.l!I'al!l!d10tta z m:wzy~ Pawła AJSI'aillowncza 
,11Pllecy". • 

PQoząte'k /Plr.Zed.!!it. o godiz. 16 i 19.15. W prÓ-

KURIER POPUL.ĄRN'f 

. ł 

PANSTWO AR Nr- ·1 
\ 

i ·f1\B.RVKA KWASU WE6LOWE60 
' DAWNIEJ 

Sukc. 'K. A N S T A-D TA 
w ŁODZI, ul Pdmorska 34136 

• 

p,o1eca .znane 
\ • > , I • 

swej dobroci piwo . ze 

' ' 

;,'11rzecli Mws171kieiterów". 
1 

. • JJJa. TEA'rR KĄ.MERALNY DOMU ŹOlNIERZ.A 
bacll kome-Oja Z. Gozdr"''Y · W Sitięip · ,...........,-- '" 

TEATR GONG - Rendez-vGW!l na Po-
Przejazd 34 

ludiniowejf " · 

REPERTUAR R!N ŁóDŻr<!CH 
ADRIA Marsz. Stalina (GłóWTua) 1 leni„ / w 1918 rr."; '' · ~. 
BAŁTYK (Narn!owicza 20) ,Nieuch-nvl 

Sn-.ith"; ' „ z-

BAJ!{A {F:z:anciszk-O"ńska '31) ,,Piętro wy~j" 
GDYNIA (Przeja2d 2) ,,Niev.chwyfnv Początek przedstawienia <> godz, 19-,15 -

Smith"; . • w niedziele i święta o god,;. 16,15 i 19,15. 

CODZIENNI~ 

,komedi:i w 3-eh -akilaeh Tadeusza Uilkcl'a· , 

,; ~ t ID JJ /Jill Ił O B ~, 
:;. Luahli!de.m Semr.olinńs~im "'' roli Teoiilo 

Reżyseria: 11-m:;HAŁ ~iEL1NA. 

(83) NR 1'1 

pód Zarztidem P:u'isi:wowym IDondow (dawniej 

I 
Arnsd<>rf) pow. Jelenia Góra -- NATYCIUIJAST 
ZATIWD!\'I: 1 ki.erowniika pTO·dukoj.i, ·G maszy
nistów maszyny--papjernicz!lj, ·3 maj<>li!'ÓW zmia
nowych, 6 maszynistów maszyny parowej, 
3 mielarzy holendrowych, 6 egzaminowyeh pa-
laczy kotłowych, 3 elcl~Lrotcchn1k,ów. 2 lxlbimia. 
rzy na karton.. - Reflektuje się tylko na sily fa 
thowe. - Mi~szkanie i. cµłod.zienne utrzymanie 
zapew'l})t:me, - Fabeyka Paptem i K!tlionów 
„MAlłYSrN" (-) Dyr. Kazjm'lerz Kamiński. 

'.li 

i I[ 1lonów .fit 
pod Zarządem Pmis hw.nvy·m, Hlondow (.tlawniej 

, A=sclorf) pow. JELENIA GóRA - pm;zuku,iti 
i za:trmlni byłych pracowników Fabryki K:lrto. 
nów w Ałbertynlc, kolo Słonima (woj:'- Now-0-

!'i grodzkie~: 1) S<isnę Gfani·sława, 2) Snhiela .Jana, 
3) Stl!rukłewicza Edwarda, ;4), Krysiaka .lóJ.:efa, 
5) Siemfa,szkę Adama, 6) 'tl{achnickjego, 71 Sali
tę Jana i P'raco'IVillik&w Fabryki Papieru w N>0-
wych Wenkach pod Wilnem: l& Ciechanowicza 
Bolesława, 2) Siemiasz:kę Pawła, 3) Melduna 
Piotra, ł) So·rokę Jana. 5) Czaipliiis,Jdcgo A!llto
niego, 6) La-0howicza Alhina, 7) Babicza Stani
sława, 8u Daj1noWJSkicgo Kazin1 i e-rzń. - MicSL· 
];.anie i cnl<ldzjenne ntnymunic zapcwnronc na. 
tyc·hrnin :;[ !;'O ohjęciu pracy. 

Fa!Jr~·lrn I's:~i~ru i K::i;-tonów „MABYSJN" 
(~) _Dyr. I{a:?.l.mjen Kamińsl•i 

„GO!';G" !'JA ULICY POł,UDNIOWEJ 
T2urlrr „Gong'' JH"Ze•o·rmva.-dziwszy się na ttli

CQ Polrudniową 11 dal ·premierę pl. „Randez. 
vous na Południowej", piórn Tadeusza Ghrzą-

1
.n.owskicgo. ~a czele zespolt1 s.larych „Gongow., 
ców" \Vładysław Walte)-. 
~ -.-..... ~~~ ...--

HEL (Legionów 2/4) ,,Wielki wak:"i Kasa c:;iy1:ma od • gcdz, 15-ej - w nje-
POl.ONIA, (Piolrkowsl~a 67) _ „Czekaj --..„__...„--=„""·"-=.,;d;;;z;.:i,;;;e•l;,;,e..,1;..· .;;ś~w~ię~t;,;;a;..;;.o·;:;.~_,.,;IZ;i,;1 o;,;d;;;.z;.;in;;;yt-"1;.;;0.,.-e;;;:j~, =.,.,.,...,_, __ _,..,.;,_..,,.._...,.__,,.,,,;: 

na mnie''; · 
PRZEDWIOśNiE (żeromskiecro 74!79J „Pani HHłli!lłHHH~~l~~HIH~HH HIHHHHHHH~~~HHDHHiHilHHIHr!HH6HHHHHHH 

ZW; ZAW. FRYZJERóW 
Zw. ~awod{JVTf Prac. Fryzia~skich zwołu

je w dniu 22 bru. ~odz. 13.30 w sali Domu 
Zw. Zaw. ul. SLrzei eka 2, Walne Zebram!ni!ilel!' łań<t%Y"; -"" 

eh~~ (Rzgowsku 86) ,,Pieśnian za- ftó'dz~I PU~~m&m §~trze:d~iJ Droid-iY 
m;oJ.!?,:NxK !Kilińskie·go 17a) ,,Rozwiedi. '"WOLA łL~1lS~TOPOHSRA" 

onio Członków Związku. 
Stawienni·~tvro punktualne 

we. 
obowiązko-

RĘCORD {Rząow·ska 2) ,,Pio~r -1-szy"~; POLECA SWÓJ WYBOROWY 
S'!YLOWY. (Kilińskiego 123) - „Jenn-''; ZA WSZE ŚWIEŻY TOWAR ó . , KOMUJ'\i'IK.AT 
T~czA (P k k ) l' Ł j.) z - UL. PIO'l'RKO'WSKA Nr 154 Zwj<l7ek Zawodowy Robotników 1· Pl'3C()W •. 

:Ił 10rr ows ·a 108 - .,;Czekaj na ·.-
mnie" 

1 
(w Po d w ó r· z u) J,Jików · Przcm~~słu \V!ókien.niczeg<J w Polsce 

TATRY {Sienkiewicza 40) „Pi>.rni :minister Telefon Nr 192-68. (lfiOi) OcJ.dział w I..<idzi komunik1ije, .::e dnia _21. 1. 

ł~czy"; HHHllłiUillllłłllliHlliHMmmHHHIHHIHłHOHIHliiliflllił~ri!R!Jillllal11111HH1ll11iH~11111111111!!HllAse- 19.46 r. o godz. 9.ej '" sali teatralnej Państ -
W!S!,A (-Przefnzd 1) „Lenin w 1918 r,"; , im 111111 llilllil llH!'llei111>1n~11t1llll!!llilll!lłl!l wo·wych ·Zakładów Włókienniczych dawniej 
WŁoKN!AltZ (Zawadzka 16) _ ,,Wieł:iti Q 'ft „ d .-.L - SDhi;ihaer i Grobµian - ul. P.rzi;d·zalniana 68 

'W21łc";' . ' gaoszenia • fV't!!Jne . r-OZlpOCZUie Sję picrw.siy tygodniowy kurs dla 

WOLNOść (Napi6rk6-wskiego l6) ,,Pieś- M -- pr.zo~wodn!~zących rahd Zakładem! ·.ych. h . 
nl·arz 'tgn•.· ~.'lu",· . ·.~·'%i.'it7. 9 3~, 1 ""'Y. 'I'WóRN' „ b . . 1 . , Dcenosc wszy st uc p•rzewoc mcząeyc. oDo-

-°' ... n..,,,.. L k •• u.. a aznrow, po eca w na1nowszycn , k · · 
Z!\.CHĘTA (Zgierska 26) ,,Zdobywcy Ma- e a r Z e ' wzorach abażury po cenach niski~b - .l"jotrkÓ.w- wiąz· ·owa, 
1.,__„ k Kom. I\ult.·Oświatowa 

ro"""' ; D ~ SIENKO ( ) s a 82 .(w podwórZ1Ji), tel. 220-27. 
MUZA (Ruda Pabianicka) ,,dunga Din". ~ me'. , KS~ WERY z War Sza WY -- '"'' „ „~me ·,ej• I , ' lB1 , 

Początek seansów: w dni powszed~ie sp~c:fa ista c1rnro;b ~kornycn'. „ w~nerycznych, DERMATOID, ceraba, brezerut gumowany, skó- l: P 11 J BOJ';.. Y S ZE V:l S 'KIE : 
o godz. 16, 18 j 20 1 w niedĘielę i świ~til ~~~erza. f'.rzy1mu1e ul Ktlmskiego 132 W rę - Zak.u,pi każ-dą ilość Pracownia Galan.te-- ~ :: 
o godz. 14·, 16, 18 i 20, .,.. Kina „PoJ.orua", l?Q'~. 1;.:1-.2 1 4-6. -23(.! rii RymarSikiej Pi<Jtrflfowska- 15. , --{i72 = ' KOŁKI I KOPYTA RAABEGO : 

,,Adria"; „Hel"; „Bałtyk" 11Przedwiośn1e" Dr med. E. MIKULICZ ze Lwowa, lekarz-den. . · • I: ~ e~ 9 ż ~: l ;.~?~e!. 5 
i 11Roma" T<JZipoczynają seanse o pół godzi'- tysta, speejalis!a chorób dziąseł i jamy ustnej, CENTRALA GOSPODARCZA Zofia Szuchie· ! LÓD : . y CE :LN ·N : 
ny );)ÓŹniej. ' Zawadzka 17. ' - . v.!iczówba, Piotrkowska 9, tel. 171-26 p-0Ieca pQ i:: . Z - u~. ·•GIE_ • I~ A 25. : 

W niedzielę i świę~a początek seansów . . . . cenach hurtowyćh wszelkie artykuły do nżyt. ~'.>.ł,2il. == ... 
od g<Jdz. 12 D.r KOWALSKI TtUECZ1'SŁA W specJalis-ta cho. ku domowego, koloryty, ultramarynę, mvdta 

UWAGA!' Bileb,; ulgowe dla członków rt· wenerycznych i sKórnych AL 1 ·~fa.ia 3. pasty, świece, lampy, wszelkiego rod~aJu ZA\VUDOM.!ENIE 
Związków Zawodowych, do nabycia w D · n . . . , szczotki itp. Zanząd S,pólcizl:elni Handlowej Kn,p. Polskie-i 
przecl:śprzedaży w Okrąg-Qwej Radzie Zwiaz- okfó~ ~E~CJ!r" sp;~Jah?ta chorob w~nlt~ r~.........,.~--=~·,.,.,·=-=:- · -"=• - go w Lodzi ul. Roiuevel!a 5/9 (Pierackiego) 
:ków Zawod<Jwych (Sfi:zelecka 2), pok6j · 1 cznyc • 0 0 11 owa _. ___ FABRYKA etJKIER.KóW „~eljcja" ~Qdi ŻI'- prosi wszystkich !.woiclh u<lziałowców, aby 

w godz. <Jd 10 do 13. • L~Z chor~b .kobiecvc.b. ak-.:iszerli. Tra:u- r-O~e~~. 31 p.ole-ca. 11~uży wyliór olik:rerlió.w„ zgłosili się w Biur.ze Spółdzielni, ul. Pierackie-

n-Oll!!!l!~. ;.,,. Dmt.:--,; ... _1 A.I~ g'U.tta. 9, front tJ piętro. _-218 ~.~.~.~:::1_:.~~ ... _?..~~!. .... ~~.~~r.:.~~!3.1~~: ..•.•.•......••....... rP..:~.~ g-0 5 z dow&dami - celem z1rejestr-0wanf:i. się. 
r 1 "".!!'1'""'• l\·.w.(.11.av lllulll- Każdy udziaiow.iec przy rejesfracji winien 

ff.da ~24 Dr A. RATA.J - ŻURAKOWSKA z Warszawy - KUPIĘ MOTOCYJ{L setkę. Wiadomość Gdaf1- 1posiadać dowód <Jsohjsty i I-SiążecZlk.ę udzi!llo-
• • specialistka chorób skórnych i · wenerycznych s'ka 4.5 an. '5. --,.5713 wą. 

P,\'ogram n:a niedzielę, 20,1.1~46 n kohr'et, kosmetyka lekarska - przyjmuje: . . Tea1JD.ial re-j.estracji u-p·łyra z clni·em 30 1>tycz-
8,00 W-wa. 9.30 Przerwa, 9,55 Prog·ram Pic»trkowska 33 oodz. 11-1 i 3-5. -352 LUSTRA stare k~l!JłUJe, przerabiam, od;-w.ia- n<la 1946 r. Niezgi:oszeµic się C".lon~;.ów w wy-

·na dzisiai1'1 10.00 Transm. ~~bożefistwa 'Z Ka- . ' " • żam. „Wyuwórnia luster" T'ltm!ak Pahianilc1ka Do D R że.: wymienionym ter.rui11ic mo'żc . spo'w-Orlowuć 
.tedry Łódżkiej, 11,15 Muzyl'a pO'W'~a z . cent r BE -;; ~ho~o·~Y kobiece i zaburze· Nr 1. --f:/i7 iubratę ,posiadanego udziału. 
płyt, 11.28 Komunikat me<l:eorqlogiczny, ma hrnrm-O'Ilafoe, Srodm1e,1ska 36. Tel. 137-rn 
11.30 „My po wyzwoleniu" - pt'g, Marka od g_odz. 4-6. ·401 R ·Ó ż n e (PA>P) 
Za.gajnego z cyklu - Co sią dzi-eje w Ło- . V . _ . . . · 

Zarząd 

ą ; 1140 N . ł' ty" _ l · Dr. J. OGEL ze Lwowa. specialista chorób ~ • . . . ~-~=-==--=. "-'="~ __,._,. 

łz., . - ,, .a.sze_ noii::e PBlr·l . ł mBon,a-z kobiecych i akuszerii. Zawadzka 17. -216 2 POKQJE z _ku~hmą, woda i uhikacJa I pi~- ~ql! ~,.,U T. 1t ~ 
s ?WZ::°:;'my~ycz. w op1ac, o.es awa usra: , · tro. p.rzy Gd.anskiej. 0 48 :U-. kw. _z'.1-mienię. nu , :.-~ h. ~ I Ą_ ZE.: ~ 
ik1ew1cµa, •• 1.58 W-wa, 15,00 Muzyka lek I Poszukujemy nm1e.isze m1eszkan1e w srodmiesc1•n. Wiaclo-1:· „ KUP il'J E . ~ 
:ka z płyt, ~5.30 Przegląd teatl'al.ny w_ flł'H'ac. mość pod ,.&il" w Admi11tjsbracii Kurier Po- l\ V..SIĘGARNIA „CZYTELNIK·• I 
M11tlana Prechala, 15.4!) 10 fm· 1\o.l~ry-~ MĄLżEN~T:"'O. ~~~zuikill'j" po·ko~rr 111II1.ebfow.a- pularny. -a70 . Łódź - ul: Piall.'!m';'ska 147. 
izny W opra.c. J;rzego VI ysz~ilis'k.iego, nego w sTo:dim.1esc1u. cena ohoJętna. Zg!oszc- ;li Telei-OJl. 126-6a. 
15.SOK~c~t Zyczen, 16.50 Ll.!5.iy 1 pre~" ~ te.i. ~-66, go>Cl1z. 9~15-ta. · · SZKOŁA Rytmiki i tailca artystycznego Jani- ----=·u=-=·=·~ ~.„,=T'"'~ 
ItJY o~w1 Tadeu.s!l< Ło~;;wski, 17,00 „PO-: ~ - . . „ . 'ny Mieczyńskiej Kilif1skiev.o 85 m. 16 I p. PODZIĘKOWANIE 
południe przy m1h0tfome .w wyk.: Or.- . Q · BNA fachowa siła d-o modystki - zaiaz. Kancelaria cz:virnna od ,,.odz 16-18 ' ~5:19 Sz1koła Po·wszeolma N:r 60 składa ob. Bur· 
lde"""'• jruzz-owe3' p/d Władysława ,Górzyn_' - Głó:wna 20. -499 · ' ~ · · c 

~„ 1 CEROW IA "" S &ldemu preze:s-o"Vli Związkó•w Zawodowych w 
~kreso. S:ta.nisfawa PiasB'Cka i W1wła,w De~ PlłAC...;;,,,.._,....,..A d d b' b '·. N Alł„ Y TYCZNA J. Reł.mańczy1t, Ł "" . . 1 . i -
miieniieclci - śpiew, Marian. Dąb.r.awsiki - ... 

1 
kvw l'U~d O'lll(}~~~ - k'odrab pozt·rłze nać Łód:\, Zav;adzka 14 (wejście. od · Zachodniei) Quzi 1 or.K:Ies rzc tram\\"Ujowej serdeczne 
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:Ilecytaore, uqan , ie as :-- syse,on, ran- . p· >l!rik 'W'&k 33 l? d 1 to---t ·zorgan·zo\Yar„,1 ·mptr"' 
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19,00 „Uśmiech i piosenka~' - audyc. Ta· POSZUKuiĘ wykwaEfik-0,,•anycL 1.kac;;,r(czekl Łódź, Il-Listopada 2. -5<18 ...-- ·~ ...... 
aeusz,a Markowskiego i Antoniego Kas. na kr-0sna angielski1e, oraz prządki na. obr:i
prowicza pt, .,Zakazane pi-o.senld" "7 ' reż. czniaki (bawełnę) f-ma H.ir!>zberg i 'Birnbaem. 
'J,'ę;deusza Markowskiego, 1915 W-wa. 21,30 ul. 'Wodna 23. _,J(i9 
Wr~niomości sportowe. 21.55 ,:Udział lasów------------------
PaństwoW-ych w d._iele odbudowy k-rąju" - LOTNICZE Warsztaty D6śwjadczalne - po. 
po.g. pi6ra Jana PI'zedpełskiego, 21.45 Mu- szu1kują wyklwnlifikow:meg<J srofera-me.chani7 

'Zyka J:aneczn~ z płyt, 22;00 V\(:wa. 22.~~ ka w ch:l!rakterze p1r:0wadząc.ego. warszlaly 

ŁÓDZKA fa.r>biąinia zą,robko~v.a ul. Lipowa 45 
tel. 171-36 fan'1:Yi1Je wełnę ,ba\\ daJę. .ietl".·~b-1 
i •p-0ńezochy. -n/a ' ! PI,Ol\1BOWI~ICE poo'.fJowime 

!losiarcza wv~w;,;·nfo „O L ó W" 
L ó D Ż - P!ac , 1- ein~cf Nr Hl. NiERUCHOMOśCI pnyjmuję do. adrnjnjstr,1-

wanW.. Ofo!lty fiernwać di@ adimi.nisrl"<tCj'i ;.Ku
riera. P-0pufarnego" ipod „A.ilministrato1„' PrQgI'a'm na Jll'iro. Zakonczeme audy.ct1 s:im•ocih0doiv.··e Z·gioste~~ 1rnzy•.1mu.ie kancera. 

i Hymn do 22,45, .1'1~ LWD - uJ, Zaga1m•kowa 56 w g<JdizJDach -378 
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Zagubione dokumenty 
Zarząd I'!'lby Lekarskiej Łódzkiej d.onosi upno 1 Sl)rze az , I . -

w-szystkhn: 'Zainierescwanvm, :i:e Sekreta- .UN!EWAZNL<\.M sk.ra~i.cw.y doikl1llile'11t repu-
idat Izby Lekarskiej został przeniesrony WISTRY podwói.ne-i - każda ilość zakupię, tria.cyjtny na naa:wi'~>0 Wine1kiewicz Anrt-0nil).ą, 
na ul. Cegie}nianą 19, I-sze piętro, za.chodnia 52 m" 2. · -561 :-farn1!0'W'ic.za 111c.' --579 
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."GOSPODA SPÓŁDZIELCZA;' (Zachodnia 43) 

W niedz.ieilę dn. 20 stycznia br. odbędą się 
występy zna11yc'h aityst&w P, P. L. Wii!czyii
ski.ej, Rawslcieg<J Eugeillli1.LS1za, 'Bakera Hen
i;:ylka. P<Jjpołudtniu damojjng. Przygrywa =ako
Ill~ta a>r'kiewa poci dyr. Pitlarskiego, 

Redakcja: Łódź, Piotrkowska 68; Adm:nistiacja: Łódź, ?iot;:kow;;h ~7G, Telefon redakcji 130-46 i 144-18. ;relefon l\dmi)listracji 222-22 

Redal_,tor naczelny przyjmuje codziennie od godz 12-13. Sekretarz. Redakcji od 11-12-ef~ Redakcja rąkc]:}isów nie zwr;i.ce. 
Reda!dor: Artur Karaczewslti · Wyclawca: W'cjewed2ki Komitet PPS \IT ł.ocbi. 

CENY OGŁOSZEŃ Drobne: za wyra.z petitowy poza tekstem ·- 5 ~ł. Inne ogłoszenia: za milimetr· - szpaltą ]?!OZa tekstem - zł 14, w tekście - zł 21. W numei:ach 
niedzielnych i świątecznych· - 50 p~ocep.t drQżej. . 
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Dni·karnia ..Nr 4 Spółdzielni Wydawniczej ,,Czytelnik", Łód.ś, \11, :2;wirki S. 
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